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Niesprawiedliwy podział dochodu społecznego
największy krzywdy dla warstw pracujących!

Zbyt iiiNki poziom plu<* i wytwórczości.

Premier Daładier w Tunisie.
Szef rzędu francuskiego doznał entuzjastycznego przyjęcia.

Boy Tunisu uświadczył: Francja może zawsze liczyć na iiurAd luiiizyjski

Kc^a katolickie w Polsce posta­
nowiły walczyć nietylko zasadniczo 
o sprawiedliwość społeczną ale 
W8k^’wać także szczegółowo na 
główne bolączki społeczne, które 
są pr^czyną nędzy wśród warstw 
pracujących w Polsce.

W tym celu utworzono Radę Spo-
łeczną przy Ppmasie Polski. Rada
zabrała iuz kilkakrotnie głos, żą­
dając takiej polityki gosp^ai^j,
która przyniosłaby ulgę ciężkiemu 
^ożeniu robotnika i chłopa pol-

uznać system przymusowej oszczędno­
ści na zakup akcji przedsiębiorstwa. 
Celem uniknięcia pifelwczeenej sprze­
daży winny być one umieszczone na za­
blokowanym rachunku pracownika i 
wydawane tylko zgodnie z planem osz- 
cz^nościowym pod kontrolą zorgani-
zowanego zawodu. 

VI). Samodzielne....---------------- - warsztaty pracy
dla robotników rolnych stanowi obec-
nie własny inwentarz żywy oraz coro­
cznie iiydzielane działki ziemi. Należy 
dążj*ć do rozszerzenia poi\’yższego za-

zakresie handlowym i kredytowym.
VIII). Nadmierna etaty^ja ubez­

pieczeń społecznych prowadzi do blu- 
rokratyzac,}! teł instytucji, obciążając 
silniej produkcję w Ktosuokii do korzj’- 
ści, jakie osL^ga świat pracy. Reforma 
ubezpieczeń społecznych winna iść w 
kierunku związania tej instytucji z sa­
morządem zorganizowanych zawodów. 
Należy również zwrócić szczególną u- 
wagę w tym zakresie na kwestję upov’- 
szeebnienia kapitalizowania rent.

s^go.
Z Nowym Rokiem Rada Społecz­

na ogłosiła obszerne oświadczenie 
w sprawie uiyłaszczenia pracy w 
Polsce. W oświadczeniu powiedzia­
no ra. in.:

I). Rozdział dochodu w polskim go- 
spodarsbńe narodowym nie czyni za­
dość w dostatecznej mierze zasadom 
sprawiedliwości społecznej, powodując 
przez to rozpowszechnienie się prole- 
tzuyzznu.

ifesu własnego gospodarstwa służby 
folwarcznej w granicach struktury i 
odpowiednio do wymagań rentowności
warsztatów wytwórczych, — przynaj­
mniej zaś ogranicz\*ć do wyjątkowych 
wypadków możność zamiany prawa u- 
trzymania własnego inwentarz na in-
ne świadczenia.

vil). Rozwój drobnego przemysłu, 
rzemiosła i handlu krępowany jest 
konkurencją wielkich zakładów ivy- 
twórczych. Celem zwiększenia drobnej 
wytwórczości i poprawienia warunków 
jej’ rentowności należy rozwijać w tej

Ó). Zjawisko proletaryzmu polega 
na niedostatecznym zaspokojemu po^ 
trzeb gospodarczych oraz niepewnościgospodarczych oraz niepewności 
warunków życiowych pracownika i je­
go rodziny. Proletaryzm krępuje roz­
wój moralny oraz osłabia zmj^ł gospo­
darce* (przezorność idarczy (przezorność i przedaębior- 
czość) warstw pracujacycn, stwarza z 
nich element postny dla wszelkich ru-
chów rewolucyjno - socjalnych, a zwła­
szcza dla agitacji komuni8t}*cznej.

K). W ustroju, który opiera stosun.1.^1. t* UBUuju, nujiy upiera bluouii* ---- ’ , -----j
ki sF^caio . gospodarcze na zasa- j injski^o i-przed-

PARYŻ 4.1. — Wizyta premiera I Tunisu, że Francja może zatysze li- 
Daladiera w Tunisie ze względu czyć na naród tunlzyjski. 
na ostatnie wystąpienia Włoch) ‘ -------
przybrała chara- «- 
kter tyspaniałej 
manifestacji lo­
jalności Tunisu 
dla Francji. Pre­
mier Daładier 
jest witany z en­
tuzjazmem jako 
szef rządu fran-

SiMtkojnie ocenia się tii wmożo-

cach ludność miasta i okolicy wznosiła 
okrzyki: „Niech żyje Jhancja”, „niech 
żyje Daładier”.

Krótko przed południem 
ladier udał się do siedziby '

oremier Da*

go 
ku

się do eiedżiby które-

Słać jest położony w odległo^ Hl- 
lometrów od miasta Tunisu.

Po przybyciu do pałacu, bogato ude­
korowanego, Bey przyjął Premiera w 
sali tronowej, otoczony członkami dwo­
ru. W czasie uroczysto^! zarówno 
Premier jak i Bey wygłosili przemó-
ru.

dach nieograniczonej i nieuporządko­
wanej wolnej konkurecji, br^ warun­
ków dla zadawalniającego rozwiązania 
sprawy najemnej. Zapewnienie każde­
mu pracownikowi dostatecznych środ­
ków nie tylko dla zaspokojenia „ko­
nieczności życiowych i potrzeb pewnej 
godności”, ale umożliwienie mu także 
wzniesienia sie ..na uwiszy stopień do-

dziedzinie organizację spółddelczą w gesimo anno.

bnAytu i kultu^'” {Quad. Anno), — 
może nastąpić jedynie w ustroju kor­
poracyjnym. którego główne zasady 
Pius XI. wskazał w encyklice Quadra- 
---- :------------- , (KAP).

stawicie! Fran-
cji. Francuskie 
iroperinin kolo­
nialne staje wier­
nie u boku Fran­
cji. gdy jedno z 
państB* obcych 

wysuwa uroszcze 
nia, godzące w ogóiny widok miasta Tunisu,
to imperium.

Podróż premiera Dalu4iera po-ne ataki prasy włoskiej przeciw

wienia.
.Mowa proniiern llalndiora.
Premier imieniem Francji oświad­

czył:
— „Francja i Tunis są nlerozłączenie 

związane nicią traktatów. Więzy te sta- 
ją się z każdym dniem coraz bardziej 
ściślejsze, przez solidarność i u^p
wzajemne, Itóre pociągają za sobą 
zwiększający się dobrobyt. Solidarność
ta objawia się we wszystkich dziedzi­
nach, gospodarczej i kulturalnej”.

Polityka polska musi wytężyć wszystkie siły 
ly równowaga w Europie została przywrócona

Przyczyną proletaryzmu jest: a)
Bisbi poriom niektórych grup płac 

bl mik ro^owszecbnieóla własności 
dochodowej (lub przynajmniej dóbr 
kapitałowych), c) niedostateczny ogól­
ny Doziom rozwoju wytwórczości.

m). W tym stanie rzeczy należy 
przypomnieć katolicką naukę spotecz- 
ną, która jako warunek usunięcia pro- 
letaryzmu, wskazuje zapewnienie pra­
cownikom w najszczuplejs^ch choćby 
granicach własności. Należy dążyć do 
tego, żeby pracownicy pomnożyli swe 
Ruenie przez oszczędności, żeby nim 
rządząc, a wreszcie, żeby wyzwoliwszy 
się z niepewności warunków życia pro­
letariackiego. któr^o zmienność mio­
ta nimi na wszystkie strony, nie tylko 
mogli oprzeć aę bie^ym trudnościom 
ale 1 pe^ość posiąść, że umierając zo­
stawią swoich bliskich z odpowiednim 
zaonatrzeniem” (Quad. Anno).

IV.) Olem stworzenia warunków dla

U'arszawa. — W noworocznym ar­
tykule pisze „Kurier Poznański” o po­
lityce Polski:

.J^echodząc od procesów i przeobrażeń
duchowych do zaszłych w roku ubiegłym wy- 
daizeń — wymlealć należy dwa, lóóre w 
aercoct] wazysUdeb Polakón,- wywołały uczu- 
de nzasoAuonBj dum/ narodowej: ptmTótprastaroj Zleml^ZaoIzańskJeJ na łono macie.

slowe^.

mówioDo, że w tych czasach wielkich rozpę­
dów 1 przekształceń, u r/is bez wartości na 
miarę zdarzeń mijał rok po roku”.

Wołoszyn jes< osłrożny...
Paryż, 4. 1. — .JLe Matin” ogłasza 

wywiad swego korespondenta z ks. Wo- 
łos;^'ein, premiom Rusi Podkarpac­
kiej. Premier Wołoszyn we wszystkich

łac-
wszT^mchKiej. rremier woioszyn we wszystracn<>ntniŁeg^oiS^ swych odpowiedziach by! bardzo ostro-

Na jasne strony naszego życia rzucU jc- 
oak cieft wspomniany juz wyżej nlekorzyst-doak cień wspomniany Juz wyżej niekorzyst­

ny dla PoUkl obrót spraw międzynarodo­
wych: niepomierny rozroeŁ potęgi niemlcc- 
klej i oBłaoleole czynników, które by parcie 
tej potęgi w naszej części kontynentu curo- 
pe^klego mogły skutecaile bomowaó.

Polityka polska w naJchodzacym o'—"'” 
musi wszj-stłrie •• • -------- -

niemłec*

w tym jdemiiku, 
uropie zMtala znów i

okrasieJchodzacym v 
1 DłOŻUWOŚCl Wjlf-

równowBi
•ce zabezpieczane lAHtmo od| 
•toRowiibko i rola vłeUUego
carAtwa. Ale równocześnie

siada w t}’ch warunkach charak­
ter wybitnie polityczny. Premier 
jest bowiem jednocześnie mini­
strem wojny i towarzyszą mu sze­
fowie wszystkich rodzajów francu­
skiej siły zbrojnej.

Prasa francuska notuje z wiel­
kim zadowoleniem entuzjam, z 
jakim premier Daładier .spotkał się 
w Tunisie, oraz oświadczenie Boya

Francji z okazji podróży premiera
Daladiera. Wskazuje się natomiast 
na wyjątkowo obiekty^e stano­
wisko jakie zajęła prasa niemiec­
ka. Widzi się w tym dowód, że 
Niemcy odnos’*' się z wielką rezer­
wą do awantury, w jaką wplątały 
się Włoch}’.

żny. Wypowiadając się przeciw wspól­
nej granicy polsko-węgierskiej, zapy­
tany w sprawie t. zw. „Wielkiej Uwa- 
iny^’ odpowiedział:

— Jest to zagadnienie wielkie i skora 
plikowane. Jesteśmy zbyt mali, aby w

iKB bU w 
r by Pol- 

iaiące lej

tei sprawie móc prowadzić aktyną 
politykę. Jest to sprawa, któ^ obcho­

9 milion. Chińczyków 
zagraża wielki w^^lew' 

jfcótte.i Rzeki.
Szanghaj, 4.1. — Wylew Żółtej Rze­

ki na skutek zerwania tam przez woj­
sko chińskie w roku ubiegłym zagraża 
zalewem terenów zamies^ąłych przez 
9 milionów mieszkańców. Rzeka z po­
wodu roztopów bowiem przybiera. Wo-

Tunis, 4. I. — Wczoraj rano przybył 
premier Dalfeier na pokładzie krązo* v- 
nika ..Foch” do portu w Bizerte. Przy­
bywającego Premiera obok władz fran-

Premier następnie podniósł zasługi 
Tunisu dla Francji i zapewnił o dalszej 
opiece Francji nad krajem.

— „Francja nie zaniedba ani na 
chwilę swego świętego obowiązlm. w 
celu wykonania historycznego pofen- 
nictwa, które wypływa z jej Geniuszu. 
Francja umie liczyć na przywiązanie i 
współpracę narodu tuni^skiego”.

Odpowiedź Reja Tanisa.
Bey Tunisu w odpowieda podzięko­

wał za opiekę Francji nad Tunisem, o* 
raz za pożyteczną współpracę obu n - 
rodów.

cuskich powitał przedstawiciel ^ya 
Tunisu W chwiD. gdy p. Daładier wv-
siadł na ląd artylena floty wojenne!
dała przepisowy salut, odezwały się* sy­
reny obecnych w porcie statków han­
dlowych oraz dzwony wszystkich świą- 
tyń w mieście. Zgromadzona na uli-

iwdę mo
należy,

dy rzeki zalały już syfem kanaliza-

dzi wielkie pańfeva, do których nie 
możemy się mieszać.

cyjny, na granicy An-Huei i Kiang-Si, 
Jeśli tamy nie będą natychmiast na-
prawione, wylewy mogą zamienić się

że wya-olczaole przez Polskę takiego stano-
4..* CT. mierze od Jej si-wlska zależne jest w dużej 

ły i prężności wewnętrznej.

uwłaszczenia pracy najemnej należy
zwłaszcza:

„Kurier Warszawski" — wskazaw- 
szy na fakt, że plany i zamiary nie-
miedcie na Wschodzie stoją dziś na

a) tn'orz}'ć i popierać zuią^ za­
wodowe pracowników;

b) popKrać w granicach możliwo­
ści technkznjch I warunków gospo­
darnych organizację samodzielnycb 
warsztatów rzemieślniczych oraz roz 
wó) drobnego kupiectwa;

c) dąż)’ć do u[^'szecłuiieiua płac 
rodzinnycii. jak również podniesienia 
skali zarobków i ograniczenia czasu 
pracy odpowiednio do wymagań ren­
towności przedsiębłorstwa i zdolnoś­
ci wytwórczej pracownika;

d) wyposażjć w miarę możności 
pracownUiów melkich zakładów wy­
twórczych w parcele gruntowe lub

plerwa^m miejscu wszystkich zabie­
gów pofityki niemieckiej — pyta:

„Czy nasz naród pojął dość Jasno powagę 
zdarzeń, które Już s* w tokn? Czy twarde

— „Francja — rzeki dosłownie Bey 
Tunisu, — ma prawo do nieograniczo-
nej w^ęczności nar^u tnnizyjskies , 
za dzieło, którego tu dokonała. Tunis*
którego ws^'stkie czynniki n'spółpra- 
enją nad postępem sjMiłecznym, gospo-

l.» księży 
w obozach konccnirocyjnych. 

Brat}*sława, 4. 1. — Jak Sonószą z

w straszliwą katastrofę.
Międzynarodowy komitet pomocy

Huszt, w obozach koncentracyjnych na 
Rusi Podkarpackiej znajduje się 15 
księży grecko-katolickich, ?.*.;;;r.ć“'. 
którzy wypowiadają się przeciw „ukra­
ińskiej” polityce Wcrfoszjma.

rozpoczął już stoania w celu pospie­
szenia z ratunkiem zagrożonej lutmo-
ści.

Krwawe zajścia na n-yspie 
.Tanittjcp.

Londjra, 4. 1. — Na wyspie Jamaice 
w Monte Gobei dosdo do krwawych 
zajść, w czasie których policja zastrze­
liła robotnika nazwiskiem Janson. Po 
tym c^mie policja musiala się wycofać 
wobec groźnej postawy manifestantów. 
Na miejsce wysłały władze angielskie 
posiłki policyjne.

i
doświadczenia wyleczyły nas z dawnego no-nwn bierności i oclannla się: jafe to bę­
dzie? Czy napięciu oli dokoła przeciwstawi.my zjednoczone napięte najwyższe sił wła>

Rusinów,

BERLIN. — W Nlcntczecta io’<ku>a zakaz 
ŚMięcenia święta Trzech Króli, mień ten ma 
b>’ć dnkun roboezjm po raz pienTszy od nie- 

I pamiętnych ccmów.—j . ........- , SZAŃgH.ĄJ. — Part>Tancl chińscy nlcpa-
Boych? I koją wojska Japońskie w okolicy Sionghaju i

Nie wolno nn" dopuścić, by kiedyś znowu Nonklnu.

eheemy w r. 1930 syinyć z ylodit • .

przynajmniej ogrć^ działkowe i
wiasne domy: mote to nastąpić wl LondjTi, 4. 1. — Anglia, mimo do- 
drodze uruchomienia długotennino-lbrej koniwktury gospodarczej posia-

Aresztowanie wicekonsula Anglii
przez władze powi^fańeze w St. Sebastian.
Londyn, 4.1. — Urzędowo donoszą, 

że władze powstańcze w Hiszpanii a-
resztowały angielek. vice-konsula ho­
norowego w St. Sebatian p. Goldinge.

Od 2 tygodni trwają w Londynie demonstracje bezrobotnych.
Zahamowanie ruchu ulicznego. — W luksusowej restauracji 

Trumna przed siedzibsi C hamberlaina.

Rząd angielski wydelegował na miej­
sce specjmnego ur^dnika w celu wy­
jaśnienia okohczności aresztowania.

W kołach zainteresowanych oświad­
czają. że aresztowanie p. (joldinga stoi 
w związku z wykrytą niedawno aferą 
si^iegowską. W walizach konsula, jak 
wiadomo, znaleziono przed kilku dnia­
mi dokumenty wojskowe, traktujące o 
przygotowanej przez powstańców o- 
fensywie.

wego kredytu lub w ostateczności w Ida stale jeszcze' 
drodze przymusowej oszczędności 
pod kontro^ zorganizowanego za­
wodu;

e) dąż>'ć do zniesienia sti.temn ko­
szarowego inieszkań robotniczych na 
rzecz jedno lub parorodzłnnyeh do- 
mów' z ogródkami, w wypadkach 
gdy pomieszczeń dostarcza praco­
dawca;

D d^yć do możliitde wielostron­
nego pt^otowania fachowego pra­
cowników celem zabezpieczenia Ich 
przed niebfeieczeństwem bezrobo-

przesdo 1 milion 600 tjs. 
bezrobotnych.

Jak z tego widać, człowiek, wydzie­
dziczony przez los, nie posiada nawet 
prawa udania się do lokali, zarezerwo-

Taką liczbę wymieniają biura zasiłków 
dla nezrobotnych. Na 42 miliony lud­
ności jf** -----------to wysoki odsetek.iłOŚci jest __________

Ludzie przyzwyczajają ___ _□ 
gorszego aa, gdy trwa długo. Nic więc 
dziwnego, że f opinia angielska, ąijęta

się do naj-

ela branżowego;
g) podjąć starania w kierunku

--------- -o-,   — —-o-------- - — 
innymi sprawami, zaczęła zapominać o 
tej olbrzymiej rzeszy wydziedziczo­
nych. Bezrobotni, czekając na poprawę 
bytu, postanowili więc przypomnieć

hucznie Sylwestra, zdumieni mieszkań­
cy Londynu zauważyli na szczycie wy­
sokiego pomnika, postawionego ku pa­
mięci wielkiego pożaru, jaki w ub. wie­
ku nawiedził Londyn, długi transpa­
rent Wl^iały na nim słowa: — „We­
sołego Nowego Roku winszują bezro­
botni, którzy w r. 1939

nie chcą zginąć z głodu”.

— Transparent usimęła policja.
Wreszcie w dniu wczorajszym bezro-

botni urazili nową, oryginalną de-
mor

częściowego usamodzielnienia robot­
ników przez tworzenie dla nich do-

zarówno rządowi jak i opinii. — Od . 
dwuch tygodni trwają oto w stolicy ;

jnstrację, aby zwrócić na siebie uwa- 
opinii. Oto na ulicy Downing Street

Pn>ees2I oskarżonych 
w Rcrlinie.

Zarzuca iui się spisek na życie Hitlera 
i kierowników ITT Rzeszj’.

Berlin, 4.1. — Przed sądem tak zwa­
nym ludowym rozpoczyna się dm pro­
ces Ernesta Niekischa i 20 towarzyszy 
dawnych członków partii hlUerowsldej, 
oskai^nych o knucie spieku na życie 
Hitlera i kierowników III Rzeszy. Po 
raz pierwszy od roku 1933 władze hit­
lerowskie podały do wiadomości pu­
blicznej, że tego rodzaju proces się roz- 
pocznie.

Sidl Achmed. bey Tunisu.

darcz5'm I kulturalnym, będzie umiał 
w każdej okoliczności zamuiifestować 
swą wdrięczność i swoje przjtviązaiiłe 
do Francji.

Może Pan być pewien, Panie Premie­
rze, że wszyscy Tuniz>*jez>cy, będą u- 
mieti, gdy zajdzie potrzeba, zgnipowtó 
się wokół Francji. Zapewniam Pana 

o tym”.
trzędowy* wjazd d» Tunisu.
Po uroczystym powitaniu w siedzi-

premier i towarzyszą- 
:hali urzędowo do mia.

bie Beja Tunisu i 
ca mu świta wjeefe. —»------------ --------
sta IMnisu. Na ulicach witały francu-
skich gości niezliczone tłumy. W pew­
nej chwili tłum przerwał kordony poli­
cyjne i wojska i wiwatując na cze.sć
premiera, zbiiźył sie do samochodu p. 
Daladiera, Samo<±od z trudem mógł
powoli posuwać się ku siedzibie rezv- 
denta.

Popołudniu w Tunisie odbyła aę 
wielka rewia wojsk a wieczorem w re­
zydencji przyjęcia na cześć Beja i przy­
wódców ludności tunizyjskiej.

1

datkowych źródeł zarobkowych.
V). Rozdział kapitału od procy, jaki 

ze szczeeólną jaskrawością występuje 
w wielkich zakładach wytwórczych, 
może być złagodzony przez dopuszcze­
nie pracowników do udziMu w zat^- 
dzie, własności l zyskach przedsiębior­
stwa.

Anglii demonstracje bezrobotnych, w 
różnej formie.

Przed samymi świętami Bożego Na-rizeu Bouiyuii swtęuiuii '■
rodzenia — jak wówczas donosiliśmy ’
— grupa bezrobotnych

położyła się mimo mrozów 
na szynach tramwajowych,

hamują ruch na jednej z 
ulic.

Należy dążyć do tego, by umowa o 
najem pracy była w granicach możll-
w^i uzupdniona umową stekową” 
(Quand anno) Może to być wprowa-
dzone w naiszersmn zakresie w piwl-

«• rsw

gę opinii. Oto na ulicy Downing Street 
(wyra.: Dauwing Strit), przed gma­
chem pod numerem 10-tym, gdzie mie­
ści się siedziba premiera Chamberlaina,
zatr^mało eię zamknięte auto ciężaro­
we. Z auta wyszli trzej mężczyźni, któ-
rzy nieśli

ycii, 
głównych J

1W ub. tygodniu znów do herbaciarni 
słynnego hotelu „Ritz”, miejsca spot-l 
kania elity towarzyskiej Londynu, 
przybyło 54 bezrobotnych, zamawiając • 
nernatę. Postacie bezrobotnych przy -

r.
11 n

Straszliwy huragan nad Morzeni Czarnym.

trumnę z napisem ,.Bezrobotny” 
i skierowali się do główmych drzwi pa­
łacu rady ministrów. Wezwana na miej8ce poUcja rozproszyła befebotnych, 

' ' Iftńn^u U7 Up»Wei 1KO łerrnTnflfłłili ai/> w

25 statków’ rzuconych na iiiieliziiy — 
20 osób utoiiv8<».

Stambuł 4. 1. Nad Morzem
Śródziemnym przeszedł niezwykle

I którzy w liczbie 150 zgromadzili su? w. Klurzy w iiczoie xuu zgruumuzui się w 
I ciągu kilku minut przed gmachem. —

I Manifestujący bezrobotni wznosili o-

gwałtowny huragan. Wielki paro­
wiec grecki „Milliet”, rzucony o

I Manifestujący bezrobotm wznosili o- 
krzyki ,.2ądamy ustępstw dla bezro-

siębiorstwftch będących własnoBcią to­
warzystw akcyjnych, natomiast napo 
tyka na wielkie trudności w firmach 
prywatnych

Spośród wszelkich form udziału ora 
cewników w własności przedsięblor- 
etwa za najbardziej korzystny należy

elegancko nakrytych atolach wywołały 
zamicBzanle w lokalu Dyrekcja straci­
ła głowę. Kelnerzy odmówili biednym 
bezrobotnym podania zamówionej her-
baty, chociaż d oświadczyli, że za 
zapłacą. Przywołano policję, która

nią 
ną.

Pomnik, na którym bezrobotni londyńscy wy. 
wleilll transparent z napisem, że nie chcą 

umrzeć z gtodn.
wanycb dla bogaczy chociaż bezrobot­
ni byli zdecydowani zapłacić za kon-

botnycb, zamiast dla Mussoliniego”. — 
Manifestantów rozpędzono.

skały nadbrzeżne, doznał tak cięż­
kich uszkodzeń, że po kilku minu­
tach poszedł na dno. Dwadzieścia 
osób poniosło śmierć.

Instytut meteorologiczny prze­
powiada możliwość dalszych burz. 
Połączenia telefoniczne i telegrafi­
czne w Turcji są w wielu miejscach 
przerwane.

kłoniła bezrobotnych do opuszczenia 
luksusowego lokalu. . - I

sumeję...

Biednyro bezrobotnym angielskim 
należy życzyć, aby to ciągle przypomi-należy życzyć, aby to ciągle przypomi­
nanie się opinii odniosło skutek Jeden

z najbogatszych narodów świata
.— jakim są Anglicy — powinien usu-

W ostatni dzień ub ruku. gdy stoli- i nąć nędzę półtora 'milionowej 
I ca Anglii gotowała się do obchodzenia I swoich bezrobotnych. .

rzeszy

Dwadzieścia pięć statków różne- 
f'f rodzaju wyrzuciły fale na mie- 
Izny. Kilka stątków motorowych 

zatonęło. W sferach morskich oba 
wiają się o los kliku statków paro­
wych, oraz ok. 100 barek rybackich 
l jachtów, o których brak wiado­
mości.

I.awiuy śnieżne Nie|<i śuilere 
w Szwajearli.

Genewu, 4. 1. — Złagodzenie się 
temperatury w górach spowodowało 
odwią, skutkiem czego z gór coraz 
^ściej spadają lawiny śnieżne zagra­
żając licznym narciarzom. W Arendaz 
z^ął narciarz z Lozanny nazwiskiemp,....,. ..uł v4ai ż uozanuy iwiwiMucu, 
boDgehamp, W Brasanz porwała lawi­
na śnieżna młodego nnrjarza z Zur^’-chu Weidora. Nar^rz poniósł śmierć.

Riiś^ -Z,
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Muzeum Wojska Polskiego w Warszawie. 
— przybytek zwycięstw i chwały oręża polskiego.

f HtiffHpontlenrlfi irlaHnu ,.!Vart»dtn’:-a** t

lUo^ostnuicńsIno O|(*n mw. din l^olski.
Przedstawiciel ambasady pols­

kiej przy Watykanie złożył Ojcu 
św. życzenia noworoczne w Imieniu 
państwa polskiego.

Papież, podziękowawszy za ży­
czenia. udzielił błogosławieństwa

Panu Prezydentowi Rzeczypospoli­
tej, całej Polsce, wielkim i małym, 
a zwłaszcza maluczkim, życząc, a- 
by Polaka zachowała spokój wew­
nętrzny, tnk trudny do utrzymania 
w obecnych czasach.

Z lU wyników IG lą- r. iik.
w ub. roku sądy na terenie pań-1 skorzystał z przysługującego Mu 

stwa wydały ogółem 48 wyroków prawa łaski i zamienił karę śmier- 
śmierci’2a napady, morderstwa, ci na dożywotnie więzienie. W 16 
rozboje itp. wypadkach wyroki śmierci wyko-

W 32 wypadkach Prezydent RP. Inano.

Zjsioii G o.Mib W6(kiilvli zalrii4*i» czndom.
Płońsk. — Wydarzyło się w pow. 

płońskim 6 tragicznych zgonów 
wskutek śmiertelnego zatrucia cza 
dem. W Płońsku zmarły z powodu 
zaczadzenia przez przedwczesne
zamknięcie pieca 71-letnia Joanna 
Konopacka i jej córka. 48-letnia 
Franciszka. Drugi wypadek zbioro-

■rotriirin r7.ndem. wskutck Lwego
zatrucia czadem, wskutek ' Zofia.

Wjirlość gr/inin ezysicgo zloln.
Min. skarbu ustalił na miesiąc sty­

czeń 1939 r, wartość jednego grama, 
czystego złota na pięć złotych 92,44 
grosza.

lludown kolei 
Sandomierz — Hzeszów.

Warszawo. — Rczpoczęto przygoto­
wania do budowy kolei Sandomierz — 
Tarnobrzeg — Kolbuszowa — Rze­
szów. Opracowywany program robót 
przewiduje budowę dwóch torów kole­
jowych oraz specjalnej trasy szeroko­
ści 50 mtr. pod przyszłą autostradę.

Ilodziiin. klóri) przeKlndnje

Warszawa. — Niesamowite fatum 
zawisło nad rodziną Paprockich. — W 
kwietniu zmarł 85-letni Jan Paprocki.
głowa rodziny. W dwa miesiące potem 
z rozpaczy po ojcu zmarł 43-letni syn

I

przedwczesnego zamknięcia prze­
wodu kominowego, miał miejsce w 
rodzinie Musiajów we wsi Naru­
szewo, gdzie zmarli wskutek za­
czadzenia: 40-letnia Musiejowa o- 
raz jej dzieci 13-letni Kazimierz, 
5-letni Stanisław i 14-miesięczna

Gertrudy z domu Ciszkowej, liczącej 
30 lat. zamienił się w Wigilię Bożego 
Narodzenia w godzinach popołudnio­
wych w „domek trzech dziewcząt”.

Mianowicie w półgodzinnych odstę­
pach, p. Kieckowa wydała na świat tro­
jaczki, trzy dziewczęta.

ZSieNuniiennn obywulclk]! 
Mlrnriln lO.AOO doinruw.

Wilm. — Właścicielka majątku ziem 
skiego w pou’. mołodeczańskim, posia­
dając w jednym z banków araerykań- 
srach około 10.000 dolarów, nic zgło­
siła tego w należnym czasie, zgodnie z 
wymogami dekretu. Znalezioną ksią­
żeczkę bankową zakwestionowano, — 
sprawę zaś przekazano prokuratorowi.

WIADOMOŚCI KRÓTKIE
z rozpaczy po ojcu zjuan to-icwii bj,i, __ _ ______________ __ -_____
Henryk. Dnia 22 ub. m. domownicy y łżT | Ql/|
znaleźli zwłoki 75-Ietniej Bronisławy'^ r ^^LO|\I
Paprockiej. Śpiące w tjnnże pokoju jej 
dzieci 41-letni Lucjan i 26-letnia Sabi­
na. ujrzawszy trupa matki, dostały a- 
taku nerwowego. Łucjan Paprocki 
zmarL W ciągu jednego roku z pośród
5-ciu osób rodziny zmarły cztery.

R. generni nrmii carskiej 
-■okazany za wlóczęgowiwu.

if Warsuira. — 5703 robotników. 150 sa­
mochodów 1 120 wozów wywoziło śnieg z u- 
Uc stolicy po ostatnich opadach.

-dr Warszawa. — Zwarła najstarsza mle-
szkanka żydowska Warszawy,Chaja Ru^la HerszflnkcI.

Łódź. — W Sądzie grodzkim, odbyła 
się rozprawa przeciw 62-letniemu Iwa­
nowi Elnglindtowi. b, generałowi armii 
carskiej, zatrzymanemu w listopadzie 
r.b. za włóczęgostwo i żebraninę. En- 
glindt skazany został na 4 mieś, pracy 
pr^TOUsowej w Domu Pracy. !

ItuzwuJ hodowli owici* 
w Piotrkowskim.

Piotrków. — Dzięki kilkuletniej in­
tensywnej pracy nad podniesieniem 
stanu hodowli owiec w powiecie piotr- 
kowskini znacznie wzrosła liczba ośrod­
ków chowu owiec, zaś ilość hodowla­
nych sztuk wzrosła z 4.000 do 14.000. 
Największy wzrost w tym kierunku 
zanotowano w terenach gmin: Bogu- 
sławice i Łęczno.

Zawieszenie niemieckiej 
organizacji w- Grudziądzu.

Grudziądz. — Zaradzeniem władz

100-letnia
Również zmart

100-letnl raieszksinlec Łaskarzewa. Symcha 
Goldsztajn.

Warszawa. — Jednym ciosem noża za-

kowicie wyginął w krwawych bojach 
pod Arras I w miasteczku Souchez w 
1015 r.

Portret gen. Józefa Hallera, twórcy 
i wodza ,.niebieskiej armii". Obok — 
wielka chorągiew ofiarowana genera-

przecudne desenie zwisa ’•; 
fałdach nad pękiem zdobycz-

IVap»z««a. w grudniu.
Olbrzymi rycerz w srebrnej, szmel­

cowanej zbroi zamierza się nii mnie 
wielkim mieczem, którego szeroka klin- 
ga ma chyba ze dwa metry długości...

Olbrzymi rycerz
luków, które napinało się nie za pomo­
cą ręki, ale żelazną korbą i które dzię­
ki prymitywnym przyrządom celownl- 
--ym iKJzwaliily nn strzelanie zwiększączym irazwaliuy
Bil4 i celnością. Naprzeciwko na małym 
podniesieniu leży samotnic wielka ku­
sza. nieosłonięta szklaną pokrywą.

Ach, to słynna kusza z „Krzyża-

wana w
ciężkich fałdach nad pękiem zdobycz­
nych sztandarów szwedzkich.

Sztandary, znowu sztandary, całe li­
sy różnobarwnych tkanin! Białe z 
czarnymi mieczami — krzyżackie, zie­
lone — tureckie i tatarskie, żółto •

ków"! Wszyscy pamiętają zapewne tę 
sceno z wielkiego dzieła Sienkiewicza, 
kiedy to młody rycerz Zbyszko z Bog- 
dańca, chcąc zastrzelić wielkiego żu­
bra, który mu przebiegł drogę — 
chwyta za kuszę i, korzystając ze swej 
olbrzymiej siły, napina oparłszy o 
brzuch, bez użycia korby — czym wy­
wołuje wielki oodziw obecnych przy 
tym rycerzy.

Otóż zarząd Muzeum wystawił 
wielką kUMzę 

z r74i.H<»w króla Jagiełły,

nicbicsklc Szwedów, ogromne chorą­
gwie Ziemi Sandomierskiej, proporce 
Jazdy z 1640. chorągwie konfederatów, 
orły Napoleońskie — ucieleśnienie ry­
cerskiego honOru. święte dln żołnierza 
znaki — w majestatycznej tonie ciszy 
przepiękna, stawna ..sala chorągwla- 
na".

,,Marsz, marsz Dąbrowski!..." — za-

wraz z tablica, zachęcn^iącą zwiedzają- 
o przekonania się, jak silnymcych do przek^.—-------». j-.. — 

rausinł być sienkiewiczowski bohater, 
jeżeli potrafił napiąć tę groźną machi­
nę. bez użycia korby.

..Przekonaj się, czy mógłbyś dorów­
nać siłą ówczesnym rycerzom!" — za-
chęca napis. To też zwiedzający, szcze­
gólnie młodzież, próbuje bez ustanku.
Męczą się, pocą, kręcą kuszą na wszy­
stkie strony — ale jakoś

(lot>-clicza.s nie znalazł się .ieszt-zc 
taki, który hy ją napiął!...

Woźny dyżurujący na tej sali opo­
wiada. że raz sprowadzono tu nawet

..i jednego z atletów, biorącego udział w 
I j rozgrywającym się akurat turnieju 
I j walki francuskiej. Siłacz popatrzył na 
[■-* kuszę, a potem odwrócił się... i zaczął

wielkim zainteresowaniem oglądać
j kr^żackie chorągwie, zdobyte pod

Grunwaldem, Jak dotychczas wdęc — 
kusza tryumfuje!

Gniady koń z dumnie przegiętą szy­
ją, szkarłatnym ozdobionym czapra­
kiem. Na nim — wspaniały husarz, re­
prezentant najświetnie.iazej w Europie
kawalerii! Orle pióra chwiej^ mu się u
ramion, lamnarcia skóra zwiesza się u

. ' ; boku, żółte buty sięgające wysoko za
kolana, pod nogą — koncerz, 

straszliwy prosty mlecz,
którym podczas szarży płatał husarz 
riiAnp7.vinpińł nd frłnwv do aifidłft!

Pcinn zbroja hiisnrskn. 
iZ Muzeum wojskowego).

Z drugiej strony grozi mi sulicą dzi­
ki litewski wojownik, a obok niego
walczy na śmierć i życie dwuch ogrom­
nych wojaków, przybranych w ciężkie,

bił 25-letnlą Janinę Decównę, pracownicę_  
mową. 27-letni robotnik Józef Dąbrowski z

(lO- żelazne
yjaków, przybranych w ciężkie, 
Kolczugi i napierśniki. Jeden

Nowego Dworu.
Kutno. — Został-ubUy-iKlerzcnlem no-

ża w serce, w osadzie Wroesyny. strażak. 
33-Ietnl Andrzej Walczak.

z nich ma zawieszony na ramionach 
biały płaszcz, znaczony wielkim czar­
nym krzyżem. Jego przeciwnik zasła-

nieprzyjaciół, od głowy do siodła!
W lewym ręku miot do miażdżenia 

hełmów, w prawym plęciometrowei

maszysty legionista bijc milcząco w bę­
ben. Zn nim żółte rabaty 1 wielkie orły 
Legionu, co to na ratunek Ojczyźnie 
„2 ziemi włoskiej" pospieszył. Nad 
czarnymi czapami żołnierzy — wielki

ULUIIUK W IV 
pospieszył.

>łnłerzy —
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portret Wodza, generała Henryka Dą­
browskiego. W gablotce — pamiątki 
po bohaterze. A więc ordery, dla nad­
zwyczajnej skromności nigdy przez ge­
nerała prawie nie noszone, oprócz je­
dnego .;Virtuti Militari". szabla i książ­
ka Schillera .,0 Wojnie Trzydziesto­
letniej",

poszarpana w dwuch miej«H?ach 
nieprzyjacielską kulą.

Książka ta w bitwie pod Novł urato­
wała generałowi życie, w kartach jej 
bowiem uwięzia i straciła impet kula, 
wystrzelona przez rosyjskiego grena­
diera.

Szefa Białowiejskiego mundur szwo- 
leżerski jak sito sklyty spisami koza­
ków i z podłużnym rozcięciem od sza­
bli — pamiątki po bitwie pod Borodi­
nem, kiedy to mężnego rotmistrza ob- 
skoczyli kozacy i wykłuli mu cały 
szwadron szwoleżerski, a jego samego 
PO trzykrotnym wezwaniu do poddania 
i odmownej odpowiedzi posiekali tak, 
że znaleziono na nim 23 rany!

Sala Napoleońska. Śnieżnej białości 
marmurowa głowa Imperatora. Jako 
tło — obraz Januarego Suchodolskie­
go: Cesarz zdejmuje kapelusz w hoł­
dzie przed szwadronem III. szwoleże­
rów, który wsławił się wiekopomną 
szarżą wąwozu Sommosierra.

„Połonais — les braves des braves!” 
„Polacy — najdzielniejsi z dzielnych!" 
— zachwycony okrzyk cesarza. A z ty­
łu salutuje Stara Gwardia — pierwszy 
i jedyny wypadek, kiedy to „stare wą- 
sy grenadierskie” uznały za stosowne 
uczcić inny oddział żołnierski. Z piety­
zmem przechowywane nieliczne, nieste­
ty, pamiątki osobiste po Napoleonie. 
Ze wszystkiego widać, jak wielki żyje 
w Polsce kult Cesarza i jak silnymi 
więzami połączone są armie polska i 
francuska. Braterstwo broni, raz krwią 
przypiecz^owane, jest i bętóe silniej­
sze ponad koniunkturalne zmiany poli­
tyczne!

„Bóg mi powierzył honor Polaków 
— i Bogu go tylko oddam!” — oto 
książę Józef Poniatowski, w rozwianej 
u ramion czarnej burce, skocze w sza­
re fale Elstery. Oto portret w pełnej 
krasie munduru ułańskiego: ulubiona 
krótka fajeczka, spodnie amarantowe 
ze srebrnym lampasem, ogromne palą­
ce oczy — takim zapewne go widziano, 
gdy — od żołnierza zabrawszy karabin 
— jak prosty piechur prowadził ..ósma 
ków" na olszynkę Raszyńską. taki ta- 
pewne, piękny i beztroski wybierał się 
..na ulubione polowanie na Kozaków".

A w rozwalonej pociskami reducie 
Woli, o skrwawione szczudło oparty in- 
ny bohater polski,

jednonogi obrońca ^'arszan-y 
General Sowiński —

ze wzgardą odrzuca propozycje podda­
nia się. Oto już ogromne grenadiery

ttypchonn „Baśka" Murmańska.

łowi przez papieża Benedykta XV w 
1918 r. Bogaty zbiór fotografii z życia 
..żelaznej” brygady, dokumenty serde­
cznych stosunków pomiędzy armią 
francuską a polską.

Wielki portret żołnierza bez ska^
Ferdynanda Focha, marszałka
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Francji, Polski i Anglii, wielkiego przy­
jaciela Polski wisi otoczony laurowym 
wieńcem.

A oto sala wesołych fotografii, 
humoru żołnierskiego

— no naturalnie — lotnicy! Któżby 
inny, jak nie oni, potrafił drwić w o- 
bliczu śmierci i zachować śnńetny hu­
mor wśród huku pękających pocisków.

Zwłaszcza wyróżnia się wesoła gru­
pa: okrągłe kepi, pomieszane z polski-

długości kopja z wielkim amarantowo- 
białym proporcem.

Nad husarzem, na ścianie — wielki 
obraz Kossaka, będący jakby dopełnie­
niem rycerza, bo przedstawia w’5pania- 
ly moment ataku hussaiii kniazia Pc- 
lubińskiego na Szwedów w bitwie War­
szawskiej. Rozhukane konie, lawina 
potężnych jeźdźców, rozwiane skóry 
lamparcie i skrzydła u ramion, strasz­
liwe kopie przechylone w pół ucha koń­
skiego — idą. jak burza! nic ich nie 
zatrzyma!

Niezłomna, zwycięska siła tryska z 
obrazu, zda się lada chwila, że usły­
szymy szum i wrzawę bitwy i tętent 
pędzących koni!

A na przeciwko — sulicą zwalony z 
konia, na białym okrwawionym pła­
szczu

kona wielki mistrz krzyżackiego 
zakonu, Vlrjch von Jungingen...

Wokół niego szaleńczy wir walki! Za­
konni rycerze zbici w niewielką groma­
dę. bronią sie z furią rozpaczy, a w po­
śród nich jak czarna, gradowa chmura 
śmierć nieuchronną niesie Zawisza 
Czarny z Garbowa. To drugie arcydzie­
ło mistrza Kossaka — „Grunwald" — 
konkurujący z Matejki ..Bitwą pod 
Grunwaldem".

Oto armaty króla Władysława IV. 
Szczerzą swe wielkie, czarne paszcze i 
dumają zapewne o chwale dni Smoleń­
ska... Na złocistych lufach ozdobny ła­
ciński napis — ..Vladłslaus rv serenis- 
aimus Poloniae ac Suediae rex".

!

mi, rogatywkami — to lotnicy eskadry
francuskiej z wojny bolszewiekied. Stp<.... 
ją na tle rozbitego samolotu, lęążdy

nia się tarczą z wjTnalowanym na niej 
hnrknm ’ T _ PnoTinin'’ wVAhrn-...... '“'Sf rary wybuchła hcj. herbom Litw - „Pogonią •. wyobra- 

ka między parobkami, w czasie której Ed- zającym jezdźca na rozhukanym ko- 
ward ZaCx)ra Dostrzelił • »»i "ii*

ie Plftrzółł.
ward ZaEx)ra postrzelił Józefa Staka t Ml-
chała Góraka oraz jednego posterunkowego 
zranił w lewa nogę powytej kolana, drugiego 
zaś — w prawł dloó.

5^ Sierpce. — Ńa przejcżdzle kolejowym 
w pobliżu wsi Zabln pociąg osobowy najechał
na furmankę powotoną przez 36-Ietolego An-
toniego Rosochackiego. mieszkańca Flocka. 
Woźnica dooiał szeregu ciężkich obrażeń i w 
drodze do szpitala zmarł.

S Gdynio. — Trzy gdyńskie firmy spedy- 
e podpisały umowę z holenderską stocz­
nią w Westerbroek na budowę trzech handlo­

wych statków morskich.
Gdynia. — Podczas ładowania węgla na 

ie^n ze statków w Gdyni został przysypanyeen ze statków w Gdyni został przysypany 
łami węgla 53-letnl robotnik Stanisław

Zysiek.

zawieszona została niemiecka organi­
zacja w Grudziądzu pod nazwą .fler- 
bergeverein” za dziahlność niezgodną 
ze statutem. Zawieszona organ^cja

Eosiada w Grudziądzu trzy 
ie gmachy.

— Ogółem pndlo w całpn 
ścle na wszystkich kandydatów 90.767

wUsne wiel

Gorgoaown proMi 
o przedlerminuwe zwulni<‘ai<* 

z więzienia.
Bydgoszcz.
Fordonie —

glo-
sów. Ż liczby tej kajidydaci Stron^ Narodo­
wego otrzymali 38.015 głosów 141.9 proc.). 
0^-u 23.687 (25.9 proc.). Stron, Pracy 
15.388 116.7 proc.). I PPS. 13.697 (15 proc).

i( Gniezno. — W Kłecku 30-letnia Hoef- 
towa położyła swoje 2-tygodnlowe dziecko do 
łóżka l przykryła Je dużą kcrfdrą. Gdy po 
upływie pewnego czasu, ki^drę odchyliła, ku
swemu wielkiemu przera^niu

niu. , .
Gdyby nie to, że
pod lielnuimi groźnych olbrzymów 

widnieją puste wklęśnięcia, 
a wielkie rycerskie rękawice wypchane 
są czerwonym suknem, zamiast dłoni 
— można by się naprawdę przerazić!

Tak zaś możemy tylko spokojnie po­
dziwiać wspaniałą wyobraźnię dyrek­
tora Muzeum Wojskowego, który po­
wziął świetny pomysł, by ożywić sta­
re zbroice i nadać pozory życia wielkim 
salom, zapełnionym tłumem zbrojnych 
postaci, reprezentujących wszystkie e- 
poki historii wojska polskiego.

W szklanej szafie widnieje długi 
rząd kusz, rodzaju średniowiecznych

trzyma w ręku kielich z winem:
nąl pilot, niech żyje pilot!" — oto ha­
sło tych nieustraszonych orłów powie­
trznych.

A w kącie, na tle pęku sztandarów i 
kawaleryjskich siodeł.---------- jj--------  pośród ko^- 
chów murmańskich — szczerzy wesirfo

stwierdziła.
dziecko nie daje żadnego znaku życia.

, Lchinn. — Na skraju lasu strzyżew- 
I .skiego przy drodze, znaleziono zamarznięta
[ na żmlerć 73-letala Reg^ę Papmchl z Przy- 

jreh I byBzawa. - - - ------------ — Do władz więziennych , -j--------
w Fordonie wpłynęła prośba Rity Gor- , Cieszyn Zack - Wladze kolejowe przy- .j o jniały pracownikom kolejowym •*-^nowej, odsiadującej w więzieniu ko- traynasu pensję.
biecym w Fordonie 8-letnią karę, — o 1 * Oriowa. — Postanowiono bi

na Zaolziu
---- .. .____________ u-ivuiM|___________ 1 n — Postanowiono biura l agen- 
przedterniinowe wypuszczenie na WOl- 1 dy Kasy Brackiej przenieść ostatecznie do 

T*______t______ ___ •__ ł___ Orłowel. Za czasów czeskich ta ubeznieczat-

IKnnkior Zygfryd Wr«‘KzyiiNki 
<<przeni«‘wierzył TAO.OOÓ fr.
Londyn. Policja londyńska 

poszukując niejakiego Zygfryda Wre- 
szyńsky^Bgo, dawnego bankiera nie- 
mfeckiego, odnalazła ęo w więzieniu... 
holenderskim. Wreszyńsky. który swe? 
go czasu był jednym z potentatów ban­
kowych w Niemczech, znanjnn w świe-
cie finansowym prawie we wszystkich

(.iMukctłuiuuwe wyuus£C4euie iin wui-i“j ...—j ...........j .......w.,,.
neść Termin karv Gor^onowei iinłvwa Za czasów czeskich U uberpleczal-, rgonowej upływa lekarska dla górników mleścUa się w
W grudniu 1939 roku. lu- *Mor. Ostrawie.

krajach, siedzi w więzieniu za-surzenie- 
wierzenie 750.000 franków, wreszyń-

Troiac^kl I * Tarnótł. - PrMd trybunałem S^du O-
* ' kręgowego odbyła się rozprawa przeciw Sta-

Katowice _Giehy dnm»lr trńmilra 1 nlslawowl DymoDowl, oskarżonemu o zabój- bAr, iłifuij*’ ... <1-^^ 1?™ • 8l»0 brata Aleksandra. W wyniku rozprawy
* ^ch^kowicach. Pa- bratobójca skazany został na 15 lat wlęzle- 

wła Wincentego Kiecki oraz jego żony nia.

Dramal tnilnśel 
nn Ile ponurych 
tajemnic Wenecji

2M) (Ciąg dalszy)
Nella obejrzała się instynktow­

nie i ujrzała biegnącą czarną po-

Nastroszone buńczuki tureckie

rosyjskie wdzierają się na wały. ta;
pogrąż się w piersi

sky wyłudził od pewnej młodej Niemki, 
której rodzice chcieli opuścić Rzeszę,

chwilę bagnety .. ,_____
generała. Ostatnia armata — rozbita, 
siwowłosy generał ze szpadą w ręku 
nieulękle oczekuje śmierci. Wielki ta-

efiwieją delikatn/m włosiem, kiedy się 
koło niąh przechodzi. Z wschodnią 
wspaniałością olśniewają oczy szkar­
łatno - złociste kotły i ..lombaszki” w 
które bębnili dzicy wyznawcy Proroka. 
Nad turecką bronią rozwieszony

” I olbrzy mi750 doO fr " ——— r - '^'1 olbrzy mi namiot wezyra, pod
Swego czasu Wreszyńsky został wy-j "ledniem króla

dalony z Francji za działalność prze- Jana Sobieskiego.
ciw walucie francuskiej. [Bezcenna materia, wzorzyście hafto-

lent malarski Kossaka przekazał ten 
moment dla wiecznej pamięci roda­
ków.

Niebieskie mundury Hallerczyków 
— vala sala utrzymana w tonie jasno­
niebieskim — tylko jedna amarantowa 
plama po środku, —

sztandar „Bajończyków" 
zdarty na strzępy kulami, 

w otoczeniu fotografij członków boha­
terskiego Legionu, który niemal cnł-

paszczę bielutka ..Baśka Murmańska" 
— ukochana maskotka ..Murmańczj'- 
ków”. która towarzyszyła polskim żoł­
nierzom, upodobawszy sobie widocznie 
w zawadiackich zuchach.

od Archangielska aż do dalekiej 
Polski

— by podczas defilady przed Naczel­
nym Wodzem maszerować na czele od­
działu. tuż za dowódcą i salutować z 
powagą białą łapą.

Ną smutny jednak koniec ci przy­
szło, biała niedźwiedzico, Baśko... Kolo­
nistą niemiei si zabił cię pod Modlinem, 
gdj' ufnie doń podeszłaś. .-rzyzwycza- 
jona dc ludzkiej życzliwości...

Miejsce masz za to honorowe w Mu­
zeum Wojska Polskiego l pamięć do­
zgonną w sercach wszystkich Murmań- 
c^yków. _

Przy wj^jściu żegnają zwiedzających 
cztery ogromne paszcze armatnie, 

wycelowane na zachód.
Jakby się czegoś spodziewały...

Muzeum zalane potokami żółtego 
światła olśniewa na tle granatowego 
nieba wspaniałą i monumentalną pro-
stotą linii. — Naipiękniejszy to ^ich 
w calei Warszawie.- ""er. er.
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pów? — zawołał Jingo.
— Nie zbliżaj się do mnie! — za­

wołała Nella, rzucając na mniema-

żelaznego uścisku.
Jingo lewą ręką uchwycił Nellę 

za włosy, chcąc przewrócić ją na 
ziemię.

Straszną była ta walka na odse- 
pie, na tym pustkowiu. Z ust NelU 
nie wybiegł ani jeden okrzyk. Jak­
kolwiek Jingo z całej siły ciągnął 
ją za włosy, nie puściła uzbrojonej 
ręki.

— Przeklęta dziewczyno! — za­
wołał Jingo, usiłując przewrócić ją.

Nagle w pobliżu rozległ się głos.
— Co tu się dzieje? Co się sta-u 

ło?

— To głupia Nella, szlachetny 
panie! — rzekła Stefana. — To nie­
równa walka. Jak widzę, monsi­
gnore trzyma sztylet w ręku? Oho. 
dobrze, że przybyłam!

— Zatrzymaj tę dziewczynę! — 
rozkazał Jingo.

— To córka wyławiacza trupów, 
monsignore. Czy wiecie panie, że 
my nie możemy narażać sobie Ja-
copa. Ód niego zależy dać nam ka­
wałek ziemi, albo nie. Czegóż chce- 
cie, monsignore, od tej dziewczy-

Btać. NeUa, jak wiemy, była silną, nego hrabiego piorunujące spojrze­
ale przeczuwając zaczepkę, posta­
nowiła uciekac, wiedziała bowiem.

nie. — Czego chcesz ode mnie?

że nikt nie pospieszy jej z pomocą.
Goniący ją człowiek był już bar­

dzo blisko, dokładnie bowiem sły­
szała jego głos, na dźwięk którego 
zadrżała.

Nella czuła, że siły ją opuszcza­
ją, że nie jest w stanie uciec. Dla­
czegóż właściwie uciekła?

Poznała Jingę po głosie. Stanęła,
była bardzo zdziwiona, że Jingo 
wcale nie kuleje.

— Ratujcie mnie! 
Nella.

zawołała

— W jakim celu przybyłaś do 
starej wieży?

Nella wzrokiem szukała jakiego 
przedmiotu, mogącego posłużyć jej 
do obrony.

— Już dawno cię szukam — za­
wołał Jingo i wydobył z pochwy 
sztylet. — Teraz hie ujdziesz kary!

Nella nie odrzekła ani słowa, po­
stanowiła się bronić. Uchwyciła rę­
kę trzymającą sztylet.

— Śmiesz się bronić! — syknąłwcaie me aujcjc. w....,.-.- --------
Jesteś córką wyławiacza tru-Uingo, usiłując wyswobodzić rękę

Jingo zadrżał. Nie życzył sobie, 
żeby go kto spostrzegł, szybko się 
orientuąc, zawołał:

— Do mnie, w imieniu prawa 
rozkazuję wam pomóc mi w zatrzy 
maniu tej dziewczyny.

Rozległ się śmiech i w pobliżu u- 
kazała się Stefana.

Jeżeli się nie mylę, to szlachet­
ny pan hrabia! — zapytała Stefa­
na. — Szlachetny hrabia zatrzymu­
je dziewczynę w imieniu prawa, nie 
mogąc sobie inaczej dać rady? I 
któż to jest?

— Ratujcie mnie, Stefano! — za 
wołała Nella.

ny ?
— Zabiję ją! — zawołał Jingo,
— Ratujcie mnie! — raz jeszcze 

zawołała Nella i zebrawszy wszyst 
kie siły, odepchnęła go od siebie.

Była wolną. Należało korzystać 
z tego.

— Monsignore, pozwóleie jej o- 
dejść — rzekła Stefana. — Mamy z 
sobą do pogadania i to bez świad­
ków!

— Ustąp mi z drogi, przeklęta 
wiedźmo!

— Nie lękam się was, monsigno­
re, — rzekła Stefana. — A ty, Neł- 
lo, uciekaj!

— A jednak ta dziewczyna nie 
ujdzie moich rąk.

— Zaręczam wara, monsignore, 
że Nella będzie unikać spotkania z

wami — zaśmiała się Stefana.
Nella szybko biegła przez odsep. 

Jingo miotał się wściekły. Z ust je­
go wybiegały najokropniejsze prze 
kleństwa.

— Schowajcie ten sztylet, mon­
signore! — rzekła Stefana.

— Dlaczego broniłaś Nelli?
— lękałam się o was, monsigno­

re. Znów chcieliście popełnić mor­
derstwo. Przyszła mi ochota ochro 
nić was, szlachetny panie, od wy­
rzutów sumienia. Czy wiecie, że ad­
mirał żyje jeszcze?

— Go znaczy to pytanie ?
— Żal mi admirała, który się 

strasznie męczy; a co będzie, jeżeli 
jęki jego ktokolwiek usłyszy?

Jingo obejrzał się dokoła.
— Oho, znam was dobrze — co­

fając się, rzekła Stefana. — Nie za­
mordujecie mnie jednak, nie udał 
się już pomysł ze świecami i wi­
nem. Proszę was. monsignore, nie 
trudźcie się daremnie.

— Nie mogę znieść twojego wi­
doku. wiedźmo. '

— To głos płynący ze serca, mon 
signore. Trudno, nie skażę się do-
browolnle na śmierć,
przyjemność uczynić.

żeby wam

1 — Jeżeli otrzymam na drogę po- 
. Ikaźną'sumkę, dlaczego nie.

— Ale nie będzie ci wolno po- 
! wrócić do Wenecji.

— Dobrze, monsignore.
— Pajedziesz więc?
— Jeżeli uczynię wam tym przy­

jemność, monsignore. to rozumie 
się za stosownym wynagrodzeniem. 
Dajcie mi pareset cekinów, a jutro 
opuszczę miasto.

— Dobrze. Otrzymasz dwieście 
cekinów.

Stefana pragnęła wyzyskać sytu-
...— Trzysta cekinów, monsignore.

— Kiedy wyjedziesz?
— Zaraz po otrzymaniu pienię­

dzy.
— Sam ci je przyniosę.
— Wielki to będzie zaszczyt dla 

mnie, monsignore. Stefana otrzy­
ma trzysta cekinów, wyjedzie z W^ 
necji i hrabia będzie miał spokój. 
Gdzież jest wasza gondola, monsi­
gnore? Przy wieży strażniczej?

— Przwiopbałem wynajętą gon­
dolą, ale gondolierzy, o ile ml się 
zdaje nOwróciłl do miasta.

— W takim razie zabiorę was do
—^Zm^Bzę c^ę^żJbyś wyjechała z "monsignore.

Wenecji. (Ciąg dalszy nastąpi)*
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W Ameryce rośnie niechęć 
do wychodźczych grup narodowych.

Błogosławieństwo ks. kardynała Hlonda 
dla Związku Polaków we Francji.

co PIS Al-

25 loty9

I Czunrfok

Telesfora Jutro: Trzech Króli 
Pojutrze.- Lucjana.

Z u'h*T«:y Csytelnlhóir.

P<*nNfmirom Wirlkopolskii
Łud foleU<opołskl.„ 
po dffiMietnich męiraćh 
przełwlził się on 
• itdwzyt na niarm 

k^ndamy dzwon.
przfcl Izit się on
1 itd^yt na alarm 
w k^)<tamy dzwon.

1 Zbudziła się w nim wiara. 
; wieczność lecbicka — 
;'^j-U8zyła w ból krwawy 

'sKampdnła Kórnicka.
Cłjoó^p mlellśmj' broni,
lecz byliśmy zUants,

Im.

źc własnych dłoni
wyki4Ańle zwycjęatwo 1 wolność Poznania.

<JCi<?dy Poznań byl wolny,
my414 pokrsepienla 

r,poszllśmy do Łomnicy

Zabój

IfOSZlIśmy do Łomnicy 
iatpotem do Zbąszynia.

D*».byt zawzięty. 
‘«io^e wojsko zbiegli 

Ołrón wnlk zadętycha poś.ui. »u.n. wuęi, 
wle1il‘ nosłycdi legio...

..Padnicmy lub iwj-clężym!". 
— to hasło reucono.

,Dzięki Powataheotn mężnyi'^ 
'.Welkopolakę w>-zwolono.

M ojclecb Kal^n. 
Bniay-Thlers iNonli.

= Ccha. Onia. =

W korespondencji - 
,.Kur. Wnrsz." donosi o rozłamie w Syn 
dykacie Dziennikarzy Polskich w Ame-

Noweęo Jorku

ryce. Na 52 deleratów obcónych r 
ósmym zjeżdzie lo-tu opuściło salę
powodu zasadniczych różnic.

Synd.vkat Dziennikarzy, to jest 
którzy c------------------- ............. .. ...........

zacjl, ucr
pozostali przy dawnej organi- 

chwalił rezolucję. Czytomy tam
m. in,:

„My. Jako wolni objwalelc Stanów Zjedne
ezoin-ch, atwicrdśnmy ponownie noszą pr_^ 
aitJcinosć 1 lojalność dla rządów tego kraju 
1 Jego wielkiego prczyilcnta Franklin Delano 
Koosevo!tn, kraju, którego Jesteśmy u-apół- 
gospodarzanil, 1 oświadczamy się stanowczo 
przeciw wszelkim wpływom, któro tę przy­
należność l lojalność mogłyby dzielić 
narzucać nora jaklekoluleic „Izmy” 
ne z tradycją 1 Ideałami Ameryki”.

któro tę pray- 
dzlclió, lUD też

nlcrgwl-

Europy, bądź od sąsiadów - utrudnia. 
Jak widzimy położenie wychodztwa w 

ażdym kraju.każdym kraju.
O ile cłiodzi o Stany Zjednoczone, 

zauważyć trzeba, że choazi tutaj w
przeważnej mierze o Polaków - obywa­
teli amerykańskich.

Korespondcnt ..K, W.” stwierdza, że
różnica zdań polega na tym, jak nale­
ży tlumaczj’ć „tradycja i ideały Ame-
ryki”, konstytucja amerykańska porę­
cza obywatelom amerykańskim bez
względu na pochodzenie wszelką wol­
ność i nie jest przeciwna tradycjom
oraz ideałom polskim.

Fakt ten podkreślili także wybitni 
anie. biorąc udział w polskichAmerykanie, biorąc udział w polski 

obchodach i uroczystościach. Mimo to
większość delegatów łączyła się z wzro­
stem niechęci w Ameryce do agitacji 
hitlerowskiej, która, pochodząc z Eu­
ropy, szkodzi wszystkim emigracjom 
europejskim.

Korespondent ..Kur. Warsz.” stwier­
dza, że w ogóle w Stanach Zjednoczo­
nych kurc^’ się stan posiadania prasy 
polskiej i wjTaża obawy, że rozłam 
przyczynić się może do dalszego zanie­
chania i to w przyspieszonym tempie.

Wzrost przeciwieństw ideowych w 
świecie oraz wzrost nacjonalizmów dą-
żącyoh do odgradzania się chińskim

Nowym Rokiem Judzie,— tak 
k’ykle — są ciekawi przyszłości, ileż

murem pod każdym względem bądź od

zwyłde — są ciekawi przyszłości, ileż 
daliby'ludzie, ęJyby mogli się „doklad-
nie" dowiedzieć, co przyniesie nam rok I 
1939.

Niestety, nie wynaleziono jeszcze 
„magicznego lustra'’, któreby nam od­
krywało przyszłość. Możemy się jej co- 
najwyżej domyślać...

A cóż dopiero mówić o tym, co bę­
dzie za Jat 20? Kaw^ał to czasu, w któ­
rym ogromne mogą zajść zmiany.

Frniirpi — kruj 
starych pani<*ii.

Akademia Medycyny w Paryżu o-
głasza wręcz sensacyjną statystykę 
wskazującą nie tylko na katastrofal­
ne zmniejszenie się przyrostu natural-

Pierwszy polski trniisnflniityk iia złom !

Llllł', — Zjazd Konstytucyjny I W związku z tym. Prezydium 
Związku Polaków we Francji który i Związku Polaków otrzymało od Ks. 
odbył się w Douai w dniu 11.12. 38 Prymasa Hlonda następującej tre- 
wysłał telegram hołdowniczy do ści list:
Jego Eminencji Kardynała Hlon-1 —Szanonneinii Prez-ydlum Hon­
da— Prymasa Polski, Istytiicyjneniu Zjazdu Polaków we

F'rancjl dzlękiiję serdecznie zu na-

i — Sł 
j Htytiicy, 
I F'rnncjl

I -łtyczjila 1914 r.
Życzenia nowonM^ziic. — Dokonując 

przeglądu wy<Jarzcń na przestrzeni 
191.3 r. „Narodowiec” artykuł nowo-
roczny kończy tak: — 
gnębieni rausimy walczy

„Rozproszeni i

Na zdjęciu polski statek pasażerski „Polon la *, który po wictolctnioj służbie zostaje wy­
cofany z polskiej floty handlowej, będąc sprzetiany na złom. „Polonia - bjHa pierwszym 

pasażerskim pod flagą polską. Dawniej jeździła na szlaku Gdynia — A- 
wa a ostatnie 5 lat na szlaku Konstoneja (Rumunia) — Palestyna.

transatlanlyklcm pas 
meryka Południowa.

jeździła na szlaku Gdynia — A- 
ja (Rumunia) — Palestyna.

I we Francji hędzie się wytwarzać wełnę 
z ...mleka!

We Francji w okręgu przemysło­
wym Toureoing, uruchomiona zo­
stała pierwsza fabryka lanitalu, 
która będzie produkowała wełnę 
syntetyczną, według patentów kon­
cernu Snia Viscosa na podstawie

nego we Francji, ale także na zmniej- wynalazku Feretiego. Koszt budo- 
szenie się ilości małżeństw. Francja wy wyniósł 15 milionów fr. Fabry- 

Fmnpin lrnwn1©rnw > nanipn". n„n -Aolnli, moeuiinu
„Kurier Warsza\v5ki” postawił mimo
-—-”*3nie kilku Uteratom: „Co

będzie „Francją kawalerów i panien”.

wszysÓto pytanie k 
będzie za lat 20?”.

Bardzo poważnie potraktował swoją 
odpowiedź Kaden - Bandrowsld. Twier­
dzi, że za lat 20, różnica między obecną 
a ówczesną Polską

Obecnie Francja liczy z górą 2 mi­
liony dziewcząt 1 kobiet (powyżej 19 
roku życia), które nie wstąpiły .jeszcze

ka zaopatrzona została w maszyny 
przez koncern Snia Yiacosa. Po­
czątkowa zdolność wytwórcza u- 
stalona została na 2000 kg. lanitalu

ta^ sama, jak mi^ 
2 1918 r. (kilka

ie mniejwięcej
__armią polską 
batalionów) a dzisiej-

szą armią polską (260 tys. żołnierza!). 
Miasta się rozbudują, kultura polska 
przeżyje niezwykły rozkwit, któty pro-

w zuiązki małżeńskie, a są zd<ilne do ‘ 
macierzyństu*a. Dziewcząt w wieku 15 ' 
do 19 lat jest we Francji 1.406.500, w -• --7- --—- *
wieku 20—29 — 1.253.800, w wieku 4-krotnie. Przedsiębiorstwo zatru- 
30 — 39 lat (a więc już ze zmniejszoną dniać będzie około 1000 robotni- 
poważnie szansą do zamążpójścta) — ków.

(iziennie. z tym jednak, że jeszcze 
'w r. 1939 zostanie ona zwiększona

oÓS.OOO, HTeszcie starych panien w

wado wykle.i do rozkwitu gospodar- 
czegt>?8 oSwfaTa naprawdę trafi pod 
strM®^-

Daj Boże aby tak było!
Wacław Grubiński bardzie

desłany ml adres. Ciesząc się z ze- 
I spalania się organizacyjnego dro­
gich I{«dakńxv we Francji, przesy­
łam Związkowi jako noczfdnej or­
ganizacji terenowej Prymasowskie 
błogosławieństwo na drogę chlub­
nego rozłvoju dla chwały naszej Oj­
czyzny ł ku umocnieniu wlarj- w 
szeregach emigracyjnych,

Ks. August Kardynał Hlond.

gnębieni rausimy walczyć. Ale 
Jczyzny silni, skupieni, dzielnie wal*yzny silni, skupieni, dzielnie wal- 

będziemy dalej, ufni w lepszą przy 
------ ić. Wytrwamy więc w tej walce 
nieugięci, a zwycięstwo będzie po na­
szej stronic”.

czyćlłę 
HZlOŚĆ.

3 stycznia 1914 r.
Zdrajca działa. — Wśród dalszych 

tajnych dokumentów „Ostmarkenfe-
rajnu” drukuje „Narodowiec' 'list jed­
nego przez Niemców kupionego dzia-

Prpzew Kaezkh^wicz 
flo Polakówr z zabranie

Dorocznym zwyczajem, prezes świa­
towego Związku Połaków z zagranicy, 
wojewoda wlac^*’*”’” '*r”-ady? 

31)
<8ław Raczkicwcz, wy-

jdnia 1938 r. przezgłosił w dniu 31 gntdnia 1938 r. przez 
radio okolicznościowe przemówienie
noworoczne dla Polaków zagranicą.

Mówca zobrazował dorobek osią^ię-
ty w ciągu zakończonego roku, zamy- 

:ego pierwsze dwuaziestoleeie od-kającego pierwsze dwudziestolecie od- 
budowanei państwowości, oraz nakre­
ślił drogi, którymi naród polski kroczy 
ku przyszłości.

Rok 1939 w pracy światowego Zw. 
Polaków z zagranicy przejdzie pod zna 
kiem trzeciego zjazdu, który niewąt-
pliwie stanie si^ przeglądem osiągni 
tego dorobku środowisk polskich z
granicą i nakreśleniem wytycznych 
pracy na przysdość.

..Oby rok przys^ — zakończył swe 
przemówienie woj. Kaczldewicz — oka-

łącza ukraińskiego.
kij'ego. który w liście_  
ra hakatystów piszc ra. in.;

parocha Hancy- 
do głównego biu-

— 71. m.; ,,x roszę
o przysłanie mi materiałów co do tego, 
jak Polacy dzięki zarobkom wprzemy- 
sle niemieckim stali się silni, wiele oni 
pieniędzmi niemieckimi potworzyli ban. 
ków parcclacyjnych, wiele poczynili o- 
szczędności i w ilu milionach. Proszę 
ml przesłać wszelki materiał, a pramę 
go wykorzystać w pismach rusinskich” 
(Zaprzedany Niemcom zdrajca zaro-

kij'ego, któr

bione ciężką pracą przez robotników 
polskich pieniądze nazywa ..niemiecki­
mi!”).

4 .tycznia 1914 r.
Przeciw „zeppelinom”. — Zastępca

francuskiego min. wojny, gen. Berrad, 
na zebraniu oficerów mówił o zarzadze-
mach, jakie podejmuje Francja 
razie wojny sparaliżować działa 
rowców niemieckich

irzadze- 
aby w>

lania ste-

połączona była ze zjazdem przed­
stawicieli fabryk lanitalu ze wszy­
stkich państw europejskich.

w sprawie opóźnień 
w dostiŁTfsanln guzely.

Otrzymawszy w ostatnich dniach z 
kilku stron zawiadomienia, że zachody 
wypadki opóźnienia w dostarczaniu 
gazety, zwróciliśmy się po wyjaśnienie 
do poczty. Odpowiedaano nam, że 0- 
późnienia są spowodowane przeciąże­
niem poczty z powodu wielkiej ilości 
korespondencyj i przesyłek noworocz­
nych.

W najbliższych dniach ruch poczto 
wy wróci jednak do normalnych roz­
miarów.

zał się lepszym od poprze^iego, oby 
zmniejszył troski wasze, przysporzył 
wam nowych powodzeń, a zaoszc^ził 
klęsk. Wreszcie, aby Najjaśniejsza 
Rzeczpospolita Polska, przedmiot na­
szej wspólnej dumy i uwielbienia, na­
dal rosła w siłę i potęgę”.

Burze .śnieżne szaleją w Niemczech, 
Austrii. Rosji, Anglii i Francji. W po­
łudniowej Francji śnieżyce znisr—'*■zniszczyły 
połączenia telegraficzne 1 utrudniły ko- 
munikację. W całei Europie panują
wielkie mrozy.

>fak sokoli - wyphodzcy 
śpieszyli do Powstania.

W związku z 20-leciem wybuchu Po-
wstania Wielkopolskiego poznański 
„Dziennik Ludowy”, organ Zjednocze­
nia Zawodowego Polskiego, przypomi­
na, jak to w końcu 1918 r. do biura

w Bochum 
Wattenscheidt. ł

I Zgłosił się Polak 
były sokół, prosie

poradę w jaki sposob dosteć się do Po­
znańskiego, aby wziąć udział w po-

Sjirawa rejestracji i odroczenia służby 
wojskowej.

o. A. McJita.s. — Dopóki przebywa Pan za­
granicą. a zezwoleniem wtadz. Jest Pan u-
ważany przez władze wojskowe jako zwoi*
oiony czasowo o<i służby wojskowej.
jednak, by Pan spełnił obowiązek wobec woj­
skowości, to aiaczy, by Pan zgłosił się do re­
jestracji. W tym celu należy napisać do kon­
sulatu. by nadesłano Panu formularz’ reje-

.ęstaniu. Gdy bowiem przybył z frontu, 
nic zastał nikogo w gniezdae sokolim, 
gdyż jedni polegli, a inni wyjechali do 
Wielkopolski. stracyjny, który potem należy wypełnić ne~ 

teinie 1 wysłać z pfTwrotem do konsulatu. — 
Każdą zmianę adresu zgłaszać w konsulacie.Jednym z dodatnich czynników, 

ułatwiających konkurencję będzie 
możliwość uzyskania kazeiny włó- 
Jęięnniczej, której produkcja kal- 
•taihije aię-we Francji znacznie-ta-- 
nifej aniżeli w innych krajach. G- 
twarcie fabryki odbyło się w obec­
ności wybitnych przedstawicieli 
rządu i przemysłu. Uroczystość ta

Przypomnienie to jest jeszcze .iec 
nym dowodem, że i wychodźcy spemi 
-vój obowiązek w walkach o wolnoś<

Kina paryskie grażi/ .strejkieni.
Paryżowi grozi zamknięcie kin. Wła­

ściciele sal kinematograficznych bo­
wiem wystąpili z energicznym prote­
stem- przeciw- nowym- taksom- nałożo­
nym ńa widowiska kinowe. Taksy te

wieku od 40 do 49 lat — 334.000.
Jeżeli według obecnej statystyki za­

wierania małżeństw ohiiczyć szanse 
zaniąźpójścia I przypadające ńk’ 100.000 
dziewc^t, okkże się — że zaledwie 
67.00Ó zostanie żonami.

Z tych związkótv narodzi się około

swój obowiązek łność.
Osobisty wyjazd 
czny. — (22).

do konsulatu Jest zbyte-

' Hojny «łnr Banku P.K.O. Powrót do Polski w marcu.
Sz. J. — Sądźmy, że paszport będzie je­

szcze w łnarcU wa^y. Je^l tok. nie trzeba 
{)lBać do konsulatu, w razie powrotu na sta- 
e do Polaki, wiza francuska Jest zbyteczną. 

Nie wątpimy, że w okresie śmąt wielkanoc­
nych pojadą wycieczki do Polskt Kartę trze-

dla dzi<M*i polskich we Francji.
Żarz^ GBówiw Związku Polaków t 

Francji składa Dyrekcji Banku P.K.
nałożyła na kina rada miejsca, w celu

jej z hurao-
____traktuje swoje ------------- --
Twierdzi, że i za 20 lat świat będae cią-
rem ,.przepowiednie”. 83.000 dziewcząt, z cz^o już tylko

k n.riał ..io* Rń nnn znaidTlf* mpżów i da 7.vcłe
gle „w przededniu wojny", waluty 
wspólnej jeszcze nie będzie, każdy na­
ród będzie hodował ..własne” pomarań­
cze. w modzie zapanuje dowolność, a

56.000 znajdzie mężów i da życie

wynaleziony w międzyczasie teleskop

70.000 dziewcząt. Tak więc już w trze­
cim pokoleniu różnica ilości urodan 
będzie ogromna, a w pokoleniach dal­
szych z owych 100.000 kobiet, jakie
były ich prababkami, nie pozostanie

pozwoli nam na ujrzenie... odwrotnej ani J^ej daewc^y. ^óraby mogła
strony księżyca. I wówczas lu^e ździ-
wią ^ę, dlaczego im na tym tak zale­
żało...

Pisarka Claris Kuncewiczowa odpo­
wiada: — .J^ie boję się wyschnięcia 
ropy boryslawskiej. Boję się siebie. 
Swojej gapiowatej miny na zgliszczach 
jtózcze jednego dwudziestolecia Histo­
rii Nowożytnej”.

Znany ..kawalarz” Kornel Makii-

wyjść za mąż i mieć dzieci.
Czemu kobiety nie wycbod^ za 

mąż? Ponieważ mężczyźni nie spieszą 
się do małżeństwa: na 1000 Francu­
zów trustu aż do śmierci pozostaje 
w stanie kawalerskim.

M ydalki i <lo<*li»<lv państwa 
na rok 19,’tA.

pokrycia wzrastających wydatków. Ńa 
znak protestu właściciele kin postano-

Przymusowa likwidacja .szkoły 
polski<*j w .Niemczech.

Założona w 1931 r. polska szkoła 
prywatna w Brunswałdzie na Warmii 
została z dniem 31 grudnia 1938 r. zli­
kwidowana. Rodzice dzieci, uczęsą:;za-

wili zamknąć sale i zwolnić ^rsoneL 
Dodać należy, że paryskie kina za­

trudniają blisko 25.()00 osób. Strejk 
właścicieli sal kinematograficznych ma 
nastąpić już w środę.

jących do tej szkoły, powcjdowani na­
dzieją otrzymania pomocy zimowej, 
„kłnderbeihufe” lub przydziałem mie­
szkania w innej miejscowości, które to 
uprawnienia zwykło się pr^Tiiawać

Parlament francuski, jak donosiliś-szyńbki kpiąc ze wszystkiego, w dhi- Parlament francuski, jak donosite- 
sricli swoich ,Jdajaczeniach’‘ mówi m. uchn^it po pięciu czytaniach bu- 
łn • __ „„„.rat dżct Dsnstwa francuskiego na r. 1939.

ludności polskiej pod różnymi warun­
kami, godzącymi w ich poczucie naro-

W Pajyżu serdeczne podziękowanie 
złożenie daru w sumie 5.(K)0 frs. na :

Na starców
Zamiast życzeń świątecznych i noworocz­

nych wpłaciłem do wydawnictwa „Narodow­
ca” do dyspo^cji Komitetu Pomocy Starcom, 
Wdowom 1 Sierotom, fr. 50.

Franciszek Obrębakl, Lille.

kup książek - upominków dla dzieci na 
Bo^ Narodzenie.

Zakupione książki zost^ rozesłane 
wszystkim Komitetom Towarzystw Pol 
skich we Francji po 2 egzemplarze każ­
demu Komitetowi.

Zarząd Gł. Zw. Polaków we Francji.

..Komi-tja siekiery" ma znieść 
przyinlek dla inwalidów.

ba koniecznie odnowić, gdy skończy się jej 
ważność. Rower Pan może zabrać. — (23).

Po zakup ZŁOTYCH
po najlepazym turelc dnia, zwróćcie się
Kb pfecle IIOY

Rue de ŁUle, SI 
edzie otrej-macle najkoreystniejszc ceny^

W prasie francuskiej pojawiły się 
wiadomości, że tak zwana „komisja 
siekiery”, jak ochrzczono komisję, któ-

m.; — .... nawet diabli nie wiedzą, co 
będzie jutro czy za dwa dni. cóż dopie­
ro za lat dwadzieścia. Dzisiaj, wobec o- 
błędnego- pędu żywota i czort przeraź­
liwie mądry zbaraniał i bezradny stoi”.

■^'m powiedzeniem Makuszyńskiego 
można zakończyć sprawozdanie z an­
kiety o tem, co będzie za lat 20. Nic nie

dowe — ^cofali swoje dzieci ze szko­
ły. W końcu wypowiedziano lokal, w

Xa Horn Polaków z Zagranicy, rej celem jest zniesienie niepodobnych 
Pan^ Błernot Karol z Halllłcourt wpłacił UfZ§yOW i usprawnienie adc^istracji.

do ..Karodos’ca' 'fr 13, które zebrano na
my, uuuwiUM po pięciu czyuŁiuauli uu- y. ■■ .. j ..
dżet państwa francuskiego na r. 1939. którym mieściła się szkoła polska, co 
r»..jiEa i—___....tj...-. j_ nctotAPanio dirnPAurndriłn dn lilr.Budżet ten przewiduje stronie do­
chodów sumę: 66.388.068.027 franków

wiemy i tyle.
To tylko Hitler, prorokuje, że obecny 

system w Niemczech trwać będie i za 
tysiąc lat. Niech ktoś Hitlerowi udowo- 
dni, że w r. 2938 będzie inaczej...

po stronie wydatków 66.364.624.059 
franków. Nadwyżka dochodów nad wy­
datkami wynosi 23 miliony franków.

Poza tym istnieje jeszcze nadzwy­
czajny budżet obrony narodowej, któ­
ry nie jest objęty powyższymi ejTrami.

Nagłe ru«z«*Qi<* ludów na Lunrze 
sp<»wn<lownlo runl^ie 

lymczaMmcHo inu5fii n Tour*>.

imieninach p. Szczepana Stępienia. — Zło­
żyli; Stępień Szczepan ? fr., Biernot Karol 
2 fr.. Zęokowski Franciszek 2 fr., Siwik Sts-

Szczepana Stępienia. — Zło­
j.. 1:1. 2 fr.. Zębkowaki Franciszek 2 fr., Siwik Sie- ostatecznie doprowadziło szkołę do lik- 3 Michał Witowski 2 fr., Samborek 

widacji. Jan 2 fr. — razem 13 franków.

urzędów I usprawnienie administracji, 
zamierza znieść przytułek dla inwah- 
dów wojennych w sławnym Pałacu In­
walidów.

Wiadomość ta, jakkolwiek niestwier- 
dzona, spotkała się z krytyką prasy.

Somali francuskie i Dżibuti - główny cel uroszczen włoskich.
Pustynny obszar, o przestrzeni I olbrzymią całość z dawnym tery to- do Chin, powstało Dżibuti, jako 

8,880 mil kwadratowych angiel- rium ostatniego czarnego cesar- baza militarna i zaopatrzeniowa, 
skich, zaludniony przez 69,000 mie-Istwa w Afryce. Abisynią. Później zwrócono uwagę, iż ten

punkt wybrzeża nadaje się idealnie

Ostatniej nocy lody nagle ruszyły na 
Loarze na skutek odwilży. Lody spię- 

lieoezpieczne za-

Przepisanie majątku narzeczonej.
J. L'hartre». — (Ju’szem brat może spra­

wę załatwić*. Trzeba mu Jednak wysłać peł- 
nomoctnictwo. Niech brat nadeśle Panu z
Polski formułę pełnomoctnlctwa. którą spo­
rządzi notariusz. Formułę tę podpisać u fran­
cuskiego notariusza 1 zatwierdzić w konsula-

3iśać u tr&a-
de. Koszta wyniosą około 280 franków. — 

Z Polski nie można wywozić żadnych wa­
lut zagranicznych ani pieniędzy polskich, bez 
zezwolenia komisji dewizowej.
(24). _______

Wyjazd z departamentu Creuse.
Czj-ielnlk. — Jeśli Pańska karta jest waż­

ną na okres trzech lat może Pan wyjechać do 
innego departamentu 1 pracować. Jeśli jed­
nak jest karta ważną na okres krótsi wów- 
<3as trzeba się postarać o zezwolenie na wy- 
konyrónlc pracy w Innym departameodc. W 
celu uzyskania takiego zezwolenia, należy 
złożyć odpowiedni wniosek w „Office depar- 
tamentale du Ptacement” w tym depaHa-

We wtorek, dnia 3-go stycz­
nia, o godz. 9-tej rano zasnęła 
w Bogu, po krótkiej chorobie, 
opatrzona św. Sakramenta­
mi. moja najukochańsza żona, 
nasza matka, teściowa, babcia

ś. p.
Alichaliiia

PIASZCZYŃSKA
z domu l.iliudu

w 61-ym roku życia 

o caym donoszą w smutku po­
grążone rodziny;

PinNzezyiiNkieli 
Uogoezyków i
OtiłlakouNkich.

Wypruwadzenle zwlo); nastąpi w 
< Łwurt*k, duła 5-ro Myeznla n godz. 
Ś.SO nuio z rloniu żałoby: 3d. Buc 
d'Annav w Nojellcs sou* Lens. — 
żałobna Msza św. odbędzie się w 
kościele w Mericourt Coron* o godz- 
U»*WJ rano, na który lo smutny o- 
bńęd <-.-1 zrasza się krewnych 1 zna 
jomych.
N.,*.-ctle« <. Ixna, * styczniu 1B30

trzyły się i utworzyły niebezpieczne za- 
tor>’. W Tours zatory lodowe zniszczy­
ły tymczasowy most. Dalszym mostom
nie grozi niebezpieczeństwo. Na miej­
scu pracują saperzy i raz po raz rozsa­
dzają zatory lodowe za pomocą dyna­
mitu.

Polski Ihini Zdrowia 
l>r. Henryk Lyziński

IJiSK - 12. ruc dc la Palx,’ — Tel.: 4-M. 
przyjmuje codziennie od godz. 9-tc] do 12-tcJ 
1 od godziny 2-gteł do 6-tc1 wieczorem

. Nolow nnia wniui zagranicznych
I w Paryżu.
1 Pun ż, 4. 1. — Notowania walut za- 
1 granicznych na giełdzie paryskiej przy
I zamknięciu gieltfy przedstawiały się w 
I dniu wczorajszym jak następuje:
! Funt szterling 170.60

Dolar
Belga
Marka niemiecka

*

L

menele, do którego zamierza Pan się prze­
nieść. W wniosku podać charakter kaAy 1-

Ogólny widok nowocześnie rozbudowanego Dżibuti, z lotu ptaka.

Somali francuskie to kraj pu-

na port handlowy, znajduje się bo­
wiem stosunkowo najbliżej Addis 
Abeby. Wówczas powzięto myśl
zbudowania kolei, która by mogła

dentyczności. numer oraz nazwę prefektury, 
która Ją wydala. — (26).

Ubezpieczenia społeczne.
F. S. Parchlcan. — Niech Pan zażąda odzaopatrywać Abisynię w produkty pJ^araf^Sy zgiwii^^^^do uS^i^ 

europejskie, a wywozić z niej __ czen. (Sospódarz wie, że powinien to wyko- 
boffactwa naturalne. W tvm kraiu. * “'® będzie się upie . — (27).bogactwa naturalne. W tym kraju, 
mającym wszelkie prawa do tytu-
łu „piekła na ziemi”, wytyczenie li­
nii kolejowej nie było zadaniem ła­
twym. Podołano mu jednak — ko­
sztem olbrzymiego wysiłku i wiel­
kiego nakładu kapitałów.

Linia kolejowa Dżibuti — Addis

Wstąpienie do szkołj- wojskowej.
R, D. — Jest ran luż w wieku, w którym 

nie może Pan być prz^tym do żadnej szko-
/. Ćonał

Sc Pan być przytetym do żadnej SZKO- 
ijwyżej do szko^ podoflceraklej, pod- 
liby wojskowej, w tej sprawie nale- 
>ci<J się do konsulatu. Dzl^ nas 

sFrię tłumaczyć

czas ^użby 
ży zwrócić 
co odrzucenie wniosku przez
ostatecznie władza ta nie musi
ze swego postępowania. Radzilibyśmy Jeszcze 
raz wniosek lArystosować. Z wnlosluesi 1^- 

do prefektury. DoAbeba jest — twierdzą Włosi — siać sarażj^tę do prefekuiy.• • -..li- wniosku dołączyć swladeetwo szkolne orazimnerium italskiemu niezbedme do s ' ...j <... .... irvo„r.ii _imperium italskiemu niezbędnie po dowód jak długo Pan jest we FrsncjL — (2S)
trzebna. Dlatego Włochy żądają 
tej kolei dla siebie.

Natomiast Francuzi stoją na sta­
nowisku, że — kolej, którą oni zbu­
dowali, nie jest obiektem, który 
można sprzedać, stanowi ona bo­
wiem własność Republiki Francu­
skiej. Zatarg o Dżibuti to jeden z 
licznych, ale bodaj najważniejszy 
powód obecnych nieporozumień 
francusko-włoskich.

Wojska włoskie koncentrują się 
nad granicą francuskiego Somali.

Gubernator francuskiego Somali, 
zaniepokojony koncentracją sił 
włoskich, zwrócił się do rządu cen­
tralnego o instrukcję i — posiłki.

W odpowiedzi na to jednostki 
francuskiej flotv woi^nnei skiero­
wano na wody Morza Czerwonego. 
Dżibuti zabezpiecza alę na lądzie ' 
i od strony morza. i

Wynik ciąsnienia loterii prywatnych.
tl. w. Goclzlii. — Wynik cl4gnlcnla loteriiprjTvntneJ. lub urządzonej przez Instytucję 

niepaństwową, uzyska Pan tam, gdzie nab\'t 
Pan bilety. We Francji jest codziennie po kil­
kanaście ciągnięć róaego rodzaju loterii 
--------... okolicach. Z

Francji Jcsl 
mlęó róuego

prywatnych w ^;^taych___________ 
tej przyczyny nie możemy zamieszczać wy­
ników wszystkich tych ciągnięć, gdyż nie 
starczyłoby na to nawet całej gazety. — (2si

38.17
6.43

15.33
liski: Dewiza na Polskę (przeZłoty jwl................  

kaz międzynarodowy) 
1100 złotych.

720 franków za
Kurs szoferski.

Czytelnik .M. N. — Na kurs szoferski mo-
te Pan alę udać. Jednak jeśli chodzi o uzy­
skanie procy w zawodzie szofcraklm, to tu©

....................................... iszkańców, na wybraeżu Zatoki A- _______ ___________ .
M 11H.1H1. riHiirp. deńskiej, to francuskie Somali, [atynny, nie przedstawiający goapo-

Paryż. 4.1. — Bank Francji obniżył kraj, na któp' zwrócone aą dzisiaj Idarczo żadnej prawie wartości. Pia 
stopę dyskontową z 2 i pól na 2 pro- 'oczy całego świata. sek, akały i — sól, oto jedyne bo*
ceot 1 Somali francuskie jest znikomo gactwa, jakim dysponuje.

II Obniżeni** Htopy «iy<ik4»nlnw<‘J 
I w llantiu Franrji.

oczy całego świata. sek, skały i — sól, oto
, ,, 1 Somali francuskie jest znikomo gactwa, jakim dysponuje.

Rząd w związku z Domyślnym sta- niałe w porównaniu z graniczącymi Dopiero w wiele lat po nabyciu 
a or „ „.Ro f., połudnls Somalł angiel- 'przez Francję tego skrawka pusty-nem skarbu państwa któiy rozporzą

kl‘7«^'Sw’pc™'' ulJlTpdatkówi “W™. Irtóre znów, jeśli chodzi o°Ob Si, zrozumiano w°Europie. iż nia ón 
Szczegóły będą ogłeszone w dzienniku znacznie ustępuje Somali wio- pewne znaczenie strategiczne. Kie- 
urzędowym w czwartek. skiemu, zlewającemu się w jedną, dyokręty francuskie wiozły wojsko,

-I

_ y się ludslć. Pracpłsy bowiem ńle poż- 
wolają cudzoziemcowi na zmianę zaw*odu bez 
zezwolenia. WTadzc zaś nie wydadzą zezwo­
lenia na zmianę cuwedu dal cudzoziemca, 
tcśll stwierdzą, żc są bezrobotni Francuzi.

wolc^

Udrsy mofa wykonywać ten zawdd. .leo.. 
»S chodzi o ZBwiłd szoferski, to kandydatów 
I© tero zawodu Jest wśrdd bezrobotni bai^ Izo wiciu <301.<301.

tzyslianb w. K. Ormoy. nvn»tu długu.

Jeśli

Orrooy. .v.,; .sac jc.srjze raz do ko 
inornlka 1 prajua.-iać o Bzycue załatwienieua -iac o BZVC«re zaiaiwienic 

co chwilowo może Pan zrobić. — i32j. _____ _
i
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Sir. I.

o
Kriraira arrla.

Pueliwnlił ąąyg'r»BU| iin przi^z
ąvy<lAl lin siebie wyrok śmii^rei.

<*<»

W czasie świąt Nowego Roku, jak o I skromne jak ramy dramatu w Escaut- 
tym już donosiliśmy, w północnej Fron- pont. Między kilku Cyganami, koczują- 
cji rozegrało się kuka krwawych dra- cych na przedmlcściacn południowych, 
matów, z których dwa skończyły się' doszło w nocy sylwestrowej do kłótni.
śmiercią ofiar." Do najpotworniejszych
wydarzeń w okręgu północnym należy 
niewątpliwie zamordowanie starszego 
emigranta czeskiego, w celu zrabowa- 

. nia mu skromnej wygranej ua loterii.
Oto szczegóły tych krwa^ch wyda­
rzeń:
Mord rabunkowy w EKcntipoiiI.

W miejscowości Escaupont • Bruay- 
Thiers, zamieszkałej licznie przez gór­
ników z powodu bliskości kopalń kom­
panii Anzin, zamieszkiwał prawie od 
10 lat 60-letni Czech, Ludwik Gaspard, 
zatrudniony na miejscowej koksowni.
Gasp^ mimo swego wieku był jeszcze 

Nie gardził Kieliszkiem, aczkol-
wiek nie można powiedzieć, że był pi-
jakiem. Lubił zabawę i oglądał się czę­
sto za fartuszkami. Gaspard od wielu 
lat pragnął się ożenić, ale nie miał po­
wodzenia Przed kilku miesiącami spro­
wadził sobie pannę z Ojczyzny i poślu­
bił ją. Jednak niewiasta prowadziła się 
tak niemoralnie, że władze wydaliły ją. 
Gaspard po krótkim zaznaniu rozkoszy 
małżeńskich znów pozostał sam.

W ostatnich dniach ubieg’ego roku 
Gaspard wygrał na loterii 1.000 fran­
ków. Nie umiał on się pocieszyć tym
szczęściem dyskretnie, lecz opowiadał 
wszystkim kto tylko chcial słuchać o 
wygranej. Gaspard zaczął uchi^ć za 
K^parra, mimo. Że wygrana nie była 
nadzwyczajna.

W nocy z niedzieli na poniedziałek. 
Gaspard, ttóry mieszkał w skromnym 
baraku, należącym do p. Czerwonkowej

Przywrócciilc żeglugi 
nu knniilnch.

Po ośmiodniowej przerwie, spowodo­
wanej mrozami i zamarznięciem kana­
łów. żegluga na wszystkich kanałach 
została przywrócona. Miejscami łama­
cze lodów musialy jeszcze rozbi.lać kry. 
by żegluga mogła odbywać się łatwiej,

W czasie tej kłótni, jeden z Cyganów
niejaki Hoffman, zamordował nożem 
swego rodaka nazwiskiem Lcimbcrgcr. 
Hoffman uchodzi! wśród koczowników 
za awanturnika. Hoffmana aresztowa­
no. Bezpośrednią przyczyną dramatu 
była zarozumiałość pijacka Hoffmana.

Zem.Hin zdrndzonegn mężn.
W Yalenciennes w ub. poniedziałek 

rozegrała się dramatyczna scena, któ­
rą. gdyby nie było ciężko rannej ofia­
ry, możnaby włożj^ między wesołe kro- 
tochwilc Courtelina. Gdyż okoliczności 
ivydarzenia przypominają żywo wode­
wil, grywany cz^to na scenkach pod­
rzędniejszych kabaretów stolicy 1 miast 
prowincjonalnych. Osoby występujące 
w wodewilu są zawsze prawie trzy: 
mąż, żona i „ten trzeci". Od czasu do 
czasu jest także czwarta osoba w po­
staci czarnego charakteru.

W Yalenciennes także, jak w wode­
wilu. były trzy osoby: Hieronim Deceu- 
ninck, Mara Deceuninck, jego żona i 
stołownik teściowej Deceunincka. Ro­
bert Tourbillon. Teściowa jest sąsiad­
ką małteństwa Deceuninck i mieszka 
naprzeciw: wystarczy tylko przejść 
przez sień. Klara jest .je^ą z najTiar- 
dziej ..doświadczonych” niewiast, jako 
że była rozwódką i wyszła ponownie 
zamąż, Hieronim zaś jako miłośnik spo­
koju, pragnął, by żona była więcej... 
żoną. Ostatnio pan Hieronim powziął 
newne podejrzenia, ale nie miał pewno­
ści.

otr^^al wiz^ nieznanego mężczyz­
ny. Sąsiadka wkrótce posłyszała przez
ścianę odgłosy awantury. Ódv odgłosy 
stały się niepokojące, sąsiadka wysła­
ła swoje dnecko, by zajrzało co się

Zupełnie jak w sztuce Courtelina, za­
powiedział dłuższą nieobecność. W po-

dzieje u Gasparda. Dziecko pobiegło po 
wła^cielkę baraku.

niedziałek rano wybraTSh^nibjlo do 
pracy. Zatrzasnął drzwi, ale pozostał w 
domu. Zrzucił obuwie i w skarpetkach
ukrył się w ciemnym kącie, skąd obser­
wował co się daało. Godzinę później

ła^cielkę b^ku. Klara wstała, przyrządziła kawę
Gdy właścicielka przybyła na miey ydała się z wizytą iw pokoju Roberta.

w mir«7.kflnni Gasnardfl nanowała t. tt-._._.. __n-jsce. w mieszkaniu Gasparda panowate 
grobowa cisza i ciemność. Zapalono 
zapałkę i z przerażeniem stwierdzono, 
że Gaspard nie żyje. Na głowie widnia-
ła ^ęboka rana, zadana siekierą. We­
zwano policję, która wkrótce stwierdzi­
ła. że Gaspard został zamordowany 
przez nieznanego gościa. Mord miał 
podłoże rabunkowe, gdyż portfel Cze­
cha znikł.

by żegluga mogła odbywać się łi 
tym więcej, że po kilku dniach przer-
wy. towaru nagromadziło się włęlo, iW 
portach rzecznych wre z tej przyczjmy 
gorączkowa praca i sądzić należy, ze w 
najbliższych dniach wszystkie dostawy 
będą odbywały się normalnie.

PARYŻ i okręg paryski
TraiiNini.sja kaird palwkicli |>rx<*z raaliaNlaeJi; 

nn___..Toiir Eiifol*"-

I BRUAY
i o k « I i <• n

I
(K) W wieczór wigilijny naai Roda* śpiewał się, v^konując „Bracia patłx. 

cv mieli okazje usłyszeć poraź pierwszy cic Jeno”: „Do szopy hej pasterze", 
kolędy polskie nadawane z kościoła poi- ..Przybieżeli do Betlcem pasterze", 
sklego Najświętszej Marii Panny, przez ..Lulalź^ „I^noc już wy^
lediostacjo „four Siffcl". „W zfobic leży ’: „Kołysanka Naj4»

Wykonawcami kolęd polskich byli Panny": „Dzisiaj w Betlcem ;„Gdy 
śpiewacy i śpiewaczki chóru mieszane- Chrystus rodzi”: „Hej w dzień Nar^ 
eo Polonia’’ Paryż - Argentcuil pod dzenia”: „Pospieszcie pastuszki”;

cy mieli okazję usłyszeć poraź pierwszy 
-** Urtlodu nnlnliło nndflWanC Z koŚclola DOł*

BKHAY EN ARTOIS.
— (Prz.v prary). — Górnik Józef 

Szrama, zatrudniony na szybie 4, uległ 
zmiażdżeniu ręki między wózkami. — 
Rannego poddano amputacji części 
dwóch palców. P. Szrama nie będzie 
mógł wrócić do swego zawodu przed

UILLY .MONTIGNY.
— Kolo Zw. Inwnlłdów M'uj. K. ł*. Odbę­

dzie roczne walne zebranie w niedzielę, dnia

upływem dwóch miesięcy.

OKCAY EN AUTOI.S.
S-go stycznia o godzinie 10-tej „ „u.. 
^ Rjń^skle^. Rcw-l»rc^o przybędą
pól godziny wcześniej. - .. 
członek głównego zarządu.
l••O^•Ql•lEłlE.S les LENS.

— Sckcju Polska pny ĆGT. zwołuje waloc
zebranie w niedzielę, dnia S-gO stycznia 
o rodzinie 10-tcj rano, w san n. ulmara
ZcbronlG w niedzielę, dnia 8-go stycznia ta. r. 
o godzinie 10-tcj rano, w soir p. Ulmara rou- 
te NaUonałc 76. Rcwlzorowie kasy pół godzi 
ny wcześniej a korty syndykainc każdy czło­
nek powinien mleć przy sobie 1 nie powinno 
brakować oni jednego członka. Przybędzie
referent z Centrali.
.MONTIGNY cn GOIIELLE.

— Tuu’. Głnin. „Sokół'' odbędzie roczne 
walne zebranie w niedzielę, dnia 7-go stycz­
nia r. b. o godzinie 2-glcj po południu w lo-
kału p. ^órecMega przybycie gunktuol-
nc i wszystkich członków prosi 
grenay.

— Tou-. Sukół — odbędzie roczne walne 
zebranie dnia 8 stycznia br. o godz. 10 rano 
w lokalu posiedzeń. - Ważne sprawy.
YEKMELLES.

— Tow. Św. Mlrhiiia odbędzie roczne/wol- 
ne zebranie w niedzielę, dnia 8-go stycznia 
o godz. 3-cleJ po poł.
MAZINGAKBE - BREBIS.

— Ko&tt Saniopunior}’ zwołuje w niedzielę 
8-go stycznia br. walno roczne zebranie o 
godz. 10 rano w sali p. Qulrcl. — Rewizorzy 
kasy pół godziny wcześniej.
MAZINGARBE II.

Komitet Towarzjstw Miejscowych — u- 
rządza w niedzielę, dnia 8 stycznia gwiazdkę 
dla dzieci. — Początek o godz. 16-tej w sali 
p. Bajona. Dzieci, które przybędą z rodzlca- 
niLplr2y™nJ'ł gwiazdkę.
AUCHY LES MINES.

Pan Hieronim był teraz pewien. Pod­
słuchawszy przez chwilę pod drzwia­
mi, wpadł do pokoju i rzucił się na nie­
wierną. Pani Klara, otrzymawszy kil­
ka uderzeń, zdołała zbiedi. Pan Hiero-

Niewiasty, które przybyły na miej­
sce, widgają. pipr^rpe.„ktpęj( eodopie-
ro

g*o „Pofonia" Paryż - Argenteuil pod dzenia : „Pospieszcie pastuszki”; „Bfe 
batutą niezmordowanego w swej bezin-1 się rodzi".
teresownej pracy dyrygenta chóru, p. Radloemisja trwała pół godz. Nal*.
Unwlnno Cł a «Wolf‘ofTO Zn 7.00 r.7V6 mU X -1. IV

Bzmordowanego w swej bezin-1 
?j pracy dyrygenta chóru, p. 
Stachowsk^ego. Zaznaczyć muMariana Slachowsk _ego. Zaznaczyć mu ęna do udanych. W tym miejio, 

■simy, że był to trzeci występ choru ,,Po | należy wyrazić serdeczne podziekowa.
lonla” przed mikrofonem radiostacji 
francuskiej. Mielmy nadzieję, że wy­
stępy radiowe chóru polskiego będą je­
szcze liczniejsze w roku bieżącym, a 
czego należy sobie życzyć, gdyż każdo-

a

IIAIKMO^JE 
aniclklc INSTRUMENTY 
rżnięto I dęte. — PŁYTY. 
— Na żądniilc kredyt. — 

.1. UiliHANIf 
laureat konserwatorium 

fi, Ruo des EBcallers, 22
BRLAY EN . AKTOIS
Dajemy 2 lata gwarancji.

razowy występ tutejszego chóru nale­
ży do udanych i każdorazowo ujawn'a

nle wszystkim wykonawcom tego kną. 
certu za poświęcenie i specjalne nm. 
gotowanie się do występu, a p. Marii, 
nowi Stachowskiemu za podjęcie tu 
lob łriif1nł»frn 7fldfinin. 7 l(tAr»7n n..?

się wyższy poziom śpiewaków i śpie­
waczek.

Nadawanie rozpoczęło sic o godzinie
IS-tej przemówieniem księdza dra. Će- 
gielki, rektora Polskiej M sjl Katołlc-

tak trudnego zadania, z którego 
Bzedi zwycięsko, gdyż swą nieugięk 
wolą pracy powiódł chór .^Polonia" oj 
u'yż8zy szczebel, znaczenia ważocścj 
istnienia chóru polskiego na terenie pa. 
ryskim w celach propagandowych.

gielki, rektora Polskiej M sjl Katolic­
kiej w Paryżu. Wyjątki z przemówienia

Również należy wyraać podziękowa. 
nic ks. rektor. Ceg ełcc za zezwolenie

BKCAY en AKTOIS.
— Koto Powstańców Wielkopolskich od­

będzie swe walne zebranie dnia 29 b. m. o 
godzinie lO-tej w sali zebrań. Uprasza się 
o przybycie wszystkich członków.
BRUAY.

ZLOT E
oraz bilety do Polski po najtańszych cenach. 

Plszclc do: ..BUREAUS ARTESIENS".
Ptńcc J. juurcs, — 
BKU.^Y en AKToTs?

I.ENŚ IP. 'de C.)

Paryżu. Wyjątki z przemówicma transmitowania z kościoła polskiego ko 
ks Rektora są następujące: ..Idae ko- , j pojsUich. a dyrekcji P.^.
lęda polska do serc polskich we Francji ’ ‘j, Eiffel" zi Instalacje X 
poraź pierwszy z kofciola polskiego w. życzliwy stosunek do fc
Paryżu. Jakoby symboliczne znacznie. radiowych ze strony polskiej. S 
gdy tyle niepokoju dokoła, tyle zgrzy- * -r j-
tów 1 nienawiści, tyle chmur ciemnych 
na choryzonde, kolęda polska, idąca od 
ołtarza pańskiego, chce przypomnieć,
Że nadeszły chwile, w których jak on­
giś nasi ojcowie i my wołać musimy; 
,.Przed Twe ołtarze, zanosim błaganie, 
pokój i z^odę racz nam dać, o Panie”. 
Na zakończenie swego przemówienia 
ks.Rektor powiedział — ,.Niech nam 
Dziecie Boże użyczy tej wielkiei łaski.

! prez radiowych ze strony polskiej. Tai 
samo należą się słowa uznania epea- 
kerowi polskiemu p. E. Letzy za umie­
jętne zapowiadanie kolęd.

Powyższa impreza radiotransauło 
kolęd polskich doszła do skutku daęU
moralnemu poparciu Ambas^y R. p, 
V/ Paryżu, Polskiej Misji Katolickiej* 
Paryżu oraz wyb tnie życzliwemu sta.

— Kolo gulązka lDiviilldów Wojennych —odbędzie roczne walne zebranie w nl^zielę, 
8-go stycznia o godzinie 10-teJ w Barze Pol­
skim. Uprasza się o przybycie ------- ’

by cała nasze emigracia poszła 
Prawdą i Gwiazdą z Betłeem”.

. ....... „.y „ wszystkich 
członków. Rewizorzy kasy godzinę wcześniej.
MAKLES.

— Tow. Kulturalno Ośw. im. Marsz. ■). Plt- 
sud-ikiego zwołuje wolne zebranie w nicdzlc-
lę, dnia 8-go stycznia b. r. o godzinie 2-glej 
g. południu w lokalu „Cafe TcnnlnuB’’.^ O-
-ecny będzie prezes honorowy i referent o- 
światowy Związku. Rew. kasy pół godziny

— Sekrja Polska C. G. T. — odbędzie swe 
roczne walne zebronle w niedzielę, dnia 8

za

Po przemówieniu speaker polski p.
Edward Letza zapowiedział pierwsi

nowisiń Dyrekc.ii Banku P.K.O. w Pa- 
ryżu i p. idyrektora H. Cywlński^o, 
którzy zechcieli poprzeć floansowo po^ 
wyższa imprezę propagandy narodowej 
i katolickiej.

Na tym miejscu złożyć im nakiy 
nrnnnlskin Knr winlać”.kol^ę „Wśród nocnej ciszy". Chór roz staropolskie „Bóg zapłać”.

iązku. Rew. kasy pdł godziny

Zabił NłiiŹQ4*Q.
Iiy nip »<l<laf* jej oMzezęilooM-i.

Mortain. — Właściciel zamku Surd^ 
val, Józef Labiche. mimo swych 74 Ut,

I^UtYZ.
— (Gwla7xlS(a). — Zarząd Stowarzyszenia 

Rezerwistów 1 b. Wojskowych, zawiadamia 
swych członków, tż tegoroczną uroczystą 
gwiazdkę urządza dnia 8-go stycznia b. r. o 
godzinie 4-tcj po południu w Domu Polskim. 
Uprasza się członków o jaknajllczniejszc znany był w okolicy- ze swego braku 

wstrzemięźliwości. Labiche, syn jo se­
wcześniej. Ó liczne 1 punktualne przybycie 
członków prosi Zarząd.
MAKLK.S LES MINES.

Tuw. 1’olck ..Dąbrówka'' podaje do wiado­
mości członkiniom, że miesięczne zebranie 
odbędzie sic dnia 5 stycznia 039 r. o godz. 
3-cicJ w sali p. Lisa. — 16 stycznia w razie 
śwlętówkl odbędzie się wieczorek.

przybycie. natorze i byłym macacie kopjiinmek- 
sykańskich, wypalał bowiem po 20 cy­
gar dziennie, grywał w karty, zaglą­
dał do kieliszka. Jeśli Labiche nie źai^

ZiiNlrzeliła iii^żu.
Ii» Nprz<‘«*iwial nI^ 

zamiiżpójśclu córki.
Corbełl. — Niezwykły dramat roze­

grał sie w gminie Paray Yieille-Poste. 
Pani Granchamp zastrzeliła w toku 
kłótni męża, dlatego tylko, bo nie go­
dził się na ślub córki z pewnym mło­
dzieńcem.

w^ sobie, o tyle dla drugich był skąp­
cem. godnym postaci, opisanych mi- 
strzewsko przez Belzaka.

Służąca właściciela zamku, miała

jJ r. o godz. 2-głcj po pół. w anll 
jcona. O stawienie się wszystkich

stycznia . j- .. w - o...
p. Peran Leona. O stawienie
członków prosi 
DOfRGES.

Zarzfid.
Również podaje się do wiadomości nowy 

Gad zarządu:
Prezes: Jóżwlak J. rue de Verdun 25 Au-

skład zar

nim wylał tedy całą swą złość na Ro­
berta, którego pobił dotkliwie. Robert 
stracił przytomność. Gdy ją odzyskał, 
mimo że rywala nie było już w miesz­
kaniu, wyskoczył oknem na ulicę.

— i$iitóllcklc Slo«arz,V8Zf»lo Mludzleży 
dolskiej męskiej pod op. św. Stanisława Ko-

stkl

chel, zaat.: Solarek S. — Sekr.: Duralska A. 
ruc. dc Lyon S9. Marłeś 'es Mines, zasL: No­
wacka J. — Skarb, kosy pośmiertnej; Gry-i mrsKlci pofl on. »w. aianisinnu nu- -• -j-

zwołuje walne zebrorte na niedzielę, giel A., zaat.: Jwaez A. Skarbniczka: Baraó- 
ycznla br. w sali Patronażu o godz. aka H. zaat.: Domlnicz^ K. -- Chorążna:3-go stycznia tar. w sali Patronażu o godz. 
— „«» _ Obecność wszystkich dru-2-giej po p^. • 

bów pożądana.
DOUROES.

Pani G. tym czynie udała się sa-

najgorszy pokój. W zimie znosiła chip-

Wysocka; Mystentki: Olejnik ł Powoaka. - „a do komisariatu policji i oddała sięRowizorkl kasv: Gemblarska. Pawlicka, nau- ...___ j____________ r. *Rowizorkl kasy: Gemblarska. Pawlicka, nau-

Sąsiad pan Szmul Dancygier ^opie-
*owriy.fi.ni,w^^policK i lęka-

__ ____ i- __ j_ rra-Rnhprtn.w ctaniA eipzkim nrzewie-'

— Sekcja Polska CGT l FEP. odbędzie swe 
roczne, walne zebranie w niedzielę. dnla^S-go

czycielka Solarek Ś.
NOEUX LES MINES.

— (Stał.vst3 ka). — Urząd stanu cy-

wiasty nie znają go, lećz jKłdaly 
dokładny j^opis nieznanego.

bardzo
Policja

jest zdania, że zbrodniarz w najblu- 
szjTn czasie będzie ujęty.

Krwawy- S.vlweM(pr w Lille.

przewie-'

silny w^rząs mózgu. Pan Hieronim 
zos^ aresztowany. Pani Klara nie po-

Drugi dramat rozegrał się w Lille.

kazuje się na ulicy, gdyż sińce jeszcze 
znać zanadto. Pozatem w całej dzielni­
cy jest ona uważna za moralną spraw-

Ramy tego dramatu były równie czynię całego zajścia. .

l» ŁENS i okolica •
HULLUCH.

WYPRZEDAŻ 

Pieców Kuchennych 
z powodu zgonu właścicielki, zosta­
nie wyprzedanych po bardzo zniżonych 

cenach kilkanaście 
westfalskich pieców kuchennych 

Zgłoszenia:
Aldona KNOUbOCH, 

LENS — 97, rac Thiers, 97, — LENS

rcczne,walne zeoraue w nieozieię. ajua o-gu .-------—t---------------------------- -—j
stycznia o godzinie lo-tcj rano w sali. p. wUnego W Noeux les Mines zanotował 
G^nldMo. źu^.zaprasza^WBzystklch oełon y/ dią^ Yoklł 264 urodziny i 138 .zgo- 

Av^ź'spTtfwyr' ’ * n6w.\źyli fiadWyżka' urodżla nadizeor
ilENTN - LIETARD.

__ Sekcja Polaka CGT. i FEP. odbędzie 
walne zebranie w niedzielę, dnia S-go stycz- 
Dla b. r. w .ęall p. FTącka. rue dc DrocOurt 32 
o godzinie 3-cieJ po południu.. Referent z Cen 
ti^all. Prosimy o uczny udział członków. Spra 
wy bardzo ważne. Zaprasza się wszystkich 
starców. Zarząd

•'no*- j -.ugy
Muw; czyli fiadWyżka' urodżia nad^gor 
tliinii, Wynosi blisko 50 procent. Gdy-
by tak

/ynos: 
było we wszystkich gminach,

przyrost naturalny we Francji byłby 
bardzo wielki.

HENIN-LIETARD.

cudzoziemców). —— (Statj-stj-ka _____________ ,.
W gminie Hulłuch zamieszkuje obecnie 
368 cudzoziemców, z czego 305 przypa-
dą na Polaków. Ponadto w gminie mie­
szka jeszcze 6 Niemców, 9 Belgów, 2
Anglików, 7 Węgrów. 2 Włochów, 6
Czechów i Słowaków i'12 Jugosłowian.

VENDIN LE YIEIL.
— Polska Opi«ka Rodzicielska

Jeżeli eierpieie na pliiea 
%nżvieie z zniifanieni 

SYltOPi; IIOIN.

NUIISIIA. żądajcie 
N»n»iA

najbardziej muzykalny ze wszystkich
ilPAKATAW KAUIOWYCII

Specjalnie wystudjowann formuła Syropu 
Boln na wyleczenie
płuc, czyni z niego

* poważnych uszkodzeń 
wybrane lekarstwo, któ-

re przynosi uzdrowienie wszystkim, którzy 
cierpią na chroniczny lub przestarzały bron- 
chlt, astmę, katar, zapalenie płucne. Syrop 
Boln, w^ątkowo energiczne lekarstwo, gol

w ręce władz sprawiedliwości.

Areszlownnip iiiegotlnych 
rodziców.

Ałfortyille. — W nędznym mieszkan­
ku w AJfortville/ pędzUi ńędżnć’ zyde 
Wrhz z trojgifem dżieci, Ben Tridowie. 
Codzienne kłótnie były na porządku 
i tó o jedno z dzieci, najstarsze, ma­
łego Maurycego. kłórego Ben Tridi u- 
znał za leg^ne, poślubiając swą obecną 
żonę.

Ojciec mścił się na dziecku, .iak tyl­
ko mógł. Sprawa jednak wydała się i 
policja aresztowała niezgodnego ojca.

Loara gr«»zl wylewem poił Tours

Boln, wyjątkowo energiczne lekarstwo, gol 
płuca, dodaje tchu. Do nabycia we wszyst­
kich ^tekach, — w Pharmacie Centrale w

CARYIN, Bzyb 4-ty d'OSTRICOFRT.
— Sekcja FoLska CGT I FEF. zwołuje wal­

ne zebranie w niedzielę, dnia 8-go stycznia
o godzinie lÓ-tei rano w sali Lepetz Brocl. 
Prosi się wszystkich członków o punktualne 
^^bycle. Rewlzorowle kary o godzinę ——lę wcze-

urządza
wieczorek di& dzieci tuL P. O. R.. które u-
częszczają w tuL miejscowości
czwartkos w dniu S bm. o godz. 3.30 poKowy. „ 

sali p. Woszakowej. — O przybycie 
dzieci prosi Zarząd.

"odz. S-tej •—•~'-

dy, Żywiona była skromnie. Mimo to 
wszystkie zarobione pieniądze i oszczd 
nnani rtncirit ^Diche’owi. Labichćności powierzyła I^ł
na myśl, że pewnego dnia będzie mo- 
siał zwrócić służącej jej oszczędności, 
mimo że miał z czego, popadł w złość. 
Przed kilku dniami za^rzelił służ^
Małgorzatę Renault, by nie musiał jej 
oddać- oszczędności. N^tAłft morder- 
ća udał się do Tekarzaią^-księdza, Wó-
rym opowiedział o swej zbrodni.

W toku śledztwa stwierdzono, a 
między właścicielem zamku a służącą 
wybuchały często spory o zapłatę od­
setek za przechowywane pieniądze słu­
żącej, którymi to pieniądzmi, Lebiche 
obracał.

LENS.
— (Śmierć ua chodniku). — P. Mou- 

chy, rolnik, liczący lat 68. przybył o- 
statnio do Lens. by odwiedzić swego

wazystKlch dzieci prosi Ząr.,..t„.
uwaga Rodacy! O godz. S-tej rozpocznlc 

się gwiazdka dla starazych, k.Łorzy się za­
pisali.

NO^TLLES SOUS LENS.
— (Pod samochodem). — Józef Ha-

OlGNIES.
— Sekcja Polska CGT. I FEl*. odbędzie 

wolne roczne zebranie w niedzielę, dnia 8-go 
stycznia o godzinie 10-teJ rano w sali zebrań 
Rewizja kasy o godzinę wcześniej Przybędzie 
przedstawiciel z centrali i detegat miejscowy. 
Przy wejściu kontrola kort członkowskich. 
Członkowie, którym brak znaczków, mogą o- 
trzymać je przy wejściu na salę.
COURCELLES LEZ ŁENS.

— (Podziękowanie Kołu Amatorskiemu

majo'm^ó.'’w’dr^VOTo“t'- S
nej na dworzec upadł na chodnik. Gdy przewroro
go podniesiono iuż nie żył Wezwśny przez samochM. P. Hąnusza pt^- 

nicsiono bez przytomności i przewie- 
“““h » pośpiechu do szpitala. Lcka-ŁT spowodowanego staro- „bawy, że Hanusz ma

. ścią.

Tarlak pa<«lw|| płomieni.
Abbev'il!e. — Gwałtowny pożar, któ­

ry powstał nocą w Saint Germain sur 
Bresle, zniszczył doszczętnie tartak p. 
Mamier. Straty wynoszą 300.000 fran­
ków. Przyczyny pożaru nie są znane.
POTIGNY.

Tours. — Wskutek nagłej odwilży, 
ruszyły lody na rzece, tworząc miejsca­
mi wielkie zatory. Stan wód w dodatku 
się podniósł, grożąc wylewem.aptekach, — w PRarmacle Centrale w -------- '. n----*- "j-w—

_____ phie Płnard. Bid. Basiy Lens lub pisać: Wody groza zabraniem wznoszonego 
Laboratolrc Plcot a Calais. Flakon: 17 frs. mOStU'Saint Cyr.

w Pharmacie
— (Gwiazdka). — pierwszy d^eń Bę­

VAŁENCIENNES i okolica
ABSCON.

— (Gwiazdka iv oddz. Zw. Strzeleckiego). 
— W pierwsze święto Bożego Narodzenia 
zebrała się tutejsza brać strzelecka wraz ze
swymi rodzinami, aby się wspólnie podzielić
□płatkiem. Uroczystość gwiazdkową zagoił
prezes ob. Walkowlak, zaznaczając, te ale
po to zebraliśmy się. aby się posilić, bu to 
czyni każdy w domu, lecz ursądzlUŚmy 
gwiazdkę dlatego, że nasza młodzież zapo-

„Wesoły EmlKmnt"). — Niżej podpisana 
składam podziękowanie Zarządowi i Kołu za 
ofiarowaną gwiazdkę moim dzieciom w po­
staci daru w naturze oraz 40 franków, zlo-

mina powoli o tradycjach ojców naszych. 
Przy tych tradycjach stojąc wlcmlo i 4za-
nując je. możemy tylko utrzymać w sercach 
naszej młodzieży polskość.

żonych w dn. 25. 12. 38 r. na moje ręce.
Dary te przyczyniły się wielce do rozja- 

^inT.ia ^-"arzyczek i humorów moich ma-śnienia tmrzyczel

— ..,,.T,x.dją obawy, że Hanusz ma 
I pękniętą czaszkę.

Puikki IzPkorz ___________
Br. Med. Frcni-iNzek BrabaniliT?'®'”™’”’’ CORONS.

B. Ekstern Szpitali m. Paryża. — Sekcja C. G. T. — podaje do wladomo-
przyjffluje w środy, czwartki, jilątki przez I śd członków, Iż zebranie walne odbędzie się 
cały dzień, a w soboty do południa — Adres; w niedzielę, 8 stycznia o godz. 10 rano w aaljcały dzień. a w soboty do południa — u xu >
ŁENS, — 7. Avenoe 4 Septembre, 7 — LENS p. Dclcourt, na które przybędzie

ŻCRO Narodzenia o godzinie 13-Łej w sah Im- 
pahil. starnDiera Opieki Rodź. 1 pr^ współ­
udziale Koła Przyjaciół Harceratwa. została 
urządzona gwiazdka dła dzieci.Piękną tę uroczysto^ co rok uRądzuę

leństw, to też Zarządowi I Kołu należy się 
uznanie za tak ofiarne serca 1 zrozumienie 
niedoli moich dzieci, 1 życzę, aby Kolo to, 
mając tak współczujących i dzielnych człon­
ków rozwijało się pomyślnie.

Olchowa z\nna.

ŁENS, — 7. Avenoe 4 Septembre, 7 — LENS p. Deleourt, na które przybędzie propagan- 
Czerwone krzyże na szybach, obok szkoły dzista z centrali. — Zarząd prosi o liczne 
chioDców. — Choroby Wewnętrzne, Skórne, przybycie. 

Weneryczne. — Bympotykoterapia. |
(32 Bt.) MERICOFRT «. LENS.

^b^Twen

; MEK 

b^ 
i I le, dl

DOUAI
i okolica

Następnie poprosił Łwł. prezes wszystlucb 
do spożycia smakołyków, któreml zatawlo- 
no stoły, a strzclczynle podały zaraz her­
batkę. Wśród przybyłych gości była m. In. 
p. nauczycielka Komlnowska.

Bardzo efektownie wyglądała jarząca się 
pięknie światłem choinko, przy której od­
śpiewano szereg kolęd, p9d kierownictwem 
OJ. JonaslB. Dobrym również pomysłem by­
ło zainstalowanie radio-odblornlka, gdyż mo­
gliśmy w czasie naszej skromnej uroczy­
stości słuchać kolęd z »lskl. Miły ten wie­
czór zakończono śpiewem i tańcami. Pozo­
stanie on nam długo w pamięci. Obecuy.
AULNOYE - LEYAL.

MACOU CONDE.
— Komitet Tow. Miejscow-ych zawiadamia 

Polonię w Macou - Conde I okolicy, że w nie­
dzielę, dnia 8 stycznia odbędzie się zabawa 
w sali p. Marciniaka. — Uprasza się szon. 
Polonię o poparcie. Zarząd.
YIEVX • CONDE.

— Koło Rezem-łstów- I b. Wojskowych od­
będzie doroczne wolne zebranie dnia 8-go sty 
cznia b. r. o godzinie 3-cleJ po południu w lo­
kalu p. Szymańskiej. Prosi o przybycie człon 
ków. Rewizorzy kosy o pół godziny wcze­
śniej.
ESCAFDAIN.

— Gwiazdka dla dzieci, chodzących na nau 
kę Języka [lolNkiego, odbędzie się w niedzielę.
dnla 8-go stycznia w sali p. Gawła o godzinie 
4-tcJ po południu. Każde dziecko, które ma 
opłacony swój udział, otrzyma odpowiednią
torebkę z łakociami. Na gwiazdkę zaprasza­
my mile 1 serdecznie wszystkich Rodziców
tych dzieci.

B. Banas, przewodn. Komisji Szkolnej.
BRCAY - THIERS.

Kołu Kezenvlst6«' I b. Mojskowych urzą­
dza roczne walne zebranie w niedzielę, dnia

Slow.
GIVEN^' Lira LA DASSEE. ŁbSffw Ml

— (Iłom za Kradzione). — Jedna z' lę. dnia 8-go stycznia b. r. o godzinie 2-glcj 
miejscowych szynkarek pani Ganthiez, P^' połu<iniu w saii n. Jnmreeo. Prosimy o 
mimo cięźtóch czasów, nic mogła na- 
rzekac na brak obrotów, wieczorami,

Rea. 1 był. Wojsk. zawlada.mla

8-go stycznia b, r. o godzinie 11-tej przed 
południem u p. Mrózka, prezes, skarbnik i

przez Opiekę RodŁ, zagaił p. Terebua i w go 
rących słowach powitA roclaków ^-cząc us 
wesołych -świąt I dziękując za wzięcie udzia­
łu w uroczystości. Następnie drużyny hoRer* 
skie odegrały komedyjkę p. L: „Czarodziśj- 
ska lekc.a", w której harcenie I hsrcwW 
dali wszystko ze siebie, żeby zabawić swoich 
współkolegów szkolnych 1 rodziców. Dziatwa 
wybuthała co cbwi'a radośnym śmlecbesi, 
czy to przy dialogu „Bajduszka ze Stasesi*. 
których granie zasługuje “■ ---- “
różnienie,

na specjalne wy-
czy przy tańcach „wróbli", ajprzy pojawieniu stę bociana i iiuij^ 'pus- 

Rów. Oa czasu do czasu przechodził po s^
szmer zadowolenia, to w chwili ukazywania
się, naprawdę pięknie i z gustem ubranego 
roju pszczółek, z kruiową na czele, lub tttwyłaniający^ się z zupełnego 
nic. milusińskich świetlików z :

mroku ns sce-zap^ooyml la­
tarkami. śpiewających swe piękne ^osenkl. 
Najwes2lcj zaś ^padł mar&z na zakończę-
nic. gdzie ..ptaki" 1 dzieci nucąc zgadnie pio­
senkę ..CZAS do szkoły czas” przeszły po sce­
nie barwnym korowodem, wśród buku okla^ 
ków widowni.

Po odegraniu komedyjki harcerki wysts- 
wlły ptęl^ Inscenizację z tańcami p. t; 
„Tam nad Wisłą". Inscenizacja bardzo udst- 
na 1 barwna oraz dobrze odśpiewana, podo-
bała się bardzo rozbaw-ionej widowni, pećayabała się bardzo rozbaw-ionej widowni, p 
MIM „zuchy" inscenizowały piosenkę 
brym serduszku mamusi", ullutkle
przy graniu, pozcatawlły na widzach napra­
wdę wzi-uszające wrażenie.

Na zakończenie przedstawienia chór dńs-południem u p. Mrózka, prezes, skarbnik i 
rewlzorowle kaśy proszeni są pół godziny 
wcześniej. Przybędzie gen. sekretarz p. Stru- 
teyńskl. Wszyscy członkowie proszeni są o 
punktualne przybycie. Sympatycy będą mile

lwy harcerskiej pod IderownicŁwem p. nsu- 
czyclcla Gintera, odśpiewał kolędy, po któ-

5ch przez czas dłuższy palono na cboiace 
engalsklc ognie" wzbudzając zachwyt dz:a-

wszystkich członków, że pierwszo zebranio 
w Nowym Roku 1939 odbędzie stę w niedzie­
le, 8 stycznia 1039 roku o godzinie 1 popoł. 
w sali ,JloteIu dc la Garro". Zarząd prosi 
o przybycie wszystkich członków gdyż jest 
do rozpatnenia kwestia obrażenia honoru i 
godności osobistej członków.-

Szanowni Koledzy, nowy prezes Tutka, na 
rok 1939 wzywa was wszystkich kolegów - 
członków i nie-czlonków ażeby raz na zaw-

twy. Z kolei p. nauczyciel z zarządem OpłeU 
Rodzicielskiej rozdawał nos^rm mlluslńsloD

FRAIS - MARAIS.
Bmctuił Różańca 

ronnicrc podaje do
wldzianl.
QFIEVRECHAIN - BLANC MISSERON.

— Kolo Kezerwlstóir I byl Wojskowych —

żyw. Nie»’lns( z Fcr- 
wiBdomoścl, ■■■ -------- pefne dwie torebki 

których olrzynalJ
podarunki gwlazdlrowc, a i 
różnych smakołyków, po kswtjwu uu.v“— 
każde dziecko, zakończyło tę uroczysto^ u 
urządzenie, której należy szczere uznanie 0- 
plcce Rodzicielskiej, a podziękowanie p, nsu-

te roczne
walne zebranie odbędzie się w niedzielę 8 
stycznia 1939 r. o godzinie 4 popoł. w lo­
kalu zebrań. Z powodu bardzo ważnych 
spraw obowiązkiem wszystkich członków

sy pól godziny wcześniej.
gdy obliczała kasę, stwierdzała, że do-1 AYiON.
chód jej nie odpowiada jednak Ilości _ koIo Rezerwistów i b. Wojskowych zwo 
wys^kowanych aperytywów. Posta- h»j« roczne wahie z«brame w nMzietęwys^i 
uowila 1

— Kolo Kezcrwbitón i b. MojsRou-ycti zwo
w sali pani

nie BDUa^ć^U zokh *, o godzinie 3-clej popołudniu. Reilzorowle
nie epu^czac y z oKa. • kasy proszeni są o p^godzlny wcześniej. O-

Wkrotee stwierdziła, że miała rację. becnłA* wszystkich członków pożądano.
Oto pr^dybała swą poslugaczkę. nie-',
jaką Elizę Degand, na kradrieży. De-1 
gandową aresztowano. Przyznała się ‘

I.1£VIN IIL

ona, żc prawie dwa razy w tygodniu
przez cały rok zabierała z kasy szyn- lO•lUnKtuolne 111 
karki po 300 do 400 franków. Za pie-

jest przybyć na zebranie. — Zarazem w nie- 
dElrtę'ódbęitele alę Msze św. »?' zmarła
członkinie 1 wsr"”’ ’------- ’’

«lę Msze św.
Okazja do 

ERESNICS.

wspólna kotnunja św.
> spowiedzi św. dzień przed 'tvni.

sze skończyć. .1— Tutka prezesury nie
żądali aJo nie pozwoli oni jodnegu czionaa

odbędzie walne zebranie w niedzielę. 8 stycz­
nia o godz. 10 rano w lokalu kolegi Grunclka 
(ruc de la Gare nr. 3). — Zaprasza się wszy­
stkich czlonkóję i sympatyków na powyższe

— stów. Samopomucy śm. Wlnceatesu a 
Paulo odbętUle walne zebranie dnia 8 stycz-

po 300 do 400 franków. Za ple-'
o w sali p. Iwanowskiego 
liczne przybycie prosi Zarząd.

nią^ te — jak zeznała niewiasta — Rouykoy • noeymea.
—-_v!- .1-----1. ------_.i------ n_ I _ Tow. Glmn. „Sokół" odbędzie walne wpostawiła sobie domek oraz zakupiła Iposcawiia sooie aomeK oraz tasupiia r . ,Ł radiowyjjgótaa kradde.' £
zy obliczana jest ns 40 000 franków, krzewsklego. uprasza alę wszystkich czlon-
Maż Degarlowei został również are- hów o przybycie. Rewlzorowle kosy o godz. 
6zt -wany lako wsnólnik góv# nlewąt-, ^-gleJ po pot
pli i(' wiedział o kradzieży
b,* .WJinSER.

I RtUWROY.
Tow. św. WIncenIcco a Paulo

— Związek inwalidów Woj. Koto Fn-nnes 
— podaje do wiadomości, Iż walne roczne .ze­
branie odbędzie sle w niedzielę, dnia 6-go 
stycznia o godzinie 10-tej rano w lokalu p. 
Jamry, O liczny udział członków uprasza 
Zarząd. Rewizoray kasy pól godziny wcześ­
niej.
FKESNES.

— Tow. Wraj. l’omiicy — odbędzie w nie­
dziele, 8 stycznia rb, swo roczno walne ze­
branie o godz. 14-tcj w sali zebrań p. Janury, 
WfżM pprawy. — Wszyscy członkowie zWp±n« ęprawy. — Wszyscy członkowie ż 
miejscowości 1 ;. okolicy proszeni aą o przy­
bycie punktualne

— lekcja Fed. Ilob. Eolskich odbędzie wsi-' dza zabewę taneczną w niedzielę, 8-go itycz 
e zebranie w niedzielę. dnU 8-eo stycznia nia w sali p. Zakrzewa>.l«go, dawniej Cle. 
, r o godzlzilo 2-gle] m południu w sali p. śUka- — Początek o godz. .6.30 po poi, — 

r”ytayclc członków upra-i Prosi alę o liczne poparcie. Czysty zysk na 
Zanąd, * cele dobroczynae.

lONTIONł łCN aSTREVXNT. 
- Sekcja Pntneusko - Polska UómiKutpny S)nd>kttaJc Wolnym

obrażać, a raczej sam się usunie z honorem 
żołnierskim, aniżeli miałby mleć pochwały
I zaszczyty kosztem kolegów. Równocześnie 
wzywam prezesa V. Podokręgu do przyby­
cia i załatwienia lej aprawy...„

Równocześnie prosimy też 1 kolegę Liso. 
prezesa Kola Kaulmonl o przybycie na na­
sze zebranie....

Zarząd Kola Kez. 1 byl. WojSH. 
w Aulnoye.

MACOU CONDE.
— Sekcja Fod. Kub. l'uUl(. odbyła swe 

walno zebranie. Na rok 1039 wybrano nowyzarząd, w skład którego wes^l; 
Poślcdnlk Antoni, Conde - Acaclos, sur Els-
eaut. me Roaierea nr 9 iNordl: zaat.: Ozo-
rowski Stanisław Sekretarz: AtpiśkI J6

zebranie. Są ważno sprawy. Rev^orzy kasy 
pół godziny wcześnie.*. — Prosimyo llcMci^praybycle członków.

piece Rodzlcłcłski^ej, a ptRlżlękowanie p. 
czyclelowl Ginterowi za przygotowanie dil*- 
clJiarcerzom i harcerkom za grę a Kerfu Przy 
Jadł Harcerstwa a szczególnie paniom: A.

aroszowej. Kołodzicjezykowej, Brzózkowej । 
Pikowej, które włożyły tyle pracy
clu kostiumów 1 pomogły przy urząawuuclu kostiumów 1 pomogły przy urz^

LILLE.

mo<*z4»ąą'<^
rroitalyl, i’<xlaKrii Wojakowa. Sknmcalr,

sjlill.. bkóra. Uany. Znpalrnie marlo',
t’plau>'. — Specjalno mctoilł' i<(otovano uiniv- 
jęlnln w Inatylutach „U. Ł D." tlojs irwalo
wynfkl, Lecicnla chorych podcjniujcniy alo 
tylko w wypadku powstnych azans wyleczenia
<l-iie badenlp bezplalnlc).

LILLE
— Dom zaufania
noiAi

(!1. nu Ur ToBmsl Sl-Mt. r. du Canlrlrui

,...j _ odbędzie swe
roczne walne zebranie dnia H stycznia b. r

W aoll p. śUka. — Początek o godz. 6.30 po poi. — o godzinie 8*cłcj po poł. w świetlicy Sona-

przedstawienia, szczere wyrazy uznania n 
Dezinteresowne poświęcenie się sprawie lunl-
lenia świąt naszym milusińskim.
SOISSONS (Alsne). _

— (Gwiazdka nzkotoa). — Komitet Tw?' rzyst Miejscowych w- Solssons urządza dni* 
8-go stycznia w niedzielę b. r. O godzinie I 
po południu w ..Domu Falskim" przy ro« 
Ploco. gwlozdkę d'a dziatwy szkolnej 1 dW- 
twy członków Komitetu Tow. Miejscowych r 
Soiasons.issons.

przy

Program uroczystości zostanie podany na
sali.

nc zeonuuB: ” - 
b r. O godżiaw i ► 
Kubiaka. O Ucpic prayt

Zarząd.
to^m............ — O liczne przybycie prosi Zarząd. 

, Referent będzie także obecny.

zef, Macou - Conde -ur Conde, rue Mnrscllle 
2-blB (Nordi; zast.; Stasiak Franciszek. — 
Skarbnik: Gąsior Wilhelm; zast.: Pawlaczyk 
Tomasz. — Rewizorzy kasy: Cukrowlez Wa­
wrzyn 1 Berent Mieczysław. — Mąż zaufa-, 
nla: Kosowski Józef. |'1

d - do m-oj 
YALENCIKNNFS 

11. rar <lu Krmparl 
ilfodo od 9 do 18-)'J 

niedziela od 0 do IS-cJ

wtorek ■ płatek 
od U-eJ do 1Ś-e'

LENS,
Mlrlirlpl

od 8-cJ do is-cj

Podaje się do wiadomości, że zostaną ode- 
-----Jasełka w 3 aktach. Komitetgrane JaseiKa w a oKuicn. cwiuiick 

rzystw miejscowych zaprasza serdecfflw 
wszystkich rtxlakow z Sołsrons I okolicy. W 
gremialnie wzięli udzlAl w podniosłej uroesj'- 
slo«cł. Niechaj nikogo w dniu tym om »- 
braknie. NIo zapominajmy storopolszicnNIo
zwyczajów 1 trodycjl narodowych.

Komitet Tow. hliejscowyek



X II r <> li

WSCHODNIA FRANCJA POŁUDNIOWA FRANCJA
1

Wynik zbiórki tia ..Tydzień 5lił»sierdzia 
C'lirzeMeijańKki<*f£<»** na terenie plaeówki 

dnszpajoilerskiej w IKriey (M. ed M.)
Organizacją 1 zblórkninl zajęły .. . 

Joniach poszcze^lnc Broctwa Rótońcowe.poszczególne Bractwa H 
Ofiary pieniężne:

się w ko- Itleiind-Ips-Pont-u-MoUKSOii.
1 swetr; 1 pluszcz: 2 bluzki.

4 suknie;

Bractwo Róż. z Homecourt zebrało fr. 700.00 
Bractwo Róż. z Tucqucgnieux zebrało:

fallcroy. - 1 płaszczyk; 1 swetr; 1 ma-

z kolonii Tucqugnlcux 
z kolonii Trlcux

fr. 372.00

rynarkn.
Auboiie, -- 13 sukien; 12 swetrów: 11 for-

Tow. Im. Marsz. J. PUsudsk.
wezw. ŚW- BarbaryTow. pod ......... .

W zaKrystil złożono

228.95
20.00
15.00
20.00

luszków; 3 płaszcze: 8 bluzek; 2 pary kale­
sonów; 3 halki; 2 żakieciki; 6 koszul: 4 pury --- ------- . ----------------nońCZOCłl 

butów; 1

I unga 4>riiii«r<'»inbe!
Wszyscy Rodzice z Grnnd-Combc 

(Gard), którzy mają dzieci w wieku 
szkolnym, proszeni są o przyjście na 
zebranie, które odbędzie się dnia 8. sty­
cznia 1939 r. o godz. 3-ciej popoł. w sa­
li „Patronage” (kolo kolei)

E. Siejkowa,

\^alk» dnóvli k«il»i('< 
c mvx«'zyFiiv-

Marh.ylia.

1 B E LGj A
Krwawy dramat rozc- 

--------w Marsylii.grał się w dzielnicy Opery w Ma 
W jednym z pokoi meblcwanych w Ło­
ku kłótni o mężczyznę, jedna z kobiet 
postrzeliła ciężko swą rywalkę.

MFflprnwii Zarx>f«lóu li. o|Nt4ś»wy<*9ł
i Btcz. Folsk. w Okr^^ii Cliarh^roi.

u pruć;* !
H ł WN|»ól|»rn<n z iłinycul orgusiiziiłjłiini.

majteczek; 1 marynorkn; 4 pory 
dziecięcych; 13 czapeczek; 3 pary 
Dzollk; 1 śilnlk.

z\|{LE$.

Razem złożono;
Bractwo Róż. z Pont-a-Mouoson 
Bractwo Róż. z Gimumont

653.90
850.00
308.30

.'lunrleulIcK. — 2 koszule damskie; 1 ko-
szula męska; 1 koszulka dziecięca; 2 mary­
narki: 1 kamizelka; 1 bluzeczka i spodnie

Bract, Róż. 2 Blenod-lea-Pont-a-Mou.i 200.00
Bractwo Róż. z Yallcroy 
Bractwo, Róż. z Manclcullcs 
Bractwo Róż. z Auboue

230.50
184.00
105.50

Ńa nabożeństwach zebrano na ten cel 
następujące sumy:

W Nancy 
W FoUKu 
W Touru 
Polacy z Brley 
Różne
Razem zebrano na cele „Tygodnia 

Miłosierdzia Cbzreścljańaklego":

164.25
43.05
20.00
20.00
30.75

3.100.00

— I (rsilowiił odebrać sobie życie
«• {iocli|gu). — Onegdaj po prżjlbjrtiu 
na stację pociągu osobowego w jed-narki: 1 kamizelka; 1 bluzeczka 1 spodnie 7 j "lo- . -o' j--

dla chłopca; 2 pary pończoch zimowych: 2 nym Z wagonow rozległ Się Strzał, Pę­
pary butów; 2 pary bucików dziecięcych.

Zaznaczyć nolety. żc wszystka odzież, oflo-
rowana przez posiczcgólne kolonie. Jest w 
stanie bardzo dobrym, a nlojcdnokrolnrc ofia­
rowano biednym ińcsowlononi cołklcm nowe

Zebrana odzież przesłano na ręce prezeski 
Związku Bractw Różańcowych, p. Wltkow-
sklej do Bruay (P. de C.) 

Itlellziiii kościelnu.

częto wzytvać ratunku, okazało się, iż 
rannym jest pasażer Marceli Moricai- 
re, lat 25, który wsiadł do pociągu w 
Lyonie udając się do Marsylii. Targnął

Ponadto poszczególne Bractwa Różańcowe 
flarowaly własnoręcznie wykonaną bieliznę NARBONNL.

on się na swe życie. Ćo było przyczzy- 
ną tego desperackiego kroku, niewia­
domo. Mężczyznę w stanie groźnym, 
przewieziono do szpitala.

ofiarowały własnoręcznie wykonaną bieliznę 
kościelną dla )(ośclolów kresowych w nastę-
pującej Ilości:

Sumę 3.100.00 fr. (słowami: trzy tysiące
ato fr.) 
słcrdzla

wysłano do komitetu Tygodnia .Młło- 
I Chrześcijańskiego przy Misji Pol-

Homecourt.'— 2 alby: 1 komża: 1 cyngu- 
lum; 2 sukienki do puszki Z Najświętszym

skiej w Paryżu.
Ofłarj’ w odzieży dla biednych.

Uunłeeourt. — 3 suknie; 3 sukienki; 6 par 
spodni; 10 koszul i koszulek: 22 fartuszki; 
14 swetrów; 9 halek; 26 bluzek damskich i
dtiecięcych;’ 28 czapek-beretów: 2 płaszcze,
1 I^eryDkci; 10 par pończoch; 2 pary panto­
fli: 5 kapeluszy.

Dramat rozegrał się pod nr. 16 przy 
rue Saint Saens w czasie, gdy ulica 
była rojna od ludzi. Nagle dało się sły­
szeć odgłos strału dochodzący z poko­
ju kobiet. Jedna z nich padla ciężko 
ranna na ziemię. Jest nią pani Klara 
Nezi, lat 29. Niedoszłą jej zabójczynię, 
Julia Scntelli, lat 24.

Pierwsza była zamężna. W mężu jej 
zakochała się Santelli a nie mogąc się 
pogodzić z losem, by mężczyzna, które­
go kochała, był mężem innej, postano­
wiła sama rozstrzygnąć kwestję i to w 
niewłaściwy sposób.

Główny Zarząd Związku byłych Wujeko,'. 
i Rezerwistów w Belgii, zarządził rulprnwę 
zarządów Kół z całej Belgii, c<.-‘cTn wyiyczc- 
niB systemalycwiej pracy kulturulnej w ic 
rento I uzgodnieniu poglądów współpracy z.'
wszystkimi irganlzacjuml, u przede wwyil-
«.... powagę propagnńdy Jako główny 
ctynnlk Źwlązic.ł B. W. I Rcż. no obczyżnu-
kiro na

—' (Krew na jezdni). — Auto ęię-
żarowe naładowane drzewem prow. 
przez szofera Eloi Chaumont. najecha-lum; 2 sukienki oo puszki z «ajBwięuixyni przez szoiera fcioi t-znaumont. najeciia- 

®®kranientem; 6 Io drodze urzędnika p. Gayet An-e Durvnkater2v: 6 ręczników; 0 palek (ra- __. _ __6 puryfikaterzy; 6 ręczników; 9 palek (ra­
zem cż^cl).

ront-a-Mou»on, (Ofiara Bractwa Ma-
tonina, lat 48. Urzędnik został ciężko

tek Różańcowy^' I Panień Różańcowych).
1 sukienka do puszki z Najświętszym Sakia- 
mentem; 2 bursa do Wiatyku (do chorych): 
1 stula floletowo-blała: 2 komże dla mtnl-

'rac(]negnieu.\-Trieu\. — 2 płaszcze: 13 su­
kien; 5 jaszczyków; 4 płaszcze dla chłop­
ców; 5 halek; 16 koszulek l koszul; 25 blu­
zek 1 bluzeczek; 8 par majteczek dziecięcych: 
10 fartuszków i fartuchów; 5 marynarek; 14

strantów; 5 humerałów; 5 ręczników 
łek: 5 korporałów; 5 puryfikaterzy
30 części).

Uków; 5 pa-
(razem

ranny i w drodze do szpitala zmarl.

NARBONNE.
—) (Krew nn jezdni). — P. Pagnuc. 

lat 46, zam. w Carcassonne pośliznął 
się i upadl na jezdnię. Nadjechało-au-

- 3 komie: 2 korporały: ‘S ' priejochalo przez głowę nieazczę. 
______ io A«i\ oliur»ffn lfrnrv nnnmoł cnitorn nn miAi.TuMluegnłeiiK. .. -------- - - —

7 puryfikaterzy (razem: 12 części).
Glranmont. - 1 komża; 5 humerałów: 8

śUwego, który poniósł śmierć na miej-

swetrów dla starej^ 1 ^łeci; 1 ubranie zem: 27 części).
puryfikaterzy; 0 ręczników: 4 korporały (ra-

SCU.

a<«<.<..ów dla starszycn t ozłeci; i uoranie zem: ti części).
dziecięce: 2 kurtki: 19 czapek; 1 para spo-1 Bleii«xl-les-Pont-n-.MouMoi.. - i sukienka 

•’ par spodni dla chłopców: dwa żakiety ! jo puszki z Najświętszym Sakramentem; 12 
jblet; 7 kamizelek; 11 par obuwia; ‘(ręczników: U puryfikaterzy; 9 korporałów; 
,------------ 1 —A----- K. 2 szale; 1 ręcz-17 humerałów: 4 pałki (razem 14 cz^i).

dni; 6 J 
dla koc
por skarpetek i pończoch; 
nik.

Pont-n-Mousson. 3 jaszcze damskie; 6
dla

ów. będzie urueHocnK-ria nr 
zamiast 1 fr.. ijc 'ri'v

tĄ-da czion;; r. plai 1^ 50 it
nowo z ró'

1 u nwo:)ri K
I .K(4o bęazie przehBzy*'iii' if, misy gkr-.-i 

OCzywiAc:.- n:i-’tąpl to pii izgwlr.;* ni.i
wszystriimi oli'.

Ponodte z-ł!7 ' ;>• Kól

płaszczyków dziecięcych; 4 płaszczyki__  
chłopców: 4 kostiumy: 16 sukienek dla star-

1 dzieci: 10 swetrów: 10 koszulek dzie­
cięcych; 3 koszule; $ halek; 9 fartuszków: 
8 icomizeielc; 5 par majteczek; 1 marynarka:
1 para sr
skarpetek, 
trzewków.

Yalleroy. - 15 puryfikaterzy; 8 humera­
łów; 9 palek; 4 ręcznlczkl (razem 44 części).

MnncIculleA. — 1 obrus na ołtarz; 10 ręcz-
...w....... . puryfłkoterzy; 5 humerałów; 3 
korporały (razem 28 części).
niczków, 9

spodni: 1 spó^li^a; 3 szale; 1 para 
ek: 1$ czapek: 2 kapelusze; 3 pary

z uwagi na koozta podróży dlo członków t//.i n,inrn.vy te oAywHć łtlę będą 
. ................. .3 okrawie wzteli udzliil zarzą­
dy w homp'ccle. Pierwsza tiikn ofłpm - ,t od­
było się w okręgu Charlerol dniu ib gru-

Zarządów Kól odprawy te 
okrćkorn*'' ł’y * o^rowle whc'

pewnej dyzcyp lnie w wyl:onyv."<n; 
użcA :6Hi74|du glownrgo c" (r/v

dnia w domu Żołnierza, gdzie zgromadziło się 
22 delegatów I kilku goScl.

Stiiii«»«'bó<l 
przi\f«*cłinl prziM*li<t<liiin 

pod lh»rd<*2inx.
Bordeaiiy. — Pewien automobilista 

zdążający do Bcrdeaux, oślepiony świa­
tłem reflektorów samochodu nadjeż­
dżającego z przeciwnej strony, straci! 
orientację i wjechał na grupę przecho­
dniów.

Pani Getreau zginęła na miejscu, 
przyjaciółka jej zaś została ciężko ran­
na.

Na miejsce strasznego wypadku wy­
jechała natychmiast żandarmeria.

AUBENAS.
— (Groźny pużar). — W Thuyets 

u^ybuchł ogień w fabryce cukierków. 
Ogień ogarnął szybko cale zabudowa­
nia, wyrządzając poważne szkody.

CAYAILLON.

-Aubouś. — Bieliznę kościelną wysłano póź­
niej osobno.

Giraumont. — 26 sukien; 12 swetrów: 9 
fartuchów; 4 spódniczki; 12 bluzek; 2 szale; 
15 kawałków różnej bielizny; 1 ubranie; 3

Poczuwam się do miłego obowiązku po­
dziękowania wszj'stkini Ofiarodawcom za tak 
gorące poparcie akcji miłosierdzia, a w pier­
wszym rzęil^e serdecznle~dzłękiiję moim ko­
chanym Matkom Różańcowych za zapał i

układaniu -.-.sząlk.cli rapo lów i nii-Muiii. 
UrŁCzyato.:"! narodowe. Juk 3 "'■ju i li j.i 
pada odbywać łilę bęją razem v. • 
Ib; uroczyatuśul w poriizumicniu

;u.ii'-

Przewodnictwo konforencjl objął kol. pre­
zes Związku Gajda Alnrjan. refeiuwul koiega 
I-szy wiccprezcD Miuhaiik Józef, iickrclarzo- 
wał kolega Antoni PIkulsk).

Po wspólnym zapoznaniu się I stwierdze­
niu obecnych, prezes związku przedstawił cel 
odprawy, wyjaśniając toK procy b.ezącej I 
urganlzacyjnej. jak toń o stosunku wzajem­
ności członków różnych organizacji.

głóiwij-tn.
Sprawy lokalne w koloniach p<iwi:i::y 

ła reallzowiić w pórożumlcnlu z Innymi
warzystwaml. jcK zutawy, zgi 
Inne Imprezy, by dać możność

zgromadztr
nym rrgaiilzacjcm, gdyż piuw!c każąc 
rzystwo za:, a swą ku*ę w glówntj mierze 
zalMwamI i innymi Imprezami.

W tym wypadku włażnJe zar7";'(v ■ -
i-żystw, czy też istniejące Komitety T-*. M•*'. M.

W mojej długoletniej pracy społeczno or­
ganizacyjno w'8ród U as koledzy mówił 
piczcs 2.wlązku — zauważyłem nieJudiioKrot- 
nic w licznych ko ooluth wspólzjwodn.ctwu 
w pracy społeczno - oswlnUweJ, nie idi»ŁC 
w parze ze - szlachetnością. Jakkolwiek wy- 
paokl te należą tlo wy.^tków I ki-ótkiego te­
goż Istnienia, powjino to współzawiKlinctwo 
być, ale szlachetne, podn.csionc do wyiilków 
wza.cmnego wyścigu os.ągmęcia paztumu 
śwlabotnoscl kultuiainej i nuiodcwej. gdyż

U as koledzy

powinny v/yl<azaC swoją sprawność orguni.- 
zacyjn-j - adminlstrac-y.ną w zgodnej współ­
pracy. tego poddanego stosunau wzajecnij- 
BCl.

W dyskusji zabierali głca kol. Roczyńsk' 
KaoprZuk. I-lolck. Pullśzc.Yski. Pikulsl;:. Za­
lewski ) inni. Zgodność pog ądów jednogłoo- 
nlc przyspieszyło znkońc;'cnle konferencji.

Zaznaczyć należy, żc la konferencja, czyli 
(Klprswa zarząd*. / ''•Ibyta się w bardzo pc-

’ w szeregu nsrodów potężnych - 
inęły te czasy, kiedy nas stan iano

sunęiismy 
silnych. Mir.y., ... 
ns szarym koucu, noszą aktywnością gospo-

AYIGNON.
—) (śmierć z zimna). — W Paluds 

de Noves. Saville Ludwik, pełniący 
nocną służbę na podwórzu fabryki 
zmarł z zimna. j

MONTKORT sur Argens.
—) (Krwawy dramat rodzinny). 

W Montfort sur Argens (Yar) rolnik 
Saturnin Melffren, lat 61. zastrzelił z

—) (Knvauy dramat rodzinny). — fuzji swą żonę Marię Audibert, lat 55.
Nocy onegdajśzej .. ____ _________
nik Roldan Wincenty, postrzeli! z re-

w toku kłótni rol-

wolweru swą 18-letnią córkę Germai-

i ■!
E

ważnym na tioju, k puruitzaDC tematy jak 
zagau.'1'cnia mlodzicżowytli organizacji, nau- 
lu> Języka ojczystego dla dzieci, wspólpi-oca 
I uregulowanie wzajfonych stosunków or-

były po razganiZHcyjnych po kcIoDiach,darczą i rozwojem państwowo - twórczym 
wykazaliśmy aynauuczny postęp naprzód ł 
dźlś wszyscy muszą się z nami Uczyć. — A 
zatym my zdała od ojczyzny Jesteśmy na 
straży tej potęgi mocaiatwowej. naszej tra­
dycji narodewój, cechować też nas musi am­
bicja narodowa połączona ze sz'achetnuścią 
i wzajemnym szacunkiem, a wówczas muszą 
nos wszyscy szanować.

My byli żołnierce momy 8p0s0bnośó_prawjc 
zawsze i wszędzie styluic się z naszymi ko­
legami Belgami, bleczcmy udział w różnych 
uroczystościach ze sztondatomi. pamiętajmy 
więc, żc propaganda nie' polega Jedynie nu 
przedstawłeniami się ze sztandarem. Sztan­
dar polski to wielka rzecz i używać go pow.n 
no się w urcczyatościach bardzo powaznycu, 
nie cnccthy żeorać, by nos Inblell I wyróż­
niali. bo .esteśmy silni.

Kolega wiceprezes Michalik po przeczyta-

pierwszy nn tej konferene.ł brane pod u- 
wsgę z pośi-ód wszystkich organizacji. Kało 
Byłych w^k. 1 Rez. w OkręguBy^cb fvojsk. l Rez. w Okręgu Charlerol. 
wykazały dotąd i wykazują największą ży- 
wotno.4ć kultuni'no - organizacyjną na p3iu 
kursów tezyka polskiego dla dzieci, barcer-kursów Języka polskiego__  
' 1. aKcjI BaDiopomncowcjstwa. akcji samopomf.cowcj (doraźnej) jak 

też głównie propagandowej. Tworzą również 
najsilniejszą aktywność oświatową lego okrę-
gu. Po lej odprawie na*cży się spodziewać, że 
praca ta podwoi się przybierając formę rzla-
chetnego współzuwodnictwm w- wyścigu
śwladamiania obywatelskiego i narodowego. 

Cześć wspólnej pj-acy!
ztntonl Pikuhkt

Dramat rozegrał się podczas kłótni. 
Zabójca zabarykadował się w domu i . 
przez dłuższy czas nie dopuszczał do- < 
siebie policji, strzelając do niej . gdy 
eię zbliżała. Po zastosowaniu środków 
ostrożności, aresztowano go jednak i

Dania.
niu porządku dziennego, mówił o współpra­
cy Iwf z innymi organizacjami, a przede- 
w'szy3tkim mioazicżowyml w szczególności 
zaś każde Koło powinno dbać o rozwoj nauki

Orwznk ślubny zn.^ypany 
Miłiegieni.

__, poczym sam odebrał sobie życie. 
Zaznaczyć należy, że o.iciec był prze-
ne,

poświęcenle a Jakim oddały się sprawie ubo­
gich w tym Tygodniu. Ofiarowały bowiemmarynarki: 2 pory spodnł; ’3 kamizelki; 4 

płaszcze damskie: 3 płaszcze męskie; 1 koł­
nierz szalowy: 2 kabacik: 4 Icapelusze: 9 be- ~ ....—•<--- ■ ----- -
retów; torebka; 1 para sandałów; 1 para włożony w artystycznie niejednokrotnie wy- 
kaloszy: 1 para skauTetek; 1 para getrów: . konaną bieliznę kościelną. — Bóg zapiać! 
1 para rękawiczek; 3 ubranlta chłopięce; 1 _ . ‘ .
para pończoch. 1 K». Tadcu« Kirschke,

umorzutnlc 1 czas 1 pieniądze i własny trud.

ciwny związkowi małżeńskiemu córki 
z pewnym młodzieńcem.

NI.MES.

Sirurłznn Ńiiiicrć w płomieniach.
Miluza. — W okropnych okolicznoś-

ciach poniosła śmierć pani Ludwika 
Vogt. lat 54, z Bartenheim. Krytycz­
nego dnia popołudniu znajdowała się 
w domu sama. Usiadła w kuchni przy

Dfiłir.Y
liii ..Tydzień .'MiDikierdziii**.
Na cele „Tygodnia 

T-z(»«/«iiońslriPffn'' PaIsp
Miłosierdzia

Chrześcijańskiego’^ Polacy w Bollwiller 
— złożyli 647 &. 55 ct.; w Ensisheim

piecu, chroniąc się przy nim przed zim- 
. piłuł.,) Nieszczęśliwa zbliżyła się zanadto

ichni przy — 297 fr. 15 ct., w Puherslieim —

- -„.AdftrfOEnia. gdyż suknie w pewnej chwili 
zapaliły się. Gdy mąż i dzieci jej po-
wróciły do domu. Yogtowa już nie ży-
la, spmona żywcem.

I

255 fr. 30 ct
Wszystkim kpeharij^,, Rodąkorń '— 

hojnym b^rodawconi serdeczno-. Bóg’ 
zapłać składa ich

—) (Trzy dni trup leżał w mieszka­
niu). — Na Cite Roussiere przy dro­
dze do Arles zmarła wdowa Rouvin. 
Śmierć jej dopiero spostrzegł listo­
nosz, gdy wszedł do mieszkania z li­
stem. O nowym odkiyciu powiadomił 
natychmiast policję i .lekarz skonsta­
tował, że zgon nastąpił przed 3 dniami.

L.A GRANI) COMBĘ.
—) (Nieszczęścia w kopalniach). —

odtransportowano do więzienia w Dra- 
guignon.

.MARSYLIA.
—) (Elegancka danin okazała się zło­
dziejką). — Aresztowano tutaj ele­
gancko ubraną damę która wydała się 
policji podejrzaną. Jak się okazało, 
później, elegancką damą okazała się 
niejaka Burle Maria, lat 25, pochodzą­
ca z Paryża, winna szeregu kradzieży. 
Była ona już kilka razy karana za kra­
dzieże.

Języka ojczystego dla d^cci w koloniach, w 
Ktmych niema jeszcze innych organizacji, e-went, ws^tpracować I dopomagać w gra­
nicach możliwości Opiekom Rodzicielskim.

Ks. Jan Wiatr.

w tygodniu . poprzedzającyjn Nowy 
Rok w kopalaiacn koBlp.-Grand-Com-

RówDocześnie piętnował pewne czynniki, któ­
re odróżniają organizacje lepsze 1 gorsze. - 
Jesteśmy przekonani, ze każda organizacja 
istniejąca na terenie wycbodztwa. kieruje s.ę 
według własnego statutu, ale zdąża do jedne­
go celu — pracy dla • -lelksłścl i dobra Pol­
ski.

Następnie prezes Zw. kol. Gajda Marian 
oznajmił, że będzie się starał o materiał do 
intensywnej pracy JakibroTZury, by w kołach 
przystąpiono do wychowania obywatelskiego, 
wiadomości o kraju, by zebrania Kół były 
urozmaicone odczytami, pogadankami by 
nabraoo wiadoiAoscł gospodarczych o Polsce 
i L p.

Postanowiono, że Kasa Samopomocy przy

Kopenhaga. — W całej Danii szalała 
niezwykle ętvałŁowna burza śnieżna. 
Na skutek śnieżycy nich kolejowy zo­
stał w wielu punktach przerwany. - 
Dzienniki stwierdzają, że na lO-ciu li­
niach kolejowych wstrzymano całkowi­
cie ruch pcciągów osobowych i towaro­
wych. Na innych liniach kolejowych 
pociągi ugrzązły w zaspach śnieżnych 
i przybytyały z wielkimi opóźnieniami. 
Również komunikacja autobusowa na­
potyka na poważne trudności.

l'uiłwyższenic ocny mleka.
Federacja producentów mleka w dep. 

Moselle na pceiedzeniu w dniu 29. gru­
dnia postanowUa podwyższyć cenę mle­
ka na 1 fr. 70 za litr. Cena ta obowią­
zuje od 1 bm.

-Szczur, diujiości 1 m. 20. 
wiiffi 21 funtów.

K«»i^>(ły polskie 
w Iladio-StrnNboiirtt.

be, wydarzyły śię następujące nie­
szczęścia: na kopalni „Lumieres” w 
Trescol, z powodu mrozów pękła rura 
od pompy tyyciągowej.. Woda zalała 
całą kopalnię. Aż do naprawy wodo­
ciągu, robotnicy zmuszeni byli do

.<iroilk»%vn Francja.

W pobliżu miejscowości Honsens zo­
stał zasypany śniegiem orszak ślubny, 
nawracający z kościoła. Państwo mło-’ -

W MONTŁŁJęON.

Chór ..Lutnia" z Stiring-Wendel na- przerwy w pracy przez 4 dni. Na szy- 
daje w niedzielę, dnia 8-go stycznia o bie poraocniezjro w Trescol przez któ-
go^. 15-tej audycję popularnych ko­
lęd polskich dla Wychooźtwa pod ba-

Seremange-Enange. — Pewien re-|

tutą dyr. p. Glinkowskiego L., trans­
mitowaną przez Radio-Strasbourg z na­
stępującym programem:

Kolędy poLsklr.

ry zjeżdża część robotników do pracy 
na kopalnie Ricard. winda z 14 robot­
nikami zawisła w szybie. Przez kilka
godzin trwały prace nad Jej urucho­
mieniem.

1) Bóg się rodzi — Niewiadomskiego: 2)

-TAii W tvr*n rlninen Rcnwvcu I zaoit me-lui^.... ... ni>_
siauratorz iuiuu*uic ua wyur^^uakomp. fortep. p. Raber: 3) Z nieba wyso- 
zeh w tych dniach schwyci! l zabli I kiego — Nlewudonuklego; 4) Anieli w nle-
zwykłego szczura. Szczur waży aż 24 
funty, a długość jego wynosi 1 m. 20. 
Sara ogon ma 40 cm. długości a głowa 
posiada wielkość głowy starszego gpa.

bte śpiewają Drzewieckiego; S) Gdy ślicz­
na Panna Syna kołysała — Nowowiejskiego; 
61 Widząc pasterze — Drzewieckiego.

Płyty gramofonowe oraz krótka przedmo­
wa kMęoza polskiego.

7) Posterze paśli — Maklakiewicza; 8)

Ośiłhińia szychta.'

KI

Wvn-ró<*il poręcz, muslu 
i zbiegi.

Metz. — Niezwykły wypadek wyda­
rzył się onegciaj wieczorem, krótko po 
godz. 18 w pobliżu dawniejszego szpi­
tala wojskowego. Ciężarówka, jadąca 
w kierunku suS^ej dzielnicy, na skutek

Bracia, patrzcie Jeno — Kunza; 9) Witaj Jezu 
ukochany — Nowowiejskiego; 10) Dzisiaj 
w Betleem — Nowomejskfego: 11) Przy 
onej górze — Kunza; 12) Mędrcy świata — 
Ochmańskiego,

Jesteśmy bardzo wdzięczni Dyrekcji 
Radia-Strasbourg za przychylność dla 
WychodźŁwa okazaną transmisją dni-

przesadnej szybkości, uderzyła całą si­
łą w poręcz mostu, wtrącając ją do

giej większej audycji Chóru „Lutnia".
L. G.

rzeki na przestrzem 5 m. O mało i sa­
mochód byłby wjechał do MozelŁ Szo­
fer, nie tracąc przytomności gwałtow­
nie skręcił i nie zatrzymując się, poje­
chał dalej. Policja wszczęŁ zr ----------

:ił i nie

HOMECOURT.
— (rodziękowanle). — Za udział w po­

grzebie śp. Ludwika Bosego składamy po-

^...^ .*Jiej. Policja wswąęhi za nim po­
szukiwania, jak również powzięła sto-

dziękowanie wszystkim Rodakom 1 Rodacz­
kom z Homecourt i okolicy oraz towarzy­
stwom .Jedność" pod op. św. Barbary I 
tow. Im. Józefa Piłsudskiego staropolskim I

)5T. Mz\RlE AUX CHENES.
Niniejszym zawiadamiamy 1 zapraszamy 

Rodaków i sympatyków, żc dnia 8 stycznia 
1930 r. o godz. 15.30 odbędzie się uroczy­
stość gwiazdkowa w sali Cafe Hoffmann, 
dla wszystkich członków 1 ich dzieci, posz­
czególnych towarzystw i ^ow. Oświaty, FEP 
i Matek RóżańcowTch.

Zarazem podajemy do wiadomości, żc w 
tym samym dniu odbędzie się wielki bal 
reprezentacyjny polski, pod protektoratem 
tdce-konsula St. Zaleskiego -z Metzu, o go­
dzinie 20 w sali Cafe Hoffman. Wstęp za 
zaproszeniami, które należy mleć przy so­
bie. Na balu moc niespodzianek. Przygrywa 
doborowa orkiestra polska z Rombas.
TUCPUEG.MEUN.

Dnia 11. grudnia 1938 r. odbyło się walne 
zebranie w sali u p. Cribellini, na którym 
został wybrany nowy zarząd na rok 1939. 
Do zarządu Kola Teatr. „Kwiat na Puszczy ' 
wchodzą:

Prezes: A. Rak. 135, Avenue Ed, Dreux,

Walne zebranie F. K. P. odbędzie się w so­
botę dnia 7-go st.ycznla o godzinie 6-te1 wie­
czorem w hotelu fabryki SL Gacquca. Ważne 
sprawy. Każdy członek powinien być obec­
ny.

SORGUES.
—) (Krew na jezJni). — Auto p. 

Yigier Henryka, najechało pomiędzy 
Sorgues a Chateauneiif - Papę p. Ma­
nuela Ferrer, raniąc go bardzo ciężko, 
tak iż ranpy w drodze do szpitala 
zmarł.

Jiiniet. — Groźny wypadek wydarzy! 
się na szybie Saint Louis w Jumet. Na 
skutek osunięcia się węgla, zosta! zasy­
pany górnik Kamil Legrand, lat 41. za­
mieszały przy rue St. Ghislain w Ju­
met.

Gdy nieszczęśliwego wydobyto z pod 
zwałów, przestał życ.

Powyższy tragiczny wypadek pogrą­
żył w żałobie cafe miejscowe społeczeń­
stwo.

SORGUES.
—) {Dziewczyna, która zginęła w 

Yalence znaleziona bez życia w Sor-

a Tu« 
wna.

szuKiwania, jaK również powzięia sto- *“ *
sowne zarządzenia, aby rapobiec dal- '' w' smutku pogrążona
szym wypadkom przy moście.

ZEXOX WITAnSKti

IM)

rodzina Bonych.

(Powietić tcftpóleseana,)

(Ciąg dalszy).
— Prawda! — zawołał. — Dok- £ 

torze, na Bo^a, powiedz nam, gdzie j 
w tej chwili znajduje się panna 
Marton?’

— Jest tutaj — odpowiedział 
Ritter. ,

— Tutaj ? — powtórzyli zdziwie­
ni Stefan i Ewa.

— Tak, w tym aanatorium. Co 
widzi pan w tym nadzwyczajnego?

Werner zaledwie zdołał utrzy­
mać się na nogach, tak straszne o- 
gamęło go przerażenie.

— Zosia jest pacjentką w tym 
zakładzie!?’. Czy nie mogła prze­
nieść ciosu, jaki na nią spadl? Czy 
także jest obłąkana?

—- Nie — odparł lekarz, potrzą­
sając głową. — Panna Marton zu­
pełnie nie jest umysłowo chorą.

Jest więc zdrowa?

I

pcwraęają.^ - -------------- ---------------— ,
i ^geście zostali wyratowani-^

' "pn^zbtraz^hotniczą. W Randers. w 
północnej Jutlan^i, pułk dragonów 
brał udział w oczyszczaniu szosy ze '
Śniegu. Miasto Odensee zostało całko­
wicie odcięte od połączenia ze światem.

Zuchwały napad w GniHiawie.
Gandawa. — W środku miasta doko­

nano ostatnio niezwykle zuchwałego 
włamania do składu z bronią. Wlama-

gues). — W niedzielę 27 listopada za­
ginęła w Yalence IB-letnią Marja-Lu- 
dwika Jurus, służąca u p. Yalleraud.
Wszczęte natychmiast poszukiwania.

PIIDGKA.M OCÓLl.OrOl.SKI. 
11'ar*UQ'a I. <Ki>ij'li) ( lane koiila4nip 1*ol«k(r.

nie spostrzeżono i natychmiast o nim 
powiadomiono policję, która wysłała 
za, bandytą kilku pohejantów. Bandyta 
nie dał jednak od razu za wygraną i 
strzelał w lewo i prawo, byle by nie 
wpaść w ręce stróżów bezpieczeństwa. 
Na strzały odpowiedziano strzałami i 
kuła ugodziła bandytę w nogę. Bandy­
ta upad!, policjanci obezwładnili go i 
wezwali lekarza, który ęo zbadaniu ra­
ny nakazał gó przewieźć do szpitala.

Włamywaczem okazał się 28-leŁni

'20 lOrklMira). - S.(ia ^,.aiow.aIl^(. ■

za

nie dały wyniku. Dopiero onegdaj p. 
Borde polując nad Rodanem w ókou-
cy Sorgues, natrafił na zwłoki jakieś 
dziewczyny i o swym odkryciu powia­
domił policję, która rozpoczęła śledz­
two i stwierdziła, że są to zwłoki pan-
ny Jurus. Przypuszcza się, że pooel- 
niła ona samobójstwo.

JONQUIERES - SAINT YINCENT.

murarz, Alfons Yandevelde, zamiesz­
kały w Gandawie.

JcguegnleuK. — Sekretarz: R. Iwonlczó- 
. 183. Avcnue du Bola a Tucqucgnleux

(M. et M.) — Skarbnik J. Mokrowicckl. 
Rew. kosy; J. Grelczyk 1 Sysak.

—) (Wypadekj. —■ Wdowa pani
Colombier idąc 2 iS-letnią córką z ki­

cnęła się na lodzie i upadla

Xn|in<l nu uulunioliili.się*.

na, poślizgnęła się na

Wszelką Icorcspondencję nadsyłać należy 
a ręce prezesa lub sekretarza.na ręce prezesa
Zebrania odbywać się będą kwartalnie.

na ziemię doznając złamania prawej 
nogi i okaleczenia głowy. Nadjeżdżają­
ce auto p. Jouffret przewiozło ją do

dość nie zabija! Nasza obecność bę 
dzie dla Zosi zdrowiem i życiem, a 
nie śmiercią. Chodźmy !

— Skoro sobie pan tego życzy.

szpitala.

być z siebie słowa, a usta dziewczy 
się bezdźwięcznie.ny poruszały si 

Ciągle rozpłakała się i podała ręce

— Chcę tego i wszelką odpowie­
dzialność przejmuję na siebie.zialność przejmuję na siebie. 

— W takim razie chodźmy.
Weszli do pawilonu. Przy

Leodium. — W nocy rainiontri napa- 
jdikęlaja Colleye.dlo na automobilistę, Mikplaja Ćolleye, 

dwóch nieznanych osobników. Policja 
powiadomiona o tym napadzie wszczę­
ła za napastnikami energiczne poszuki-1
Wania.
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— Chcialbym państwo pocie- . 
szyć, lecz nie mogę. Panna Zofia 
jest chora... i to bardzo chora. ,

— Śmiertelnie ?
— Obawiam się o to.
— Gdzie ona ? — zapytał drżą­

cym głosem młody człowiek.
*— W jednym z pawilonów w par­

ku.
— Zaprowadź mnie pan do niej 

natychmiast.
— Ostrożnie panie kolego. To, co 

• pan zamierza uczynić, jest bardzo 
nieroztropne.

I — Z jakief^o powodu ?
__  Panna Marton jest tak OBla- 

f biona, że lada wstrząs moż(} być 
przyczyną natychmiastowej śmier-

. ci. Choruje na serce.

drzwiach mieszkania Zosi, Stefan 
musiał się zatrzymać, gdyż doznał 
zawrotu głowy i potoczył się, jak 
pijany. Ewa ujęła go pod rękę i 
szepnęła:

— Odwagi! Pan Bóg opiekuje się 
nami. Zosia jest tutaj... i odnaleź­
liśmy Joannę.

Werner skinął głową, przycisnął 
ręce do rozpalonego czoła i otrzą­
snąwszy się z przygnębienia, dał 
znak Ritterowi, aby wszedł pier­
wszy. Otworzyły się drzwi: Zosia 

' nie spała. Ujrzawszy lekarza, unio- 
I sła się i odezwała się głosem, któ­

rego dźwięk przeniknął do głębi 
serca Stefana.

— Ach, pan doktór! Czy pan sam 
i jest? Zdawało mi się, źe pan z kimś 
• rozmawiał.

Zamiast odpowiedzi Ritter co-
Werner milczał przez kilka chwil fnął się z drzwi. Ewa i Stefan stali 

w głębokim zamyśleniu. na progu. Zosia ujrzała ich. Z wiel-
__ Nie!___rzeki nareszcie. — Ra-1 kiego wzruszenia nie mogła wydo-

przybyłym. Po chwili Zosia przym­
knęła oczy i bezprzytomna opadła 
na poduszki.

— Uprzedzałem pana. — odez­
wał się z wyrzutem w głosie Ritter 
— że wstrząs nerwowy będzie zbyt 
silny. Mamy już reakcję.

— Panie kolego, omdlenie nie 
sprawia mi żadnych obaw. Przyczy 
ną tego jest radość, a powtarzam 
panu, że radość w chorobie nie mo­
że pociągnąć za sobą złych na­
stępstw.

Mówiąc to, Stefan wydobył z te­
ki buteleczkę lekarstwa, wpuścił 
kilka kropel do szklanki wody i 
wlał nieco do rozchylonych ust u- 
kochanej. Skutek był natychmia­
stowy. Zosia poruszyła powiekami 
i po chwili otworzyła oczy.

— Moi drodzy, — odezwała się 
— gdy przed chwilą was ujrzałam, 
sądziłam, że już umieram. Serce za 
częło mi bić tak gwałtownie, że aż 
odczuwałam ból.

-- A teraz? — zapytał Werner, 
ukrywając swoje obawy.

— Już minęło.
— Naprawdę ?

— Naprawdę, zapewniam was. 
Teraz wyzdrowieję bardzo prędko, 
gdy mam was oboje przy sobie. — 
Wasze przywiązanie i miłość — o- 
to lekarstwa, jakich mi potrzeba,

— Drogie, kochane dziecię... — 
szepnęła Ewa.

— Panie Stefanie, — rzekła ży­
wo Zosia — czy widział pan moją 
mateczkę ?

— Widziałem... właśnie od niej 
wracamy.

—I co pan o niej sądzi ?
— Wyleczę ją na pewno.
— Przyrzeka mi pan ?
— Przysięgam, źe tego doko­

nam.
— Dzisiejszy dzień jest dla mnie 

dniem szczęścia i radości... a dziś 
rano nie wierzyłam już w szczę­
ście... Jakże byłam nierozsądna !

— Doktorze. — rzekła Ewa Ste-
fanowi. — Sądzę, że Zosi po tylu

droga. Jeśli cię teraz pozostawia­
my sama, to dlatego, abyś się nieco jij
przespała.

— Powrócicie? — przerwała E- 
wie.

— Z całą pewnością.
— Czy prędko jednak?
__ Już w bardzo krótkim czasie.
— Czy wyjeżdżacie dziś (3o Me- 

lun?
— Muszę wracać, moja Zosiu, 

lecz nasz przyjaciel, pan Stefan, nie 
będzie mi towarzyszył,

— Zostanie przy mnie?
— Zapewne...
— Na długo zatrzyma się w sa­

natorium?
— Na zawsze, kochana Zosiu.
— Na zawsze... Na zawsze — po­

wtarzała chora. — Czy to możliwe ?
— To zupełnie możliwe i nawet 

newne.. Doktor VVerner jest u ale-
bie. gdyż od wczoraj zakład teu

wzruszeniach należy się- wypoczy- jest jego własnością.
nekL. Jest przecież tak osłabiona
Ewa przemówiła głośno, zwracając
się do chorej pożegnamy cię.

Młoda dziewczyna z radości kla­
snęła w dłonie.

— Ach, co za szczęście! Teraz je-
gdvż należy ci się teraz odpoczy- atem już pewna, że nie za długo
nek.

—Co. już chcecie mnie opu.ścić’’ 
Sądziłam, ie pan Stefan zostaiiir 
przy mnie...

— Nie obawiaj się o nic, moja

de już zupełnie zdrowa. Idźcie już.-.
Nie zatrzymuię w»s... Muszę teraz 
nonrawdę odpocząć po wielkiej tej 
radości,

.ICląg dalszy nastąpi).
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“ Polka na Wychodźtwic
i

Udział kobiet w powstaniu styczniowym.
(3dy wielki poeta polski Adam 

Mickiewicz wołał w czasach niewo­
li: „O, nie zginęła nii.sza Ojczyzna. 
Iłóki niewiasty to czują". — to sło- 
'va jego byly nie tylko poezją, ale 
i głęboką, historyczną prawdą.

Upadek powstania 1863 r. spro­
wadził na Polskę falę groźnego u- 
cisku; język ojczysty wegnano ze 
szkół i urzędów, imię Polski wyma­
zano z karty Europy — i wszelki 
przejaw narodowego ducha gnębio­
no bezlitośnie.

Wtedy to jedyną ostoją polsko­
ści stał się dom rodzinny, a naj­
wierniejszą jej strażniczką kobieta 
polska, która młodym pokoleniom 
musiała dać to. czego otrzymać nie 
mogły w szkole obcej; znajomość

I przy rannych najniższe posługi. To 
• samo w Malopoloce czyni księżna 

L. Sapieżj’na a ;:a jej przykładem 
tysiące dworów wiejskich i domów 
raieazczaiiskich.

Jednak ta cah praca, choć stale 
ze śmiertelnymi połączona niebez­
pieczeństwami, nie starcza kobie­
tom bardziej zapalnym, które chcą 
się Ojczyźnie oddać bez zastrze- 
żeńl Spotykamy je z bronią w ręku 
w szeregach, powstańczych — wal­
czą tam i .giną na równi z mężczy­
znami. W bitwie pod Naguszewem 
pada prosta chłopka Cholakowa. 
pod Małogoszczą zostaje zabita Zo­
fia Dobrawska, żona komisarza
moskiewskiej policji, pragnąca
swą śmiercią zmazać zdradę męża,

języka, dziejów i kultury — umiło- w partii Langiewicza jest adjutan-
wanie własnego narodu, pragnienie
walki o jego wolność.

Przez caJe lat dziesiątki spełnia­
ła kobieta polska to zadanie, bio- 
rąc jednocześnie żywy udział we 
^rszystkich poczynaniach niepodle-
głościowych, ponosząc bez wahania

tera Pustowójtówna, córka .genera-
ła rosyjskiego armii, w bitwie pod 
Dobrem ginie śmiercią walecznych

jjiuasiuw Vt41, nuiiaikio
dla idei wyzwolenia najcięższe ofia-1

ry- -
Specjalnie wyraźnie widzimy to 

w epoce 63 roku w tych tragicz­
nych chwilach, w których podjęta 
walto o wolność, wymagała od jej 
ucz^tników nadlu^kiego nieraz
bohaterstwa.

Kobiety stanęły wówczas na 
wszystkich zagrożonych placów­
kach, nie tylko podtrzjTiiując ich 
ducha, ale i śuńecąc przykładem 
nieugiętej odwagi i siły wytrwania. 

Gdy, począwszy od 1860 r. na te­
renie całego ówczesnego zaboru

I

rosyjskiego,- rozpoczęły się różno-1 
mdne demonstracie. Dole?aiace na larodne demonstracje, polegające na
urządzaniu uroczystych nabo­
żeństw i procesyj w dni rocznic na­
rodowych, kobiety były głównymi 
ich organizatorkami i uczestnicz­
kami. W dniu 8 kwietnia 1861 r., 
gdy do procesji, modlącej się głoś­
no na Krakowskim Przedpiieściu w 

""Warszawie. Moskale pócąęU^iątrzte*
llP, wśród zabitych padło 12 ko­
biet. . - “

Słynny pochód w dniu 12 lipca 
tego roku z Lublina do kopca Unii 
Lubelskiej prowad^ kobiety; Pu- 
stowójtówna i Plucińska, z których 
druga zostaje za to zesłana na Sy­
bir.

........

na świat i wychowała znów jedna 
z kobiet 1863 r., Maria z Billewi- 
czów Piłsudska, siostra i towarzy­
szka bohaterek, sama bohaterską
miała duszę i w swym ęcnjalnym
Synu musiała zapalić śwnęty ogień 
— który dla Narodu Polskiego,
stał się wybawieniem. 

Toteż gdy obchodzić będziemy
rocznicę powstania sławiąc i-
miona bohaterskich mężów — nie 
zapomnijmy również o bohaters­
kich kobietach, wzbudźmy w na­
szych duszach głęboką dla nich 
cześć i wdzięczność, że tak gorąco 
umiały kochać i tak dzielnie wal­
czyć za to. co jest nam wszystkim 
tak drogie: honor i wolność naro­
du.

Stefania .Moszczeiiska.

K«»miinilin( Związku Tow. 
Kuliiceych we Frnu«'ji*

Poda je aię do wiadomości Kołom Po­
lek. że nadzwyczajny zjazd prezesek 
odbędzie się 8-go stycznia 1939 roku u
p. Faibierskieąo, przy rue des Ecoles, 

- ’ Douai, Otwarcie zjazdu o godz. 10.
Zarząd ZHńązkii Towarzystw Kobie-

cvch prosi Kola Polek, aby wysłały swe 
prezeski na r.c.wnr-żc.jąr łin-zH Wo7nn
sprawy na

Dziecko a śnieg.
'Wiemy wszystkie, że najmłodsze

nawet dziecko powinno jak najwię­
cej przebywać na świeżym iMwle-
trzu. Latem, wiosną, wczesną Jesie- 
nią jest, to sprawa prosta. Jest wte­
dy ciepło, czasem gorąco. Nie trze­
ba rozmyślać przed wyjściem dzie­
cka, jak je do tego wyjścia przy­
gotować... Ale i w zimie musi dzie­
cko spacerować. Zwłaszcza, kiedy 
śnieg spadnie, kiedy aż ciągnie coś 
na zasypaną śniegiem ulicę lub do 
ogrodu. Dziecko rwie się wtedy na 
spacer, by przejechać się sankami, 
lub choćby tylko pogrzebać łapka­
mi w puszystym śniegu.

Mówimy tu. oczywiście o dzie­
ciach starszych, t. zn. tych, które 
nłe tylko chodzić, ale i biegać po­
trafią. Trudno odmówić dziecku 
zabawy na śniegu — trzeba je tyl­
ko odpowiednio ubrać i pouczyć, 
jak może bawić się śniegiem, bez 
szkody dla zdrowia.

Zarówno chłopców, jak i dziew­
czynki najlepiej ubrać w tak mod­
ne-obecnie dłu^e narciarskie spo-
dnie. Lepsze to od rajtuzów, bo wnoia roiea, aoy wysiaiy swe ‘ ,7 , r , —.----- ’ —

ia powyższy zjazd. Ważne I razie upadku dziecka, me przemo- 
porządku d^zieniijmi. 1 knie tak szybko. Od góry powinno

!

Kowki faliste.

K<»>H NlKilTY

Klniidjna Potocka, wielka oplekunkii 
bohaterów z r: 1883.' ' *

28-letnia Piotrowiczo.wa’, ‘ matka

Na dowolnej liczbie oczek zrobić: 1

Rowki kręcone.

1 rząd: 1 OCŁ skręcone w prawo.
rząd: w prawo, 2 rząd: w lewo. 3-ci - 1 oczko w lewo, 1 oczko skręcone W

3.ga
mająfłra. Obok mej zestt

jjaaitięgo
tają zabfte

rząd; w prawo, 4 rząd: w lewo, S prawo, 1 oczko w lewo, 2 rząd: 1 ocz- 
rzad: w lewo. 8 rząd: w nrawo. 7. ' kn nrnwe Twvkle. 1 oczko lewe 1rząd:^w lewo, 6 rząd: w p«wo. 7, ko^ prawe zo^kle, 1 oczko lewe 1

Po tych krwawych wypadkach na 
znak protestu ogłoszona zostaje

-2- jej-wierne służąca,-pobrane do 
walki zapałem swej pani, partii 
Bończy cudów odwagi dokazuje 
Francuska Maria Luise — itd. itd.

Oto tylko kilka przykładów, któ­
re możnaby mnożyć w nieskoń- 
czonność.

Wszystkie te jednak nadludzkie 
ofiary — nie dają rezultatu. Pow-

* . j:aądi^ 8 taąd; -w3>rawa-M'ł;6:. ofc4ko- praWo.' 1 ;oózko -I(i
► “ clć tw 1 _rzjuu ł w* t-y — przSrablsć dal<

Żałoba i przywdziewają ją pierw’- stanie upada — a przed kobietami
sze kobiety, które nie tylko zrzu­
cają jasne suknie, ale miast klej­
notów poczynają nosić łańcuszki w

polskimi staje do spełnienia najbar-

_ formie kajdauówT
Drażni to władze zaliorcze, któ­

re szereg Polek karzą za to publi­
czną chłostą, co jednak nie łamie 
ich oporu.

Gdy 22 stycznia 1863 r. wybuchła 
otwarta walka, kobiety organizują 
się natychmiast, aby nieść pomoc 
walczącym i uwięzionym. W całym 
kraju tworzą się tak zwane „Komi­
tety Niewiast”, pracujące w ścis­
łym ukryciu, wciąż gnębione i
praazane, a jednak przez cały czas 
^wstania ogromne sprawie odda-
jace usługi. Na czele tych „Komite­
tów” stoją: Paulina Krakowowa,
Seweryna Pruszakowa i Eleonora 
Ziemęcak, — które nie bacząc na 
niebezpieczeństwa, grożące im sa­
mym, jak i ich rodzinom, trwają 
nieugięte, aż do końca na swych po­
sterunkach. W samej Warszawie 
dzi^a Narcyza Zmichowska, wraz

dziej tragiczne zailanie. Muszą one 
towarzyszyć najdroższym na miej­
sce stracenia, żegnać wywożonych 
na straszliwą sybirską tułaczkę. 
Nie mogą nawet płakać i rozpaczać, 
by nie nomuażać brzeimerna' ńfe - 
szczęśliwych, przeciwnie, z niesły­
chanym męstwem - zdobywają się 
na zewnętrzny spokój, starając się 
stale dodawać-skazańcom otuchy i 
odwagi. Siostry Krajewskiego, żo­
ny Jeziorańskiego i Toczyńskiego, 
straconych wraz z, Trauguttem w 
<huu 5 sierpnia 186iroku, towarzy­
szą im aż do stóp szubienicy, żona 

: Zygmunta Sierakowskiego jest wię 
, zioną, torturowana, zesłana wresz­

cie — jednak do końca nieugięta, 
do końca niezdradzająca nikogo z 
towarzyszy męża.

Liczne wreszcie kobiety dobro- 
, wolnie jadą ze swymi mężami na 
. Sybir, młodziutkie narzeczone spie- 
, szą za partiami zesłańców, by w

przerablaó jak' wakaaanb.

Trójkąty.

Nabrać liczbę oczek podzlelną na 7. 
1 rząd; 6 ocł lewych, 1 oczko pra-

mieć dziecko paltko zapięte pod 
górę. W razie jeśli kołnierz nie się­
ga bródki — należy szyjkę dziecka 
owinąć szczelnie szalem.

Najodpowiedniejszym nakryciem 
łowy będzie ciepła wełniana czap-głowy będzie ciepła 

ka. t. zw. „pilotka” lub kominiarka.
Jeśli palto nic jest dość ciepłe, wło­
żymy pod spód sweterek. Jeśli dzie­
cko ma gruby ciepły sweter lub 
wiatrówkę, można się obyć bez pal­
ta. Obuwie musi być mocne, cale, 
w’łożone na podwójne skarpetki. — 
Jeśli dziecko nie ma obuwia na 
bardzo grubej podszewie — wkła­
da śniegowce na lżejsze buciki lub 
pantofelki. Pozostaje jeszcze spra­
wa rękawiczek. Dobrze jest dać ich 
dziecku dwie pary: jedną lżejszą, 
drugą b. ciepłą, obszerną najlepiej 
z jednym palcem. Wszystko to ma 
na celu umożliwienie dziecku jak 
największej swobody, przy jedno­
czesnym zabezpieczeniu go przed 
dostępem wilgoci do ciałka.

Tak ubrane może śmiało biegać 
po zaśnieżonych dróżkach i korzy­
stać z saneczek. — Jeśli się nawet 
przewróci, niech się tylko po tym 
porządnie otrzepie. Gdyby przy le­
pieniu śnieżek lub bałwana prze­
mokły rękawiczki dziecka — niech 
zdejmie wierzchnią parę.

Musimy pouczyć je także, że śnie 
żkami co prawda wolno rzucać w 
kolegów i koleżanki, ale nie zbyt 
twardymi i nie za wiele.

Najodpowiedniejszą porą do za­
baw’ na śniegu będzie przedpołud­
nie. zwłaszcza w dzień słoneczny. 
Po zachodzie słońca powinno dzie­
cko być już w domu.

Mokrą odzież zwierzchnią nale­
ży natychmiast zdjąć, rozwiesić do 
wyschnięcia. Obuwie w każdym ra­
zie zmienić. W wypadku przemo­
czenia nóżek, trzeba je rozetrzeć 
spirytusem lub wodą kolońską.

Jeśli spacer nie będzie zbyt dłu-
gi, jeśli dziecko po powrocie otrzy-

(łKKtOI I'’. ZV,
KOMIMKAT

TO«’. KOBIE< H H
?ow. Kol)i< (Okręg 1 \ - Z w. p-

wiadomości, iz kasa poSrnicrtf.u IV.
•inccma pó'- br'!)-- Tov.'. Pob-k

,,,,...... ... .|j,'Ji','igi w ly.urtile?, zn izl*nkł-
filę I.Mikomił Anb-mn-, Lprii-sza 8le,0
ma '1 ■ '.vv
Im. Im Kr

. ., Lpriusza się O 
Panlewnz jedno lylk', ....... 

nadesliiio składki za poprzednie wypadki.
liłiinlc .-klo/lkl. I
przypuszczam, ze przeoczyły ogloRZi-i 
podaję powtórnie, że wypadki były w 
ller ł Herin Prorz; -Aobec tego i lu
miastowe znl ilwi.oprawy.

Osniartuku, 8korl-nlc7xh

Bruotwo Kóiiłórit <-I’■ ■
roczne walne zr-hninic, iima ;■!> ।
roku, O liczny udział prosi Zurzjp' 
MKKICOLKT - COKO.NS.

Tow. Polek Im. kr. Wundy zwobij'
walne zebranie w czw.irtck, 'Julu Ktym l.i 
o gedz. 16 na eall p. Delcmirt.
Dli.LV .MONTIGW.

Bnuttto Koi.
sv/ym członkiniom, i’

iio wiadomo.-' 1
r-ci D'.dzie SI',- 5 stycznia o go-Lz ; j poi w D-;:.

Polskim. Rew. Pasy pól gi Iziny wcześniej.
irAimroi RT, Mył> «.

kr. Wandy urz/łdza walne
roczne zebranie or.iz wk-cz ir.-K dla członkiń 
W czwartek 5 styeznhi <■ g->dz. 3 po poł. w 
sali p. Donnera. Czlunmiue sa proszone przy­
nieść ze Bobę talrrz I fllltnnkę.
OSTRICOURT. »z.vb 6.

Rodzina P. O. O. inlbyla roczne walne ze-
branie w niedzielę 18 grudnia 1933 r. w pa- 
tronażu. Na zebrnniu wybrano naslępujęeu 
zarząd; prezenkn Kaczmarek Magd., Cite I -nn- -...a, aękr. Kasperskaretet. 140; zaat. Dymna: 
Weronika, ruc Gcndarmerit

i I
1; zast Mr^: 
Ehilre lu Bols,skarbn. Noia Muijanna, ... ...

138; za.st. Wlclncz; rew. kasy Koch. Nowac-
k8 i Szymanek: .'kartrilczka kasy poćmlcrt-
nej Wieczorek: zaat. .lańczak: rcfwntkił
Szymanek. Wszpiką korespondencję pro­
simy kierować nn ręce prezeski lub sekretar-
ki.
EVI,\ MALMAISON.

Zebranie mb/.Hlęrzne Kołu Polek Im. król. 
Jadtrlgl odbędzie alę dnia 4-go stycznia b. r. 
w sali patronsżu o godzinie <-tcJ. Ostatni ter 
min zbiórki na wieczorek je?t wyznaczony 
na dzień 4 ntycznla b. r.
ROWKOY,

— Tou. Polek Ini. iw. -Jadwigi Odbędzie w 
czwartek dnia 5-go stycznia 1939 r. roczne 
walne zebranie o godzinie 4-tcJ w ..Cafe Bou- 
Ievard''. O liczne przybycie zarazem o wpła­
cenie składki pośmiertnej prosi Zarząd.

Rewlzorkl kasy są proszone w środę po 
południu o godzinie 5-tej do skarbniczki p. 
Orzechowskiej.
GALONX£-LIEV1N.

Koło Polek Ini. kr. Judwiei <xlbędzle rocz- 
ncwalnc zebranie w czwartek 5 stycznia o 
godz. 4 po poł. w sali zebrań. Obecność wszy­
stkich członkiń wymagana.
.S;VLL.\Ł’.MINES.

Rodzina l’olskieh Obrońrów Ojezjzny —
urządza wieczorek ......... . ........
stycznia w sali p. Zywicktego. Początek o

niedzielę, dnia S-go

!

I

I

Z gronem towarzyszek „Entuzjast­
kami” zwanych, we Lwowie Pawli­
kowska powołuje do życia stowa­
rzyszenie ,Jtlaudynek” nazwane 
tak na cześć Klaudyny Potockiej i 
wielkiej opiekunki bohaterów z r. 
1863.

Członkinie wszystkich tych zrze­
szeń kobiecych opiekują się więź­
niami i ich rodzinami, ułatwiają u- 
cieczkę najbardziej zagrożonym o- 
raz niosą bezpośrednią pomoc wal­
czącym. Przygotowują i dostarcza­
ją Im odzie;^, dowożą żywność,

katordze zawrzeć ślub z wybrany­
mi i dzielić ich straszliwą dolę. Są 
one zresztą istnymi aniołami opie­
kuńczymi nie tylko dla naszych 
powstańców, ale i dla ludności sy- 
birskiej, która nierzadko do dziś 
dnia imiona ich wspomina z wdzię­
cznością.

Od tych straszliwych momentów 
wiele minęło już czasu i dziś płonie 
nad Polską jasne słońce wolności. 
Tego co je nad Nią zapalił, wydała

broń i amunicję, w karetach, brycz­
kach, wózkach, ukrywając i mas-

PrzyyotBsf PraSesora

kując przed wrogami transporty w l 
najwymyślniejszy sposób.

Przenoszą one również ważne pa-1 
piery, pełniąc funkcje kurierek i
łączniczek i nie bacząc na niebez­
pieczeństwa, spieszą z ostrzeżeniem
dó zagrożonych oddziałów.

Gdy tylko milkną strzały bitew, 
kobiety zjawiają się na pobojowis­
kach, grzebią poległych, we włas­
nych ramionach unosząc rannych, 
leczą ich i pielęgnują niestrudzenie.

I tak cz>mią: Emilia Szezaniecka, 
hr Działyńska, mieszkające już na 
terenie zaboru niemieckiego, a 
Jicc mniej narażone na przcślado- 

urzadzaią w swych

a

dolej w ten ?po-
aib.' -

Luki (Ścieg tokowy).
Nabrać dowolną Ilość oczek (13 

czek na każdy motyw). 1 rząd: ocz. 
prawe, 2 rząd ocz. pr. 3 rząd: —:—

wc S oczek lewych. 1 ocz. prawe za- ' « ocz. pr.. 6 razy po 1 rzucie. 1 ocz. 
kończyć rząd 2 ocz. praweml. Pierw- । pr. 1 rzut, 4 ocz. pr. wrócić od zna­
Bze oczko nie liczy alę — jest spu­
szczone, 2 rząd: 2 oczka lewe. 5 ocz. 
pr., 2 ocz, lewe, 5 ocz. pr, Itd. kończyć

ku. 1 rząd: —4 ocz. lewe. 11 ocz. 
pr.. 4 ocz. lewe, powtórzyć od znaku, 
5 rząd: —:— 4 ocz. pr., 31 ocz. le-

oczkami w prawo, 3 rząd: 4 ocł le- j wych. 4 ocz, pr.. 6 rząd; —:— 2 ocz. 
we, 3 ocz. pr., 2 ocz. lewe. 3 ocz, pr. lewe. 2 ocz. rarem. 11 ocz. Icwycn.

wych. 4 ocK, pr.. 6 rząd; —:— 2 ocz.

itd. powrotny rząd aome prowc. 4 ' 2 oczka razem, 11 ocz, lewych. 2 ocz- 
rzad; 3 oczka lewe. 4 ocz. pr.. 3 ocz. k& razem, 2 oczka lewe —;—. 7 rząd:

.lewe, 4 ocz. pr. itd. 3 rząd: 2 ocz. \ ..............
lewe. 3 ocz. nr. 2 ocł lewe.. 3 ocz. ' pr., 2 ocł razem. 2 ocz. pr. powtó- 

I rzyć od —. 8 rząd: —:— 2 ocł

w l<rc.vi. .'.iifi-, przy Alf.lllci.
He Moskali, urządzają w swych 
alkach szpitale I same pełnią Iwanie Moskali, urz^ 

majątkach szpitale
nn I przy butelce wln;i dwuch partyjnych przeciwników 
dy*pa'ę z zaczyna.

lewe, 3 ocz, pr. 2 ocz. lewe,. 3 ocz.
prawe, 6 rząd: 1 ocz. lewe, 6 ocz. pr., 
1 ocz. lewe. 6 ocz. pr. Powtórzyd de­
seń od 6-60 rzędu.

ocz^p/., 2 ocz. razem. 9 ocz.

lowe, 2 ocz. razem lewe, 7 ocz. lew..
2 ocz. razem, 2 ocz. lew, powtórzyć 

i od znaku —:— Powt. od I-go rz.

Ścieg wkłuty w rmtki.
Nabroć Ilość oczek podzielona na 4. 

Pierwsze B rzędów robią >>4 rowkami 
2 I 2. 0 rząd: 2 oczka lewe r.od 2 
prawe nad 2 lewemt Ud.. 10 rzęd: na 
wspak e-go, 11 rzQd: jak B-my, 12

rzad; tok samo, tylko układ oczek na 
wspak, 14 I 14 rzgd: Jak 0-ty i 10-ty. 
Wrócić do S-mlu pierwszych rzędów, 
1 w dalszym ciągu ódeglem wkłutym. 
Mijać co S n^ów rowków 2 12.

mą ..gorący wsiłek lub, nagije 
gorącego'mleSa, zajmie^się -/prze­
brane) spokojną zabawią — może­
my być pewne, że spacer zimowy
□a pewno mu nie zaszkodzi.

się

alny zjazil ilolcąatek 
Zwiifzku Pracy llbywaiciNkicj 

Kiibłcl Pulskicłi we Wscheilnlej 
Francji.

Zarząd Okręgu Związku Pracy Oby- 
watelsUej Kobiet Polskich we Wschód-
niej Francji, komunikuje, że dnia 8 
stycznia 1939 r. odbędzie się Ul-ci wal­
ny zjazd delegatek oddziałów w Metz 
w lokalu Hotel Metropol, naprzeciww
dworca o godz. 11 rano. Msza św. o 
g(^. 10 rano w kaplicy, rue L’Abtó 
Risse. 2 okazji

5. X0 rano w kaplicy, rue L’.
“ ’ " zjazdu odbędzie sk

nież wystawa robótek ręcznych. Ńajle-
psze roboty b^ą nagre 

Zarząd Okręgu Z. P.
rodzone.

godz. 3 po poł.
Uwaga: uprasza się zabrać ze sobą fili­

żankę. talerz, widelec, nóż 1 białe sibd
S.'VU.-VVM}.\’ES,,- . --.7

Na walnym żebraniu Rola Polek l^. .Mąuł 
Kono|>nlcklej wybrano nowy zarząd 'łlff''rok '’** 
1939. Skład nowego zarządu jest następują­
cy: prezeska Krzyżosinniak Franciszka. Rue 
de Pernes nr. 1. zast. Stachowiak Maria;
sekr. Piotrowska Teresa, 
zaaL Bartkowiak Maria;

, rue Jules Guesdc,' 
akarbniczlca Mar-

klewlcz Marla; z.n.st Kaczmarek Władysła­
wa; skarbniczka kasy pośmiertnej Burkie-wicz Pela^a: cbontźna p. Ł>ozowaka; zast.
Grzyl^ka; asj-stentki Bartkowink 1 Gajda; 
zost. Burklewłcz 1 MiaZkiewicz. — Koreapon-
dencję należy wysyłać na adres prezeski lub 
sekretarki.
C.\LON.\E-KICOr.\HT. 

Tow. Polek Wiinilii - odbyło swe roczne
wolne zebranie w czwartek 1 grudnia 193S r. 
W Bklad nowego zarządu weszły - prezeska 
Kaczmarek Maria. Loos. 2: zast. Klamka 
Maria; sekr. Kurowa Marla, nie Bethune, 39;
zaat Majerczyk St.; skarb. Olejniczak St.; 
zast. idezak Apol.; rew. kasy Liczna, Tom­
czak i Wvcisk: chorąlne Pietrzak i Krupa;‘‘je SS«n'S'‘

I. Naile- __ _

O. k. prosi od­
działy o przygotowanie eksponatów 
(robótek) na wystawę.

I•rz<•j»i.sy

Dudkowaka Ant. i Gabryelczyk
Marta: zaat. Mika Wanda 1 Cieślak P.
ABStON.

To«. Polek Im. króloucj .Iad«4g1 daje się 
— j. wiadomości. Iż z powoduczłankiniom do

Zarząd.

kucharskie.
Kapusta do pa.sztetóu.

Kapustę poprzecinać na 4 cz0cl 1 ugoto­
wać na pól miękko w słonej wodzie, następ-
nie dokładnie z wody wycisnąć, uaiekać bar­
dzo drobno (siekana jest lepsza od mielonej
w maszynce) I zasmażyć z cebulą. ___  
powinno być soli, pieprzu

której
smaku, następnie wraz z

rondelkiem, rzuciwszy na wierzch kawałek 
masła, watawlć do pieca aż nablerze lekkie­
go, złotawego koloru.

Sos rrzytMuy. 
‘ 3 (Ikg. suszoiPrzygotować 3 tlkg. suszonych grzybów. 

I cebulę, 3 dkg. masła. 2 dkg. mąki, łyżkę 
soku cytrynowych (lub 1/8 litra kwaśnej 
śmietany), zieloną pietruszkę.

W pól L wody gotować przez 1 i pół go­
dziny grzyby z pokrajaną cebulą- Zapra&ć

masła i mąki rozprowa&lć smakiem
bowym, dodać cytrynowego soku (lub 
tany) 1 trochę soli, rozbić łyżką t zagotować, 
dodać drobno usiekanej plelruazki.

Placek 8 looklcni.
Wsiań pól kg. maku, pól kg. cukru. 10 

dkg. migdałów, wanilii. S całych Jaj. 5 dkg. 
tnokl, 1 paczkę proszku drozdńowe^. Opa­
rzone I dokładnie odcedzono w serwecie ml-
gdały, ucierać dalel wymieszać dobrze wszy­

I

i

zjazdu prezesek dnia S grudnia, zebranie 
wolne odbędzie się w niedzielę, dnia 15 sty­
cznia o godzinie 2-30 w lokalu p. Mika.

Lu-ngu. _  Zarząd prosi wszystkie czlon-kinie, starców, którzy nie pracują od wrze­
śnia 1938 r. oraz wdowy, aby Zgłosiły się po
odbiór gwiazdki na zebraniu.
MAZINGARBE U.

__ Tow. Polek Im. .Mnrll .SklodoM?.liIej -
Curlę odbędzie .swe roczne walne zebranie
dnia 5-go sdycznła o godzinie 4-tej po połu­
dniu w sali p. Bajona. Rew. kasy pó łgodzi-
ny

iu w sali p. 
wcześniej.

, Wielki wybór: — Korzjstnc nkazjel

.M.t.^ZYN <lo (rykulowania
-szelkich modeli — nowe 1 używane.wszelkich modeli

I

- Lżmz i Inęelsz, mój Ploitrrku
błuKŁ — to nie argumenty!...
- To ty zobacz się w... lusterku,
bo blagujcBZ, Jak nojętyl.,.

.Ipbżcm słowo, 11 tą floBZkę, 
czerep lyny cl rozwalę:.., 
— Twe pogróżki — dla mnlo frooskii, 

ja się ich nie boję wcale!...

igwarancja 3 tal. — CENY NISKIE. S|>c- 
rjulne maszyny do »».iTObu .swetrów. — 
.Maszyny do nawijania tiełn.Y (a boblner). 
Warsztaty (niełlcrs) Jacfluard^ouakle. — 
Kupno 1 sprzedaż oraz reperacja maszyn. 
Sprzedaż Igieł 1 uzęścl zapasowych. —

Nauka bezpłatna!
.Vlr. .1. DEPOKHCK

71. Bid. de la LIbertć — LILLE (Nord) 
Telefon 237.33.

Żądajcie katalogu N.
Firma godna polecenia 1 zaufania 

Założona w 1S97 roku.

I

I"ać dalej, wymieszać dobrze wszy- 
wyłożyć mak na rozciągnięte clo- 

. przykryć takim samym ciastem z wierz- 
ploc wolno

stko razem.
przez godzinę.

Sylwestrowa noc pogodnaPnlrząSQj4C butslksml, 
dyaputonci r. sron minadysputoncl r. aron 
spostrzegają na^o sami.
Ze... wo naazkach tkwi wclqZ wino...

uiid, doprawdy, uczyniła;
8 butel opróżnionych do una8 butel opróżnionyc 
— zgoda, jedność alę zrodziła... I

I 
II

*



I

1

S<r. 7. N n r <» 11 <» w i c

ROLNIK • HODOWCA ■ OGRODNIK

Wczesne lęgi.
W dobrze zormnizowanej i prowa­

dzonej hodowli drobiu młode kokoszki
powinny się nieść już na jesieni. Oczy-

sta jest rzeczą, że ^skujeray przez 
poł roku, gdyż jesień i zimę. t. i. 

omiA łp <-|lrPpgV Uiod.r ia-in ea na?.

wist
to ęćrf roku, gdyż jesień i”zi 
właśnie te okresy, tóedy jaja śą naj­
droższe. Jeżeli młode kury zaczynają 
znosić jaja dopiero na następną wiosnę, 
to tracimy kilkadziesiąt jaj, a wi^ 
kilka złotych, a kura w ciągu tego cza­
su jest darmozjadem, nie tylko nie 
dającym dochodu, ale przynoszącym

wylęgarnia. Pociąga to jednak za so­
bą koszt stosunkowo dość znaczny. 
Kto więc na taką wylęgarnię pozwo­
lić sobie nie może, powinien obowiąz­
kowo mieć jedną lub parę indyk, sto­
sownie do ilości kurcząt, które chcemy

lić sobie nic może,

mieć.
Jaja na wiosnę 

chodzi to jednak
zalęgaja się źle. Po- 
2 nieodpowiedniego

żywienia kur w zimie i na wiosnę. Mia-
nowicie zostało stwierdzone, że w za-

stratę.
Ale aby kokoszka mogła się nieść 

na jesieni, musi ona być należycie wy­
rośnięta, a na to trzeba czasu. Oczy­
wistą więc jest rzeczą, że kurczęta

dawanej kurom paszy powinny się 
znajdować witaminy. W lecie o to nieznajdować witaminy. W lecie o to nie 
trudno, ponieważ drób zjada dużo o- 
wadów i zielenizny, których jednak w 
zimie nie ma. AIdy temu zaradzić,

Z WyNlnWA*

M ■ ■^1

wylęgnięte — dajmy na to — 
lub w sierpniu, nie mogą wyro

w lipcu
lub w sierpniu, nie inogą wyrosnąć do 
jesieni i nieść się nie ł^ą. To znaczy,
Że do chowu trzeba przeznaczać ko­
koszki z wczesno - wiosennych lęgów. 
Chociażby bowiem były one skąpiej 
żywione, to w lecie znajdą dosyć poży­
wienia pod postacią owadów, wszela­
kiej zielenizny oraz wykruszonych 
ńarn zbożowych aby do jesieni do­
brze wyrosnąć mogły. Oczywiście, je­
żeli gospodyni doda coś jeszcze z wła­
snych zapasów, to tym lepiej. Kurczę­
ta bardzo późne nawet najlepiej ży­
wione nie wyrosną. A więc tylko wcze­
sne lęgi zapewniają otrzymywanie jaj 
na jesieni.

Dużą przeszkodą wczesnych lęgów 
wiosennych jest trudność znalezienia 
nasiadki oraz złe zalęganie się jaj. 
TBestety kury zmusić do siedzenia nie 
można. Jeśli więc kwoki na wiosnę nie 
ma, to można nasadńć indykę, która
po paru dniach oporu sieiizi spokojnie 
a następnie doskonale wodzi kurczęta, 
broniąc je troskliwie przed deszczem, 
chłodem oraz przed drapieżnikami.
Bardzo dobre wyniki daje sztuczna je się na rzeź.

trzeba drobioivi zadawać rozmaite su­
szone rośliny zielone, jak siano łąko­
we, siano koniczyny i'lucerny, plewy 
seradelowe i konic^owe itp. Trzeba 
to drobno posiekać i dawać wymiesza; 
ne z paszami zwykłymi (ziemniakami 
itp.). Ponieważ organizm kury na wy­
tworzenie jaja w^a^ pewnego cza­
su, przeto chcąc mieć doore do wylę­
gu jaja — dajmy na to — w marcu, 
trzeba kury żywić paszami witamino­
wymi już w początku lutego.

Kury bardro często chcą siedzieć w 
lecie i 'wtedy się nie ni(^. Można więc 
i w lecie nasa^ć je i mieć kurczęta 
w końcu lata, a nawet jesieni. Oczy­
wiście do chowu takie późne kurczęta 
zupełnie nie będą się nadawaty. Można 
je wszakże dobrze podpaść i korzystnie 
sprzedać na mięso na targu. W mia­
stach kurczęta na jesieni i w zimie są 
bardzo poszukiwane i nawet lepiej niż 
w lecie płacone. W hodowlach prze­
mysłowo prowadzonych starają się 
mieć kurczęta okrągfy rok, gdyż jest 
to artykuł bardzo pokupny. Oczywi­
ście kokoszki z lęgów wiosennych pozo- 
stawione są do chowu, resztę sprzeda-

Rasowy okaz buldoga.

Zielona karma 
dla drohiii.

YY'ystawa hodowlana Towarzystwa 
..Szlachetna lla.*ia^ w Evin Alalmaison.

w dniach 31-go bm. oraz 1-go bm. 
tutejsze Towarzystwo Hodowlane 
,.Szlachetna Rasa” urządziło dziew^tą 
wystawą swego dorobku w po^ci ra;
sowych królików, kur i gołębi. Dzięki 
poparciu mera z Evin Malmaison p.poparciu mera z Evin Malmaison p. 
Merresa, który oddał naszym bodow-
com do dyspozycji salę, i^stawa 

bardzo dobrze. Umiejętna

Zawsze jeszcze mało zajmują się lu­
dzie hodowaniem królików rasy angor- 
Skiej. A przecież stanowią one dzisiaj 
7"; gospodarczą. Stale
wzrasta popyt na wełnę angorską, a

Hodujcie króliki „Angora”.

A przecież stanowią one 
rasę' najbardziej goswidarczą.

pierwszorzędnego materiału rozpłodo­
wego jtat o wiele korzystniejsze, mimo I 
wyzszej ceny, im lepszy pierwszy 
lik, czyli pierwsza para Królicza.

hr^
wszystko to jest łatwiejsze, niż się sa­
dzi. TnidriAńci enrawinm ’pHvTiia łnbip

tym

zapotrzebowania jej nie ma z czego po­
krywać.

ilodowla tych królików nie jest w 
niczym trudniejsza czy mozolniejsza od 
hodowli innych królików, a 1 pielęgno­
wanie ich nie pochłania dużo czasu i 
nie wymaga zb^nich nakładów pienię­
żnych, jak to niektórzy niedoświadcze- 
ni twierdąi.

lepszy zbiór wełny z doskonałego po­
tomstwa. Wyższa cena za{riacona za

dzL Trudności sprawiają jedynie tawe 
sztuki, których wełna łatwo się filcuje. 
Pierwsze strzyżenie wełny następuje 
po cdsaczcniu potomstwa, a więc po 10

pierwszą parę oprocentowuje się już 
w krótkim czasie.

Spec.ialnej uwagi wymaga chlewik 
dla królików,
nieus^nna.

V, gdzie powinna panować 
jednakowa, daleko posu-

mniej więcej tygodniach. Naturalnie, 
że pierwszy zbiór jest nader nikły i ga­
tunek wełny niezadawalniający. KiMy 
po upływie dalszych 6 miesięcy nastę-

Poza mięsem i skórą dostarcza kró-
lik angorski przepysznej wełny, z któ­
rej wykonane części ubrania sprzedaje
się po bardzo wysokich cenach.

Wszyscy początkujący hodowcy kró­
lików angorskich popełniają ten błąd, 
że biotą najtańsze egzemplarze. Tym­
czasem właśnie jednorazowe nabycie

nięta czystosc. Na ogół karmi się te 
króliki na równi z przedstawicielami 
innej rasy. Cała sztuka polega na tym, 
aby własnymi środkami wyżywić do­
statecznie swoje pupile i przez zakup 
karmy nie przedrażać kosztów hodo-

Fuje długie strzyżenie, wełna jest już 
obfita^ i lepsza. Od lej pory strzyże

się króliki co trzy miesiące. Strzyżenia 
królikÓT/ należy nauczyć się od fa­
chowca. Następnie można to już samc-
mu załatwić. Ńajlepie.i.'jeżeJi na miej­
scu istnieje związek hodowców króu-

wli.
Pielęgnowanie wełny i jej zdobywa­

nie — oto największe troski dla każ­
dego początkującego hodowcy, — Ale

ków. Wówczas związek ten zajmuje się
sprawą strzyżenia wetay. i potwierdza 
ilość wełny, oraz jej gatunek. Zbiór
w^y podczas roku wynosi mniej wię­
cej 450 gramów, samiczki posiadają 
zwykle więcej wełny od samców.

Szybkie wyleczenie

chorób wenerycznych
W grudniu zaczęła się troska o ży­

wienie drobiu, aby uzyskać jak naj­
wcześniejsze nośki. W mniejszych go­
spodarstwach nie jest to rzeczą łatwą, 
to też trzeba teraz posługiwać się kar­
mą zieloną. W gospodarstwie wiejskim 
zadawalają się kury trawą uskubaną 
na łąkach czy rowach. Z chwilą jednak­
że. Wedy kury chowa się w ogrodzeniu, 
łatwość otrzymania karmy zielonej od­
pada. Teraz nagromadzenie karmy zie­
lonej sprawia trudność. Podc^ opa­
dów śnieżnych i mrozu znalezienie jej
jest poprostu niemożliwe. — Najlepiej 
więc nmeży założyć skrzynię z karmą
zieloną, którą stawia się w ogrodzenie

przypuszczała że istnieje cała gama 
ras królików, kur 1 gołębi. Dopiero Po­
lacy. urządzając wystawę w centrum 
wiosW. zadokumentowali że umieją 
nietylko i^dobywać węgiel, lecz rów­
nież zdolni są do zorganizowania ra*

— do kur. Można też w samym ogro­
dzeniu urządzić na ten ceł skrawek zie­
mi od strony wschodniej czy południo­
wej. Szerokość skrawka ziemi wynosić 
może 50 do 60 cm. Na tej szerokości 
wykopuje się ziemię do 30 cm. głęboko. 
Na dno rowku kładizie się obornik koń-

u-
dała się, bardzo dobrze. Umiejętna re- 
Idama, zarządu towar^stwa w osobach

re-

pp. Nowaka, Łapc^^kiego i Blich 
skiego, wśród miejscowej Polonii,

cjonalnej hodowli.
OgiMem na sali wystawionych było 

186 eksponatów, przeważał dział kró­
liczy. ze 104 klatkami. Piejwsze _ nji-

ski mniejwięcej w wysokości 2 cm. na­
kładając na niego próchnicę. Dookoła 
tego rowku urządza się chodzenie z 
desek, które wychodzi 10 cm, ponad 
ziemię. Taki zagon zasiewa się szybko 
wypuszcającymi gatunkami trawy lub 
rzepakiem. Na wyrosłej trawie czy rze­
paku kładzie się siatkę, aby kury nie

JO i Blichar- grody zdobyli pp. Gniazdowski, Nowaft mogły wydrapywać trawy -z nęm^. 
’ I-,.,_ :: _ ? 1..-___ t. TMnrn w-trpaelo t. nraRPm nnnnd sifltkea

ludności francu^ej z Evin
ściąra^a na wystawę bardzo poważną 
ilość zwiełizających.

Dorobek i wysiłek naszych rodaków 
hodowców w oltresie 10-ciu lat, naj­
więcej zrozumienia i przychylnej oce­
ny doznał ze strony zgromadzonych 
licznie wśród klatek drobnych rolników 
francufikich mieszkających z dziaiźa 
pradziada w rodzinnem Evin, typowej 
wiosce rolniczej północnej Francji.

Otóż mimo, że ludność E^n hoduje 
od niepamiętnych czasów stworzenia 
domowe,iiigdy nie zdobyła się na pu­
bliczny pokaz swej pracy i nigdy nie

i Juszczak.
Sędziowali pp. Skowron, Walożek i 

Patyk, w asyście pp. Maciejewskiego, 
Izydorczyka, Wróbla i Heutnera, ku 
ogólnemu zadowoleniu wystawców.

Na uznanie za wzorowe urządzenie 
wystawy zasługują kierownicy tejże 
pp. Wojdowski i Heitner.

Najlepszą nagrodą dla hodowców w 
Evin Malmaieon. to fakt, że wielu 
Francuzów zgłosiło się na członków 
towarzystwa.

Oby powyższy fakt przyczynił się do 
rozwoju towan^stwa i dodał naszym

Trawa wyrasta z czasem ponad siatkę 
i kury ją oskubują. Podczas zimy kła­
dzie się na siatkę okno inspektowe, któ­
re zdejmuje 8ł| w czasie południa, aby 
kury otrzymać rrnroin bar.
my zielonej. Jeżel. --------- —„ —
mrozów okrywa się trawę matami, to 
rośnie ona przez całą zimę, i kury mają 
odpowiednią ilość zielenizny, która po­
maga w wielkiej mierze do obfitego i

mogły swą porcję kar- 
JeżeTi podczas silnych

wczesnego noszenia jaj.

rodakom bodźca do dalszej pracy na
Ceny ziemiopłodów.

niwie hodowlanej. R. S.
PszenIcu.

a

Wielka wystawa hodowlana 
w Henin Lietard.

Tow. hodowlane polsko-francuskie 
,4)obry Chów", urządza 6-tą wielką 
wystawę propagandową drobiu domo-
wego w dn. 14 - 15 - IS-go stycznia br. 
w sali „Fantaisie", przy glótróym pla­
cu obok kościoła. Staramon naszym

nakazać c^ej publiczności polskiej 
jak i francuskiej naszą pracę hodowla-
ną i zachęcić hodowców do dal^j wy­
trwałej pracy. W tym celu prosimy ca-
łą Polonię z Henio Lietard i pfwamiej. 
scową o poparcie nas i zwiec^nie na-
szej propagandowej wystawy, która 
bęckie bardzo interesująca. Będzie wy-

Z VI-(eJ Wystawy llodonlnnoj 
Tow. ..Alanka" w .SallnumincN.

Tow. Hodowlane ..Alaska" urządziło VI-tą 
wystawę lokalną, dnia 17 1 18. grudnia 1938

Jak zwykle, hodowcy z Sallaumincs wypeł­
nili swe zadanie, to teZ można było na wy­
stawie zobaczyć przeszło 164 rasowych oka­
zów. Wystawę zwiedziła liczna publiczność z 
Sallaumlnes I okolli^, za co Tow. Hodowlane 
składa tu serdeczne podziękowanie zarówno 
wszystkim hodowcom-rodokam. jak 1 prze­
mysłowcom oraz przedstawicielom prasy, któ­
rzy poparli nas w jakikolwiek sposób. Skła­
damy im wszystkim szczere podziękowanie 
staropolskim: „Bóg zapłać)’’

stawionych 500 stworów, osądzonych 
przez dyplomowanych sędziów.

H<xlowców poza towarzystwem i po­
żarnie jscowym, którzy mają stwory ra­
sowe a zdrowe, i chcicUby je wystawić

CHORZY! Płoźcie do nas po polsku, a my Wam wy- 
Slemy BEZPŁATNIE sposób wylecaenla się z Wa­
szych chorób. Lekarstwa wysyłamy po nadesłaniu na- 
leżooścł z góry, lub oa żądacie za zaliczką pocztową. 
Pigułki BICONOR — leczenie ostrej lub ehronJizse] 
rzcżączki oraz wszystkich chorób dróg moczowych, 
cystitu. zapalenia pęcherza mocz. Itd. Cena 1 pudel­
ka 26 fr. 50. Kurs kuracji 4 pud.: 95 fr. — Pigułki 
MERIOD — leczenie sjrfillsu 1 Jego następstw. Cena 
1 pudelka 32 fr.; 3 pudełek 145 fr. Plszcle do nas na­
tychmiast (Zgubiony czas utrudnia leczenie) ca adres;

Lnboraloiro N* K.ILEELI. ID
06. Bid. Eselmans, 66 — P A K I S (16-e).

Tłumaczenia na 
papierze stemplo- 
nym, papierów do 
ślubu i oaturalizo- 
cji po najniższej 
— cenie. — 
Pełnomocnictii-a. 
Sprawy sądone. 
Porady prawne.

UYML4NA 
ZŁOTYCH 

I PRZEKAZY
DO POLSKI 

NAJTANIEJ.

Bn.ETY 
DO POUSKl 
„ORBIS U"

Tłumacz Przysięgły

L A. GRAM.A
105, Rue Tbiers, LENS (P. de C.) 
(Naprzeciw dworca). — Telefon: 608.

Pierze Polskie
ZAHUERG

18, Av”. Van Pelt. 18 q LENS (P. de C.) 
Dostarczam na całą Francji i Belgję. Czyste 
gęsie, do darcia ^ . . . 35.— i 45 fr. kg.
Darte ręcznie po 55.— 63.- 
Fucb (kwap) po 75.— l

80.— 1 90 fr. kg.
M.— I 150 fr. kg.

Na wsypy, gwar, damasu, garnitury, obrusy, 
prześcieradła i na pożciele po spec, cemich.przeScIeradu i na 
wysyłka bezpłat. Próbki na żądanie darmo.

207.50 cent 1 11.64 opłaty
skarbowej.

.Miłka. — 308 Cr. za 100 kg.
OMles. — 89 do 94 za 100 kg.
Ziemniaki. — Za 100 kg. ziemniaków pła­

cono przy przesyłce wagonowej; Royale dor- 
teans 65; Kosa Ardennea 67 • 68; Meusc Mar­
ne 64; Lolret, 67; Bretagne 70: Etollc du 
Nord du Lolret 42; Blntjc Eestcrllngen Nord 
58 - 60; Olse, Somme, Aisne 58: Loiret 60; 
Bretagne 32 . 33; Sacthe 32 - 33; Mayenc 
30 - 31; Lolret 38; Alsacc 31.

Masło. — Normandie 26.60 - 31.50; Charen. 
te, Foltou, Touralne 28.60 • 31.50, 20 - 30; 
maloKcs; Normandie 24 - 28J10: Bretagne
23.50 - 27.50, 19 • 27.

Jaja. — Płcardle l Normandie 800 - 1.100; 
Brie i Beauce 930 * 950: bretagne 800 - 920; 
Poltcu, Touralne, Centre 860 - 1.100; Chtun-

Nagrody zdobyli następujący wj-stawcy: 
Uuiata: Za króliki szampahskie honorową

ruiitiU, Touralne. uenire aw - i.iuu; <-i 
pagne, Bourgogne, Bourbonals 880 • 
Auvergne 1 Midi 61)0 - 1.000.

ł exceUenee. II, Ul, IV; bzekl II; Olbrzym 
Jasny 1; Kury: Leghorn fauve dwie I 1 U.

na naszej wystawie, prosimy o zgłosze­
nie się pod adres: Jan Adamsln, Cite

Pudło F.: holenuerskle J. I; kremowe III; 
Kury: Orplngton fauve dwie I i 11; hambur- 
sRle: dwie 1; Owio II i III. Gołębie: Gdań­
skie: I 1 II; llplery I i lu; Cłuiael 1 l U; 
Kanarki: dwie Ł

Darcy, nr, 361 a Henin Lietard pó pol­
sku. lub do kierownika wystawy; M. 
Petit Augustę, łl, rue Paul Bert, a He-
nin LieŁ^d.

Mamy nadzieję, że szan. Rodacy nas 
nie zawiodą i na wystawę swoje okazy 
dostarczą na czas oraz swoją obecno­
ścią zaszczycić nas raczą.

Obłaskawiona rybo.

F'lgaseewBlU: Olbrzjąn belgijski: trzy II 1 
IV: szeki 1 1 U; Kury; leghorny: dwie I, 
dwie II 1 dwie 111; Rhode Isiand: Excelence, 
dwie I. dwie U 1 m.

KoAclańsld: Olbrzym Biały: II 1 III; BoiU- 
cat: dwie lU; Hawana; dwie I, dwie II 1 HI. 
Alaska: L H l Ul; Morskie Świnki: I 1 II; Kury; Langabon rv.

BartUiOwakl B.: juąe wiedeńskie: I 1 U;
Kury: Wyanaotie dorćs: honorową 1 II.

Puluscklenlcz: Borany szekl: dwie lU.. 
szampańskie; II. III. Blonca de Vend^: lU; 
kremowe; I. H l IV.

940;

Ceny mięsu.
Paryż. — W Parjrżu w La Vltette płacono 

za funt wołowiny od 3.60 do 5.90 Ir., za wie­
przowinę kg. żywe] wagi 9.40 do 10.20 fr.

Bordenua (Głronde). — Za 100 kg. woło­
winy płacono od 800 do 1.000 fr.

TUuza (Htc Garanne) — Za kg. wołowiny 
płacono od 5 do 10 tr.

Ceny bydła 1 trzody chlewnej.
I>ax (Landes). -- Za prosięta piacono od 

215 do 400 fr.
KGvel (Hte Garonn)-). — Za parę silnych 

wołów płacono od 7.000 do 7.800 fr., za kro­
wy od 6.000 do 6.500 fr.

Pawlik: Zając belgijski; dwie I i 11; Chin- 
chila: U 1 III.

Kowalczyk: Olbrzym belgijski: honorową; 
kremowe: I; kury: Wyandoite orgentó: ho­
norową.

Urbaniak: Szekl: dwie III; kremowe: U.
Kury; Leghorn dorós: I I trzy U; Brease

Fierwszu Wystawa Hwloulana 
w Escaudnin.

Zbliża Olę termin pierwszo] wystawy lokal­
ne] Towarzystwo Hodowców „Dobry Chów” 
w Escaudaln w dnioch 14 1 15 styczlna 1930 
r. w sali p. Gawła. Zwracamy się przeto do 
Was. Kocnonl Rodacy, z gorącym apelem, 
abyacłe Jok najliczniej zwlodzitl noszą pier­
wszą wystawę, u dowodem nosze] pracy bę- 
dsia to. że się nie powstydzimy przed obli­
czem naszych RodaKów i obcych.

1
r-
W- -3

/ (

A LA LYHK 
.lltTESIENNE

Te same ceny I warunki 
Jakie stosuje fabryka

InMlrnmeiity 
.^luzyczne 

dreirolane 1 mosiężne. 
Akordeony — Harmo­
nijki ustne. — Gramo­
fony 1 Płjty. — Wy­
dawnictwa. — Nuty. 
Części zapasowe. — 
Lutnie. — Gitar}-. — 

Pianina.
FI I.HKKT IM .MKTZ

Dyrektor Tommystw .Muzycznych. Członek Tow. 
Autorów. Kompozytorów- I Wydawców Minylci

80. Bid. Raymond Poincarć — BLTHUNE 
(Pas-de*-Calals)

Główny doatawca Instnunentów dla Towarzystw 
Polskich w okolicy.

o

BOGACTWO! 
zdubydzleeie. kitpiijBe lO-k] 

l.osów Loteryjnych 

y ..BaOtekie 
^rATIO-YAUr 

r na najbliższe ciągrif-nle
I Pól losu: 52.50, ću-l.*n' l»*u: '•S.AO.nizlesl^lka: U fra., knrneł 10 (trie-
«li|telc mlcsz. nutóeróo- 
l'nazetlui 10 setnych:

CIERPIĄCY..
Nie zapominajcie, że DOBRE ZDROWIE Jest BOGAC­
TWEM nadzwyczaj WARTOŚCIOWYM szczególnie dla 
tego, — kto musi pracować! Nie zwlelcajeio więc do 

ostatka, gdy Już będzie zajióżno du leczenia.
Jeżeli CIERPICIE nn 2OŁ.AUEK - W.^TROBĘ: - KISZ­
KI - NERKI - PęCHERZ .MOCZOWY” - EGZEMę, lub 
rzujecle dolegliwości: SERCA - REVMA’rYZ-MU - AR- 
TRETYZML” 1 temu podobnych boleści NIE W.AHAJCIE 
SIl^I — Leczcie się natychmiast zapomoci* ZIAŁ, które 
powodują zawsze ulgi, widoczne we wszystkich cierpie­
niach — I nie szkodzi) nigdy I nikomu. Zwracajcie się 
lub plszćie po informacje, opisując dokładnie Wasze 
dolegllwoBcl. — Załączyć 2.00 fr. znaczkanU na koszta, 

łlerboristerie <les nnminicains
Ruc du Pont drs Oomtnicains, B«I Al

OGŁOSZENIA DROSNE
„IWertawy".

ii

są płatne z góry. Ogioszenin; ^Dzierżawy'’. „Sprzedaże". „Kupna", , 
1 „Matrymonialne” — nfe przekraczające W wierszy, kosztają 20— fr

.Kóżoe"

krotne ogłoszenie 56.— fr. „Woloe miejsca" nie przekracznjai-e B ulerazy. ho- 
—trzykrotne ogłoszenie 30.— fr. tlgloszenia dla poszuKiiJąryrbMtuJu 12.^
pracy 5._ trzjkrolne 10.— fr. Za każdy dodatkowy niersz Ir. lY wyda­

niach nledzlelnjch ogłoszenia Uczy alę 30% drożej.

po5z(;Kr«r4
PRACY. I

.MęZCZYZN.A 
do koni, żonat}’. znając; 
wszelką pracę oraz wszy­
stkie maszyny rolnicze, s 
Jednem 7-lelńŁin chłop­
cem. dobre świadectwa, 
ponukaje pracy na roli 
od 13. L 39 r. KobleU pra­
cuje dorywczo. Sz..Roda-. 
ków, którzy wiedzieliby .o 
wolnym miejscu, prosimy 
nam podać za zwrotem 
kosztów i wynagrodzenie. 
Miejscowość obojętna, 
prócz dep. Yonne. Brunon 
Feblowlcz. CHARMELIEU 
par Yermenton (Yonne).

PIEK.ARZ - CnOERNlK

C H O R Y .M CZYTEL.N.KOM wysyłamy ru- 
pelnle darmo broszurę o najnoa-szym sposobie 
t,__ lU . „krull łTCla aklV\ST-CSO PlSW;’*

C H o R Y .\«
łtelnte oarwo oroazurę o ------  - —
chorób l przedłużenia okresu życia 
nicżwJocznie po polsku na 'niezwłocznie po poisKu im nuica
.ASCUJ. - a. FAubpyrg, Polssonnłóre. PARlb^

Odbiorniki 
dliiCMi 

Misladają wszy- 
(tkie udoskona­
lenia i osiągają
najwyższą
‘ąd --------

do-

kilkuletnią praktyką. |
Eomodzlelny pracownik. — 
poszukuje stałej pracy od 
zaraz lub później tylko w

Zątoszenia przyj-
Koman JÓŹWIK.

LIEGE. Boulevard Emile 
Laveleye, 36 (Belgia* —

(1539).

DZIELNY
CZEL.ADNIK R2E2NIC.il I
poAzukuje stałej pracy. —
Zgl. do: Józef KOS3IAL.\, ■
2. rue de Strasbourg, VA-1
LENCIENNES — (Nordl

TeL S. -

■tlLKS SSRAI.mtKT
--------- Boulevard Gatnbelła -------

^lARI.KS - LCS • łfł.YEM

znaną ia- 
keść.

Teł 3.
Żądajcie, by Wam je przedstawiono i posłu­
chajcie... Nie mamy żadnych agentów lub filji. 
Największe ułatwienia, najdiużsae swarancje.

J Tłumacz Przysivsł.v ) 
g; ł. WITTENOG

i K2. rue Ynnnenu <?-<•► <
'37^- 1 Te). Ut 10-64. 2
]i / Tłumaczenb — Porarij prawne. )

j _  Ceny zniżone dla robotników. — J 
— —i.i-t h.

(1537). I

ąfolne mlepcii.

CZELADNIK 
1'IEK.AKSKI 

znający się na prowadze­
niu pieca parowego, może 
się zgłosić natychmiast 
Jako pierwszy do: Piekar­
nia Polska - J. OlEZEK. 
MONTCEAU les UINKS
(S. et (1533)

uiiiinitii>inii»i»»»iiniiiitiiiiiininii«'Ufiiiiiti!niniiiiit
imiK.tIt.MA

zaupatnonił ai>w»cznta> upnyl
(ecbnlcany. wykimuje «z)bho. slurau-

(pnyrh cenuch w-srel-
MTp j»ra<* .u zakni» driikBr>.u«i ucho. 
<lzn<-r. jak: hllcl} n-łz.ltnwe. ulotki, a- 
n«ze. kopem. usBhiwkl lirnwue, sta- 
łuty. >.8nia .kshiżki. druki liiksiuoue 

wlelohnrunr Itp.

ąriKi.K.t iniiiiiiiiiiiiiii.''iHIIIIIIIHIIIIUN, h E n o 1
15. Rue du Palais Rihour. 15

I.II.I.E

DZlEWtrZYN.A 
Od lat 16 lub starsza nie­
wiasta potrzebna nalych- II Kancełsrja Prawna ||

|S Istnieje nd bllhunu-stu lut s|

c
Przez •ympaljc 1 w uznuniu uoszego po-iHoe ' III • A I U.4J, *1. oicaaa pnei eympnlję l w uznuniu uoozego po-

* Błegabkl: Marborger Flo I 1 II- t.fldMi.„. 1 święcenia dla woa, poprzyjcie naa, Szun. ito-

Jędrzejczak: Borany ezoie 11 l dwie III. Oli»ZAa}U««i Józef.

Błegabkl; Marborger Pio I 1 II; podpalan-11 • TT 1 TTT Ku > U/<,anHn.... «I
I, II i ni; Gołebie; Hteigćr 1 1 11.

śkl; UL Ku-|

0^ MHHI
miast do wszelkiej pracy
domowej. — Dobra płaco. 
Zgłoszenia do: MDDKIt,

Wyondotte doro: dwie 11 U. ,
Jędrzejczak: Borany ozoie 11 1 dwie III.' __

Kury: tia^ve^er:J. n^l^IH.^ ' MAKLES lei* MINES.
] Zjcduoczeiłlo lludutilauo odbyło swe roczne 

Jwuiiii zcbram< dnia 11. 12. lu36 r, na kló-
Małysiak; Jasne wiedeńskie n, błole wie-, 

deńskie I, pcślpalaakl: UL
Ponob: Olbrzym belgijski III; Kury cwer-

gi: Negre solr: L 
Wilczekl Barnevelder: n.

J. Paiuszklewleż. sekr.

rym zestal obrany następujący nowy zarząd: 
Prezes: Kiupczyńskl Józef, ruc da Uun- 

guerquc21. Monea; zast.: Pawlak Wojciech.

•IFIIY.W p»lNkf

te"?,.Iom'td'K” 1JĄRNY CONFLANS^M. SRORFlłi^tAl
'(1324i:,

KOMUNIKATY
— ŚeKretórz: Drożdżyńsl<l Wojciech, ruc des 
Flandres 17, Coloonc Rlcouart, »»•* •
złentkl AnorzeJ. — Skarbnik: Jachlm A'ojzy.

BKtAY en AKTOIS.
— Tow. Hmlou bu.3 ,JX>bry Chów" urządza I

|zast.: Lcazczynskl Józef. Adtnin.itrnim

walne zebranie w niedzielę ,dnla B-go stycz-walne zebranie w niedzielę ,dnia B-go stycz- kolezl Rosi 
< Dla o godzinie 2-gieJ no południu w sali ko- <

. : ’ palnlanej „Cercie''. Rewiiorowle kasy pół

Murtyńskl Sioalolaw, zast.; Klupczjńlskk Cm- 
slaw. Zebrania odbywać de będi) w każda 

'' pierwszą niedzielę każdego miesiąca w lokalu' pierwszą niedzielę każdego miesiące 
kolegi Rosika w Aucbel.

J godziny wczeónlej.
...„....„ą korespondencję przesyłać prosimy 

aa adres sekretarza łub prezesa.

2 20. nie Reaiih«łiirR. — P A K I S (S-c) 2Sl.l'ŻA<'-4 Turhlgii 5ł-łaMetro: Ranilnilcun.Tłumacz Przysięgły
przy Najw-j-tszym Sądzie w Parylii

----------  (41 Agi
Zwrot dokumentów w cUiRU 48 godzin 

---- NaJUińAze ceny dla pracujących. — 
----Porady prawne I sprawy sądowe. -------- 

Itukliir prn^s’ 1'niw. Poi-ysikiegii 

Leon Ji!Ł) Szelągowsk

puirzcbna do wszelkiej 
I procy domowej. Zgłoś'r- 
'nia do: Dulkowski Józri,

do

:>kład kolonialny, rue de 
Lónlo. 82, POUQU1ERES

, LBS LENS (P. de C.) 
il.MTt

HOX.Vfi.

Załatwia jaknajkrótszym czasie
;—: i p<) zniioDycli cenach. 
Thimncr«'nin urzędu *v
*vNx.vii>l kich Iięzylłów

<‘J Frnii<‘J* Frniicji!
l'rlii»iiiM‘iiU.'t»u. — Ak;n n-|i-iiliiiiM- Ulipiiu 
■ ......  _ .\ATVKAI.IZAtJK — !•»-
|iler.v do Alubu. — ltO2\V(H)V NA IIKEDIT.

Obrona w si)diK-ti |H>hkl<-h 
- Porady ii'it>ic I IHTrwne.

l.egallzacje. —

I Tow. Zjednocz. Hodowlane odbedz'. »>v>. 
— PlUJa Hodoaców UUały Olbraj-m" u- nie dnia e-go stycznia b. r. o goaUń.c 14-tt 

M)dza wielką wystawę loka ną w sobotę, dn. po pcludniu w lokalu zebrań. Są ważjio apu
HARNES. S'e zebra­

W jednym z akwariów w Kalifornii żyje okoń 
' któiy j« X ręki dozorcy. I

I rządza wielką wystawę loka hą w sobotę, dn. 
, [ 7 i w btedzle.^, ^dn.Mkgo alg«nla^b.^r. w lo-

kalu p. Onieboły. Bmi
I z Haram l okolicy o przybycie

Jzan. pub'icrn:'(j4

li. riK* Uitloiic.

I /

SPKI W.lItl NIil
l>I..X ll<>U<»T.MSiAV.P.IIIIN XVII UNIEU AZNLLM

4igubloDy psezpnriDyrektor 
Kobnliiltł

ISiun. Oelirnny PrauiicJ ZTVt4Tki ;50S-10.34. wydany prze* ■ 
t-iosiiiBi R P » Pnr«--'1 ns nowy rok Zeiiru

" ........................ ........
|iiiitiiilimiiiniiiiiiminiiiiiimuiimiii{iiiin;^^J|na naszą wy-, żeby wszyscy1:,nę oznaczoną.

lę uuohlujłlniu. Zarząd pn.ól a- 
czlonkowlc przybyli ou godzl- Mutro: Koiiir. Tel Uugruio lU-Mb ■ .Idirtu 1'1

ltI'SA^ur dniu '
nazw Ifllo

I tnln 1910.
ro it«vK

oB-y i

I

J

R2E2NIC.il


Sir. O.

I

Nnroduwloc !

I

j

ćy • t- ' , Lens - Sallaumines - Oignies
' ' Libercourt - Ostricourt.

(Ciąji, szy)

H

i>1

ul

I

J

Kolonialka

X
Kolonialka

llzeźnietwo

F. KACZMAREK
Cite de la Chaiłellc
O 1 G N I E S

składa swej Szan. Klienteli 
i znajomym 

SERDECZNE 
tVCXEXIA

yOWOROC7.NE

Rzeźnichło

IBurczewskf
Rue Galillee, 14-ka

L

LRNS 
składa swej Szan. 
Klienteli życzenia 

Pomyślnego 
NOWEGO ROKU’

I

OCZYSZCZAJĄCY KREW „AWRANINr”
sok roślin 1 traw indyjskich, zupelnło oczyszczający krew od szkodl. mikrobów I zarazy, OD4WIE2A 
I ODMŁADZA ORGANIZM, INDYJSKI BALZAM, wypróbowany praktyką ponad 60 1., ZUPEŁNIE 
I SZYBKO LECZY UPARTE I CIĘŻKIE CHOROBY SKÓRNE, jak ŁUPU8 (WILK), 8YKOZĘ, 
PSOKIAZĘ I EGZEMĘ we wszyatklch odmianach RADYKALNIE I SZYBKO wyleczą ZABURZE- 
NIz\ W OBIEGU KRWI I TRAWIENIA, malokrwlstość, bezsenność, OSŁABIENTE OGOŁNE IOSŁABIENIE OGOŁNE I
PLCIOIYE (Impotencję). Jesl doskonałym środkiem przy leczeniu SYPII.ISA vo wszystkich jego 
stadiach. « tokte TURERKUIAIZY PŁUC I KO9CI. oraz CIIOROD ŻOŁĄDKA, KISZEK 1 REU­
MATYZMU. Już na 8—6 dzleó chory czuje jak organizm napełnia się nowymi siłami I uspakajają stę 
nerwy. — Firma Istnieje od r. 18OX - Posiadamy tysiące Uotów dziękczynnych. - BALZAM jest 
premiowany i nagrodzony złotymi medalami na wystawach europejskich. — Żądajcie niezwłocznie 
Bzczogólowej broszury, ralączając l tra na porto. — Nie przeclę^ajclo choroby! Nie zwlokajcle wl»-

BAŁZAM jest

W.:
Cite

alka — Rzeznictwu

Rydrych
! — Garguetelles. ^j|l
lUElICOlJRTw LIIIEltCOlJRT

składa swej licznej i Szan. 
Klienteli oraz znajomym

'Serdeczne Życzenia 
NOWOK OCZNE

„Cafe Plerre” Kawiarnia i Sala Zabaw

.-■i

Piotr PELCZYK
318, Rue de Bethune — 12-ka

coji Płoźcie natychmioot os adres:
Labor. n. L*Avranin<* ~ G, rue Alnnhlann, — PAIll-S XV.

Metro Yauglrard. - TeL Vau. 65-49. — Plazcle swój adres wyraźnie.

IIIHMIHIHIIIIM

Bank P.K.O. Rodakom

St. Andrzejewski
Cite Bois de Nonne

OSTRICOt RT

składa swej Szan. Klienteli 

życzenia Szczęśliwego 

NOWEGO KOKC!

PIEKARZ

Tomaszewski

Ml
Ćitó Bois Je Nonne

OIGNIES
składa swej Szanownej Klienteli 

Serdeczne 
Życzenia Noworoczne

'7 "1" V

1

NAJSTARSZA

*1
I- E N S

składa swej Szanownej i licznej Klienteli
□raz wszystkim Towat‘zy8twom SERDECZNE

ŻYCZENIA NOWOROCZNE

F I B.M A Felix BECZEK 
88, Rue Augustę Fefebvre — 13-ka

LENS
życzy swej Szan. Klienteli POMYŚLNEGO

X n w E G o II o K ■' !:¥ O W E G O II O K t'! 4
RZE2NICTWO

Antoni JARŁGkSKB
Rue Augustę Lefebvrc — 12-ka

LENS
składa swej Szan. i licznej Klienteli 

Z Lens i okolicy 

Życzenia Noworoczne

Y y Serdeczne
Y< Życzenia
-^..ROSIEGO 

ROKI'”
składa swej Szan. Klienteli 

i wszystkim znajomym
PIEKARZ

M. N o M A K
— Route de lu Bas-^óc —

I. E N S

KLIRIKA ROLSKA W PARYŻU

jan
w

Zakłady Handlowe L ■

Maicrczyk
L E N Ś 12-ka i

S A L L A E M I N E S
składają wszystkim swoim 

Klientom i znajomym 
SERDECZNE

Życzenia Noworoczne

F 1 K M A

f •

%
»l. .LLNKOWSKI 

Route de la Bassee 
LENS

składa swej licznej Klienteli 
Ż A' C Z E N 1 A 

AOWWROCZNE

w NOWYM ROKU

WIELKA K L I .N I K A 
I 00.11 POLÓŻMLZY

g s
1

aby |B<»<lwoili swe oszczędności.

BANK POSLKA KASA OPIEKI S. A
...................

Ontraitt w Warszuwiu.

Oddział Paryżu
23, rue Taitbout, PARIS IX — (róg Bid. Haussmaun) 

przyjmuje wkłady na depozjTj’ frankowe i dwuwalutowe; 
przekazuje najkorzystniej pieniądze do kraju oraz, przez wła&ne Oddzi^y 
do: Argentjny, Stanów Zjednoczonych Amerjki Północnej i Palestjny; 

wykonuje wszelkie operacje bankowe
.IGC.NCJp: :

Lens — 1, rue dc Douai (P. de C.)
.5lctz — 18, rue des Augustins, (Moselle)
Toulouse — 8, rue Bayard (Hte Garonne).
.ilon(ecnu«Ic8-.>Iines — 7, rue Rouget de l’lsle (Saóne et Loire)

1

.- u 
ło 
7i «£

. ła

W 
b 

ni

15 nlnsnych placówek we Uraneji.
5 Aiłasnyeli gmachów w Paryża i Lens.

hiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiH Jt
liiiiiiiiniii'

niJSKO KONSULATU — NAJSTARSZA KA.N<.RLARJA POLSKA
(^islnieju o<l 30 lut)

Jerzy Lewiński Aderokal Prztfttięiilff 
przy b. Petersb. Sqdzie Apelae. 

TIumaez Przynlęnly

Metro: TBRNES.
87. aveiiuc W'AGRA.11. P A R I S 17-e.

Telefon: WAGRAAJ SJ-K
od 9 — 12*tcj 1 od 2 — 6-teJ; w niedziele 1 Śnięta od 9 — 12*tej

= Urzędowe thimaczenla ze wszystkich języków. — Natychmiastowe załatwieni^...
5 noroocniehra. — .Akta Kupna. — Sprzedaży. — Formalności do nahirallzacń 1 3ó 
E ślubu, — Roztvody. — Wypadki (Aceldents). — Legalizacje. — Spadki we Ti^c}}.'

Polsce i innych krajach. — Sprowadzanie dokumentów z Polski 1 innych państw. —
= Obrona w sądach francuskich i polskich. — Podania, porady ustne i listowne.

SS 7uri??ii^?miiuiiłi; lUHinn
Ściąganie wierzytelności we Francji z Polski i innych państw.

EWAGA!

I

nie wierzytelności we Francji z Polski i innych państw. ------------- 5

ewaga:
Firma POiRRIER-SALOME

Itue Euiile llasly — Szyb 3*el w nitl^YY 
radzi wszystkim oszczędnym i przezornym Po­
lakom z Bruay i okolicy, by przyśli się jej po­

radzić przed zakupem MEBLI, ŁÓŻEK
i wszelkiego rodzaju PIECY
Specjalność: NYcstfalskiO 

piece kuchenne
(największa marka w okolicy)

Ulnfwirnlu w plntności. CWABASfJA.
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* POD K1F.ROWX1CTWK.M PIIOF. LAROUL.ANDI
..eczenle chorób skórnych 1 wenerycznych: TRYPER ostry I chroniczny, zapalenie PĘCHERZA MO­
CZOWEGO, PROSTATY!, łtd. SYFIUS we wszystkich okresach, choroby KOBIECE, KRWI, ZO- 
L.jDKA NIEMOC PŁCIOWA — przy pomocy najnowszych urynalszków nauki lekarskiej: SUROWIC 
1 SZCZEPIONEK. — Leczenie łatwe, bez zastrzyków, u siebie w domu, nie przerywając pracy. — 
WITilhl PEIYNE, SZł'BKIE ł RADYKALNE. - Przyjęcia codŁ od 0-«j do 13-ęj i od 2.|eJ do 7-a]: 
w niedziele l święta od 9-cj do 12eJ. — Leczę również drogą korespondeBcyJoą; porady pisemne bez­

płatnie; wysyłam lekarstwa zupełnie dyskretnie.
Bhseteur i.AROQJB.ANni 

33. rue Snint Aadrć des .Iris. PAItIS 
Metro Salut Michel.

Polska Akuszerka/WaCTy
i lekarze speejallśel.

6. RtJE D'ATLAS, — P.UUS l»-«.e
I eletro: BeUevlllc. - ■ TeL: Nord 46-65. 
ę Autobus z Gare du Nord. Gare do 1'Est I z Gore 
ą St Lozore 26.
8 otwarta cały dzlcii I noc.
ś 09- Zwracajcie się z calem zaufaniem.

ASSURANCES SOCIALES ! 1 I <U0-6)

Szoferzy 8q potrzebni zuivsze 1 WHzęilzlc.

NA LECZNICA POLSKA
10. Itaulwnrd S4‘buHl«»p<>l. 10. — 'AIIYŻ IV,

Najstarsza Pierwsza 
POLSKA SZBŁOŁA 
fiA.AIOCIIOIIOAYA 

im. Hallera w Paryżu 
Istn. od r. 1932.

Telefon: Anjou nO—91.
TeL ArchlTes 79*58 (3*cle piętro) — Metro: Cbateb*t 

Leczy się; CHOKOBT WEWNĘTRZNE: serca, płuc, narządóT? trawienia. CHOROBY WENtS-

Jeżeli chcesz polepszyć swój byt zarabiając dwa ra­
zy więcej, niż na roli luo w fabryce, ucz się szofei^ 
stwo. Informacje bezpłatne. Szkoła wyucza w 2 lub 3

Zanim pdjdzlede alę leczyć gdzlcUidzteJ. przeczytajcie te trzy 
listy z pośród tysięcy — otizymanycli od nasz>-cb klientów:

CHORZY!
PABTa 34 itutrea

IBYCZNE, MOCZO - PLCIOWT l SKÓRNE. CllOllOBY DZIECTĘCE. KOBIECE l AKUSZERJA. 
itylaki. hconnldy, anemię l gruźlicę. Najnowsze metody leczenia za pomocą elektryczności: |
I diatermia .promienie ultrafioletowe.
I PRZE&WIEn..ANIE PROMIENIAMI X. — Badanie krwi 1 moczu.
I Przyjęcia we wtorki, czwartki, soboty od 10-ej do 12-ej i od 4-«j do 7-«j wieczór. — W niedziele
I 1 święta od godziny O-ej do 12-oj ituio.

“ ------------ ------~ b 1 .,.XAIO‘ 'łUl U'' i

LECZNICA POLSKA
CHORZY! Na jakąkolwiek cierpicie chorobę, poradźcie się nos w zaufaniu 
Uczciwe (>or8dy t leczenie przez Lekarzy specjalłslćw z Paryżu - Wszclkh 
choroby KOBIECE, żOL.»DKOWK, SKOlINK. KRWI, «YI.-AKl. Wylt-«Hmy 
choroby WENERYCZNE najbardziej zastarzałe zapomo«.«j nowego wy nalazku 
Absoi- Soe. — Listowne porody bezpłatnie 09* Wyniki pewno ł niybklc,

DOUAI
lALENCIENNES

2. rae du Onzr .Xi»vpnil»r«-. 2.
Po wyj.łclu dwoics drugi ulles ns prawo 
PRZYJĘCIA: Cotlz.cn onrocz środy I Bototy 
od 8-12 I od 2-7 w W niedr 1 *w1ęta od 9-12

P
i I Aveiiue du < omiiieree, I I 

Po wyjściu z dworca no łcwo
Wo środy 1 soboty od 9-12 1 od 2-0 w. I

tygodniach jazdy 1 mechaniki. Nauka jazdy i mecha- 
nlld odbywa się w języku polskim. Dyplomy między* 
narodowe ozdfera • mechanika, z prawem jazdy na sa­
mochodach osobowych, clęiarowych I traktorach. ~ 
W roku 1935 daliśmy przeszło 316 uczniom ndrcay 
wolnych posaa

UWAGA. — Uczniom, którzy nie mogą teraz przy­
jechać, wysyłamy pocztą kura lek.cyj teoretycznych. 
Przyjezdnym z prowincji MIESZKANIE ZAPEW­
NIONE. Po ukoóczenlu szkoły dajomy często posady 
dla szoferów we Pranej 1 w Polsce. Wstęp codziennie, 
w niedzielę do 2-glej popol. — Adres; AUTO - BCOl.E 

r. Delssy dAnKlos * mćtro; Modolclnu, PzUtIS U* 
W-podwórzu dom nr. 0. 1-szo piętro.

I UWAGAI AtMneniom „Narodowca" znlśka tOu tn.

CIIOnZYt Przyjdźcie WKzyscy z znufiinicni dos

Centralnej Kliniki w Paryżu 1
ur. 4, Błd Denslh, PARIS (naprzeciwko dworca Nordl — 2-gle piętro.

- Lerzrnie wazyatklch chorób nowrnil nielnrtnml. —
— EleittrycznoAó — Zontrzykl.

Cliornby weneryczne: tryper — ay Ula — chiinib.y Uobtccei — Urwl — 
ałlóry — reiimalyzin — płuc — tlnli|il1iii — Kitnllu — noBO Ud- łtiL- 
-------  PIIZESWIETIJ^NIA — ANAIJZY --------  
Konsultacje codziennie od O r. do 12 1 od 3 do 7.30 wlecz. W niedzielę 
I iwlęta od O r. do 12-eJ. — Ceny umiarkowane — Aiouroncei Soclales
Mdwl się po polaku 1 niemiecku. Listowno (wirudy bezpłatnie.
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J«y. Jern t ły-Jesieni bsrUzo zadowolony z PsOskleKo leczenia. Czuję ale bardzo dobrzs 1 Jestem allaiejny. ..eni > sr- -ł-K—. Panu dzłelmJe 1 zezwalam opublikować len lUL by Inni choriy. którzy nla
1 ■u.uiksch. tak Jak Ja. przyazii do Paftzklej kliniki o poradę w istereala łeb zdro­

wia. — Zacha Mrlłclier, 3 kealirr Kalle ZeU a Cachae (Setne). P.UIYA 23 Bina ISMt
Przi-zyłam Pana ten Ust aby Panu jeaaae raa podziękować zs'wyleeeBie, Bfdac w przeszłMa bsrw chory i po wypróbowaniu wiciu ' oiyth Bpoeobów leczeola. Jedynie dzięki PaAaUemo leczeniu uallcnalsin nle-

plam bardzo dobrze. Serdecznie Pasu 
byli zadowoleni w innych kllDiktch. wla. — Zacha Rrllcber, 3 Sealirr Em

bciploczaei operacji,Poledlem Paiiska klinikę wszyitklai moim znajomym, aby inni moeh korzystać 1 b)-ó ocaleni I uponS* 
nlam Puna Doktora do opublikowania ninlejzzcso listu. ń.I3IEK Toman, 18, Passase^e l’Kiars» lwi IS-a.PARYŁ 15 lulcpj 1956.

chorym przyszedlein do Pana po poradę. Otrzymolem bardzo dobre 8 lynodal. Czuję ałę bardzo dobrze 1 Jestem Panu wdzięczny ł p-A.k. klinikaBedac oiebezpieczBlelo ml 3 KSr. V preedesu o tyRuum, vrujq bic ucuu^ uuu,«o , jT-s..:.,. . .
wnrstklni. Zezwalun no opublikowania teso listu. — MlIniRj CABKOWICZ. U. roe s''olccam Fańłkn kliniko

Bad. ForU <-e.
Olii odzyskaniu zrirowln, porodżeło się noa. a my wos wyleczymy najnowszeml {netodoml, 

po bardzo niskich cenach. Dwio poczekalnie. — Jedenaście aal operneyjnych.

otwarta od 9

WIELKA KLINIKA POLSKA
153. boulevard de la YlUette P.'KR1S 

blisko Carc du Kord 1 Gare de TEst
12 1 2 — 8. W Diedalele l święta od 9 — 12.

s 
da 
«) 
ICI

Illllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllilllllllllllll

Dowód uznania.
Pan H. R. z Lens plsze nom: „Wasz HEMOGEN 

jest naprawdę iiajlcpawm lekiem wzmscnli^ąoym 
Bity ITbdswleźsiącym kiw. jaki kiedykolwiek spotka- 
tcm. Po uZycli) czterech ńakonów poczułem, te odzy­
skałem dawne siły. Dawałem go tet mojemu małemu 
synkowi, który zaraz zaczął lepłoj wyglądać I przy­
bierać na wudzo- PrzKlmUclo gorąco wyrazy podzlę- 
kowanlo'’

Komplet, składający się z 4 flakonów, 64 fr., za 
enłlezeniom 60 fr. 35.

MAGISTER KLjYWE. 39. Bid. do la Tour Mau- 
ocurg, P.AIU.S 7-c. — Naal Kllei.ci z Lens mogą zna­
leźć wszystkie leki Maglalni KLAWE w l>taarn>aelr 
ri-iitniłc- finr, . l.iir. i 1 »t I
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lutpnmarle „NaRUDDWIBC*’ (M KwlatkowakiJ

B«r RozKOnszerliniuJrie
„GAZETE <lln KOUIET^-^W:

Nieaaieko 
Komulaltt Polska

Knnrelnr.ia .Adwokacka 
pod blerowntctwero DOKTOR.A PRAW 
Tłumacz Przysięgły 

prsy Sadach Francuskich.
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> rua Emile Zola LENS
(neg, de Com.. nćthune nr 31Z31|. 
Le Cćrant: Lćon Garstka — (.EMS. 

2a ofloozaiua Redakcja ni* odpowiada.

IU4i, r. Jiiuffroy PAItlN .XVII
PrayjccU od fl - 7. w ałedŁ, 1 Swiels od U — 1 

U«tro WAORAU - Tłl WAORAOt «-n
TŁUMACZENIA URZĘDOWE 

l*4i|»lery il<> jtlulłu . Yalurnll* 
za«-Je. — l*i«h)<ini<><*nlr(n'n. —

Akl) rrlent^tliic

Al
........ .  _ Rozwody. — Spadld. — 

Obrono w sud:icb francuRkicta I pulBkich.
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